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PROTOKÓŁ Nr  XLVI / 50 /2010

z obrad XLVI Sesji Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach 

w dniu 29 stycznia 2010 roku.

W obradach Sesji udział wzięło 20 radnych, według listy obecności stanowiącej załącznik                          do niniejszego protokołu oraz Burmistrz Kazimierz Putyra, zastępcy Burmistrza : Tomasz Kołodziej i Robert Walkowiak, goście zaproszeni na obrady Sesji oraz przedstawiciele rad sołeckich i zarządów osiedli, według listy obecności stanowiącej załącznik do niniejszego protokołu.

Obrady XLVI Sesji o godzinie 1405 otworzyła i prowadziła Przewodnicząca  Rady Miejskiej Beata Bejda, która na wstępie powitała radnych i gości zaproszonych, obecnych na sali obrad. Następnie na podstawie listy obecności stwierdziła quorum, co stanowi o prawomocności obrad XLVI Sesji Rady Miejskiej.

Obsługę prawną XLVI Sesji prowadził radca prawny Sławomir Boruch - Gruszecki.

Wszystkie wystąpienia zawarte w niniejszym protokole oddane zostały                w pełnym brzmieniu.

Od. pkt 1 – porządku obrad Sesji.

Na salę obrad przybył radny Paweł Przyborowski, w związku z tym w obradach XLVI Sesji uczestniczy 21 radnych.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – i szanowni państwo, w tej chwili odczytam proponowany 



porządek obrad XLVI Sesji Rady Miejskiej. Mianowicie :
1. Otwarcie i zatwierdzenie porządku obrad XLVI  Sesji Rady Miejskiej.
2. Przyjęcie protokołów z obrad :

a) XLIII Sesji ( 27.11.2009 r.)
b) XLIV Sesji (18.12.2009r.)

c) XLV Sesji  (29.12.2009r.)
3. Informacje i Komunikaty Przewodniczącej.
4. Informacja Burmistrza Miasta i Gminy o działaniach podejmowanych pomiędzy Sesjami Rady Miejskiej. 

5. Sprawy samorządowe.
6. Podjęcie uchwały sprawie zmian budżetu miasta i gminy na 2010 rok.

7. Podjęcie uchwały w sprawie nadania imienia Publicznemu Gimnazjum Nr 1 
w Jelczu-Laskowicach.

8. Podjęcie uchwały w sprawie przystąpienia do Spółki Agencja Rozwoju Aglomeracji Wrocławskiej Spółka Akcyjna we Wrocławiu.

9. Podjęcie uchwały w sprawie zmiany w uchwale Rady Miejskiej nr V/24/2003 z dnia 31 stycznia 2003 roku w sprawie ustalenia czasu pracy placówek handlu detalicznego, zakładów gastronomicznych i usługowych na terenie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice.

10. Podjęcie uchwały w sprawie zatwierdzenia „Planu Odnowy Miejscowości Wójcice”.

11. Podjęcie uchwały w sprawie zmiany uchwały nr VIII/62/2007 Rady Miejskiej 
w Jelczu-Laskowicach z dnia 27 kwietnia 2007 roku, dotyczącej zmiany uchwały 
nr VI/38/2007 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach z dnia 23 lutego 2007 roku 
w sprawie poboru podatku od nieruchomości, rolnego i leśnego oraz określenia inkasentów, terminów płatności dla inkasentów i wynagrodzenia za inkaso.

12. Podjęcie uchwały w sprawie nadania nazwy ulicy w Celinie.

13. Podjęcie uchwały w sprawie przyjęcia planu sesji zwyczajnych Rady Miejskiej 
w Jelczu-Laskowicach na 2010 rok.

14. Interpelacje i zapytania.

15. Wolne wnioski.

16. Komunikaty organów Gminy.

17. Zakończenie obrad XLVI Sesji Rady Miejskiej.
Proszę państwa, taki porządek obrad państwo otrzymaliście w materiałach wychodzących do radnych. W ramach autopoprawki proponuję szanowni państwo aby punkt obecny 6 : Podjęcie uchwały sprawie zmian budżetu miasta i gminy na 2010 rok, został przeniesiony jako punkt 14 i proszę państwa proponuję aby ten punkt rozpatrzyć za niecały tydzień, 04 lutego w czwartek. Uzasadniam to w sposób następujący:

W dniu wczorajszym wpłynęło do Urzędu Miasta i Gminy i tym samym do Biura Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach, wpłynęła uchwała Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej, bardzo ważny dokument, który na moją prośbę szanowni państwo, prawdopodobnie wszyscy otrzymaliście dzisiaj przed sesją. I to jest dokument, który nakazuje Radzie Miejskiej poczynienie pewnych działań. One mają na celu usunięcie nieprawidłowości, które tak, jak zgodnie z uchwałą Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej, Rada Miejska powinna te nieprawidłowości usunąć. Ten materiał, który państwo otrzymaliście, on się zawiera na, no niecałych trzech stronach. Nie wiem czy wszyscy państwo mieliście okazję się z nim zapoznać, jakie tutaj jakby zarzuty Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej kieruje w naszą stronę. Uważam, że powinniśmy mieć czas na to aby zapoznać się z tym materiałem. I uważam, proszę państwa, że nic się nie dzieje z tego powodu, że termin wskazany w tym, w tej uchwale nr 12/2010 jest wskazany do 15 lutego, więc mamy jeszcze prawie dwa tygodnie, ponad dwa tygodnie aby odnieść się do tego tematu. I myślę, że byłoby dobrze aby wszyscy państwo radni przeanalizowali ten temat, przeczytali dokładnie. Być może zechcą się komisje spotkać w tej sprawie. I z tego powodu wnoszę taką autopoprawkę. Czyli, jeszcze raz powtarzam, punkt 6 proponuję aby został przeniesiony jako punkt 14 i aby ten punkt, i dokończenie sesji nastąpiło 04 lutego w czwartek, tradycyjnie o godzinie 14.00. To ja tyle mam co do porządku obrad. 
Czy ktoś z państwa ma jakieś uwagi do porządku obrad? Proszę bardzo, pan Burmistrz Kołodziej, potem pan radny Zbigniew Hernas.
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – znaczy pani Przewodnicząca, w kwestii formalnej. Pani mówi, że wpłynęło jakieś pismo. Należy wyjaśnić radnym, jeżeli mają to głosować, jakie pismo. Sprawa jest prosta, oczywista, bo mówił o tym pan mecenas na poprzedniej sesji. W punkcie pierwszym orzeczenia Regionalna Izba Obrachunkowa stwierdziła, że uchwała podjęta przez państwa jest niezgodna z prawem, co państwo wiedzieliście, ponieważ informował państwa o tym mecenas i nie asygnował państwa uchwały, więc było to wiadome, że tak nastąpi. W punkcie drugim swojego orzeczenia, Regionalna Izba Obrachunkowa nakazała Gminie, tak jest napisane, nakazuje się Radzie Miejskiej w Jelczu-Laskowicach wprowadzenie do budżetu budowy hali sportowej w wysokości umożliwiającej rozpoczęcie tej inwestycji w tym roku. I w punkcie trzecim jest napisane, że jeżeli Rada tego nie zrobi, to zrobi to za Radę Regionalna Izba Obrachunkowa, no bo Rada nie może stać ponad prawem. Więc to tylko żebyście państwo wiedzieli jaka to jest uchwała. Myślę, że powiedziałem dokładnie, jak nie, to w każdej chwili mogę przeczytać. Poza tym ważna informacja jest taka,  że skoro musimy to zrobić, nie ma wyjścia, ta uchwała musi zostać podjęta. Bo jeżeli państwo jej nie podejmiecie, jeżeli dalej nie będziecie chcieli budować dla naszego społeczeństwa hali sportowej, no to zrobić to za was Regionalna Izba. Możemy to swobodnie zrobić dzisiaj. I tak zostanie to przyjęte, i tak, tak, że nie ma tutaj żadnej wątpliwości prawnej. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, pan chyba mnie dokładnie nie słuchał, albo nie słuchał mnie pan w ogóle. Ja nie powiedziałam nic takiego, że nie mam zamiaru państwu przedstawić tej uchwały. Ta uchwała zostanie w całości odczytana w komunikatach Przewodniczącej. Wszyscy państwo radni otrzymali ten materiał i powiedziałam tylko tyle, że państwo radni prawdopodobnie nie mogli się z tym materiałem zapoznać. Natomiast ubiega pan pewne sytuacje. To nie jest punkt, w którym powinnam odczytać tą uchwałę. Najbliższy punkt możliwy, gdzie można to zrealizować, to są Komunikaty Przewodniczącej. Dziękuję bardzo. Oddaję głos panu Zbigniewowi Hernasowi – radnemu.
Radny Zbigniew Hernas – pani Przewodnicząca, ponieważ pani była jednym z głównych inicjatorów zdjęcia tego zadania: budowa Centrum Sportu i Rekreacji na sesji w grudniu, czy teraz, kiedy otrzymaliśmy z RIO informację na ten temat, że to zadania powinno wrócić do budżetu, obawia się pani, że przez to, że ta sesja jest filmowana, to również mieszkańcy się o tym dowiedzą? Przecież to dzięki pani i pani zabiegom głównie, i pewnie grupy radnych, to zadanie zostało zdjęte. Więc myślę, że chyba powinniśmy nad tym dzisiaj pracować. A tekst nie jest długi, to jest dosłownie półtorej strony, więc każdy z radnych się do tej pory jeszcze chyba z tym wszystkim zapozna. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – ja chciałam panu radnemu odpowiedzieć, że nie obawiam się telewizji kablowej. Serdecznie pozdrawiam mieszkańców, którzy oglądają telewizję kablową i mają okazję widzieć prace Rady Miejskiej. Chciałam panu powiedzieć mi przypomnieć, że jestem jedną z osób, która wnosiła do pana Burmistrza o filmowanie obrad sesji Rady Miejskiej i bardzo się cieszę, że być może taki chlubny zwyczaj dzisiaj jest zapoczątkowany, że będziemy mieli co sesję telewizję kablową. Nic nie stoi na przeszkodzie żeby w części drugiej, o której mówię, 04 lutego, telewizja kablowa również wzięła udział w obradach naszej sesji. Serdecznie państwa zapraszam. 
Proszę uprzejmie, pan Burmistrz Kazimierz Putyra.
Burmistrz Kazimierz Putyra – ja może w kwestii tej telewizji wyjaśnię jedną rzecz pani Przewodnicząca, żeby też pani nie myliła dwóch różnych instytucji. Więc dzisiaj nie gościmy na sesji telewizji kablowej, tylko nagrywamy sesję ze względu na wniosek mieszkańców, sportowców przeważnie w tej gminie, którzy nie mogą dzisiaj uczestniczyć w tej sesji, bo nie spodziewali się, że tak szybko wróci temat hali sportowej na sesję. W związku z tym, wychodząc naprzeciw ich wnioskowi, zaprosiłem tutaj operatora, ale nie jest to pracownik telewizji kablowej. I nie wiemy czy ten materiał znajdzie się w programie telewizji kablowej. Jeżeli będzie taka wola, to na pewno wyjdziemy naprzeciw pani oczekiwaniom i w telewizji kablowej ten materiał również w Jelczu-Laskowicach się znajdzie. 

Teraz w kwestii tej formalnej, jeżeli chodzi o zmianę porządku obrad. Szanowni państwo wiecie, że ten punkt porządku obrad sesji Rady Miejskiej w dniu dzisiejszym nie wynikał z tego, że będziemy wprowadzać taką poprawkę, ponieważ jeszcze tydzień temu, kiedy wychodziły materiały dotyczące tej sesji, nie wiedzieliśmy jakie będzie rozstrzygnięcie Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej, nie widzieliśmy czy w ogóle będzie w tym terminie. Ale, ponieważ to rozstrzygnięcie pojawiło się w czwartek, czyli wczoraj w naszym Urzędzie, dlatego również zdecydowałem się, ponieważ zbieramy się tak czy inaczej na sesji Rady Miejskiej w dniu dzisiejszym, wprowadzić autopoprawką w późniejszym terminie oczywiście w tej sesji, to zagadnienie do budżetu tak, aby sprawa nie musiała być kierowana na sesję nadzwyczajną. A dlaczego? A dlatego, że uznałem, że trzy miesiące pracy nad budżetem doskonale państwa poinformowało na czym rzecz polega. To większość radnych była zaskoczona w dniu 18 grudnia na czym ma polegać zdjęcie i z jakiego powodu zdejmujecie państwo kluczowe zadanie z budżetu miasta i gminy popierane przez was przez dwa lata. Regionalna Izba również zwraca uwagę, że popieraliście to zadanie jeszcze w maju i w czerwcu. No, sytuacja finansowa Gminy i dofinansowanie do tego zadania od tej pory się nie zmieniło. Więc pytanie: nad czym dyskutować, jeżeli nie pojawiły się żadne nowe elementy tego zagadnienia? Regionalna Izba Obrachunkowa nie zmienia naszego budżetu, naszego projektu budżetu, który był przedstawiony państwu w dniu 18 grudnia i wcześniej do dyskusji. Państwo nie mieliście wtedy uwag. Uwagi pojawiły się na sesji. Że były przygotowane chaotycznie, że były przygotowane tendencyjnie, bez przygotowania merytorycznego, to skończyło się, jak się skończyło. Kolegium Regionalnej Izby stwierdziło naruszenie prawa, a nie pewne  nieprawidłowości. Naruszenie prawa w art. 166 ustawy z dnia 30 czerwca 2005 roku o finansach publicznych. Tak, że sprawa nie jest błahostką. I myślę, że, ponieważ moja autopoprawka, zarówno uchwała Kolegium nie wprowadza żadnych zmian do projektu uchwały, który był trzy miesiące dyskutowany przez nas, układany, dlatego nie ma żadnego uważam argumentu aby jeszcze dyskutować nad tym i to ile, no do 04 lutego. No to szanowni państwo, jeżeli nie wystarczyło trzy miesiące, jeżeli nie wystarczył miesiąc od tematem sesji prawda, żeby się zapoznać jakie błędy popełniono, to czy trzy dni, trzy dni robocze tak? nawet, wystarczą na to żeby uzgodnić coś w tej kwestii? Powiem państwu więcej, powiem państwu więcej. Myśmy, ponieważ uchwała Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej zawiera stwierdzenie takie, że zobowiązuje się Radę do uchwalenia i nakazuje się, i w wysokości umożliwiającej terminowe zakończenie uruchomionego programu. Więc chcąc wyjść naprzeciw państwa oczekiwaniom, tych z państwa, którzy głosowali przeciw, uzasadniając, że nie ma pieniędzy, myśmy zlecili służbom podległym takie zadanie od wczoraj, żeby dokładnie policzyły jaka kwota pieniędzy wystarczy aby to zadanie mogło być w terminie zakończone i abyśmy mogli otrzymać dotację z Regionalnego Programu Operacyjnego. Ta kwota z wyliczenia wynosi 1.920.000, czyli o 20.000 mniej niż poprzednia. Oczywiście, to są wszystko szacunki, ale ma niewielki okład już. Więc tak naprawdę ta informacja powinna państwu dać pewność, że tak naprawdę nie ma nad czym dyskutować, ponieważ tą kwotę musimy zapewnić. I tutaj chciałbym powiedzmy prosić państwa aby nie zmieniać tego porządku obrad, aby jednak dzisiaj zająć się tą sprawą, bo sprawa jest jasna i klarowna. Aby nie narażać państwa również na dodatkowe spotkanie, które, moim zdaniem, niczego nie przyniesie. No informacja też jest taka, że wielu z nas zaplanowało urlop i również ta sprawa dotyczy mnie, ponieważ od 01 lutego już od dawna zaplanowany urlop, na urlop wyjeżdżam. I, a sprawa jest tak ważna, sprawa jest tak ważna dla społeczności miasta i gminy, dla naszych mieszkańców, szczególnie dla ludzi młodych, dla sportowców, że chciałbym w tych pracach uczestniczyć i w tej sesji, na której będą podejmowane tak ważne decyzje Rady Miejskiej uczestniczyć abyście mogli państwo skorzystać z mojej opinii na różne pojawiające się przy okazji tego tematu informacje. Jeszcze raz proszę o nie podejmowanie uchwały o zmianie porządku obrad i umieszczenie czy pozostawienie tego punktu w dzisiejszym programie obrad sesji miejskiej, zajęcie się tą sprawą. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. A ja szanownych państwa radnych proszę o to abyście uwzględnili moją autopoprawkę z tego powodu, że mam nadzieję, że wszyscy się wzajemnie szanujemy i taki materiał, który w dniu wczorajszym wpłynął do Urzędu, a który państwo macie dzisiaj przed sobą myślę, że wymaga przynajmniej solidnego przeczytania i zapoznania się z argumentami, które do Rady Miejskiej wystosowało Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej. Myślę, że w historii tego Urzędu sesje dzielone na dwie części miały już miejsce i myślę, że tutaj nie ma żadnego wyłomu. A to, że pan Burmistrz zaplanował urlop, to niestety nie było mi o tym nic wiadome. Natomiast ma pan Burmistrz dwóch zastępców uprawomocnionych i też myślę, że się nic nie dzieje, jeżeli ta druga część sesji odbyłaby się 04 lutego. Chciałam jeszcze powiedzieć, że to, w odniesieniu do pana Burmistrza wypowiedzi, to co pan zaakcentował na początku, nie było mowy o tym, że ta inwestycja zostaje całkowicie usunięta, wycięta, zlikwidowana. Nie. Ona ma być przesunięta o rok. Nie mieliśmy żadnych wiarygodnych argumentów świadczących o tym, że są jakiekolwiek zapewnienia finansowania zewnętrznego i o tym też była mowa. I, proszę pana, panie Burmistrzu, nikt nie wnioskował, na razie, o sesję nadzwyczajną. Ja zaproponowałam państwu aby się sesja odbyła podzielona po prostu na dwie części. 

Oddaję głos panu radnemu Marianowi Orzechowskiemu, potem pan radny Henryk Koch. Proszę.
Radny Marian Orzechowski – proszę państwa, myślę, że powinniśmy postąpić racjonalnie jako Rada. Racjonalność, w moim odczuciu, polega na tym, że jeśli przychodzi uwaga z organu nadzoru, to powinniśmy się z nią zapoznać, to nie ulega wątpliwości. Ta uwaga… Inaczej. Myślę, panie Burmistrzu, że na pewno panu na tym zależy, a przynajmniej ja tak uważam i oczekuję tego od władz wykonawczych, że powinniśmy rozmawiać do bólu o problemach czy o dzielących nas różnicach, natomiast nie próbować metodami prawno – administracyjnymi próbować pokazywać błędy i na bazie tych błędów bez dyskusji jakiejkolwiek, no namawiać do tego: już, mają rację, 100% i tak dalej. Nie wiemy czy jest to niespójność w uchwale, którą przedłożyliśmy do RIO, czyli między tym, co myśmy podjęli w tej części, gdzie występują wysokości kwot, a na przykład, załącznikiem numer dwa ustalającym wydatki na programy i projekty realizowane ze środków pochodzących z funduszy strukturalnych i funduszy spójności. Bo, jak widzę, ten załącznik najprawdopodobniej nie była zmieniany dlatego, że pan w swojej autopoprawce, którą dostaliśmy przed sesją, nie proponuje zmiany tego załącznika, tylko mówi o zmianie załącznika numer jeden. To by oznaczało, że załącznik numer dwa jest w wersji takiej i taki został przesłany, który mówił i RIO miało prawo powiedzieć, że ten budżet jest niespójny. Jest niespójny, bo jeśli nie mamy zgodności między tym co jest w załączniku, a tym co jest po stronie kwot, no to ja tego nie wiem, a chcielibyśmy, myślę, jako Rada, to wiedzieć. To jest jedna kwestia. To jest jedna, ja tego nie wiem. Być może, że wszystko jest w porządku. A może i nie jest. Nie wiem. Dlatego myślę, że czas jest potrzebny na to, żebyśmy mogli się nad tym zastanowić od strony prawnej, ale i przede wszystkim porozmawiać o meritum rzeczy. To, że ustalono w WPI, że i myśmy się na to zgadzali przez długi okres, to nie znaczy, że władza nie może zmian zakreślić. O tym mówią przepisy, które dają prawo Radzie. Więc to nie znaczy, że musimy dokonać poprawki taką, jak pan zaproponował. Możemy dokonać zmiany w WPI. Ja nie wiem czy nie możemy. Myślę, że możemy również. Natomiast kwestie … będzie to również czas, uważam, do rozmawiania, być może zaczerpnięcia jeszcze szerszego kręgu osób. Bo my się spotykamy z różnymi opiniami czy Rada zrobiła dobrze zdejmując to, czy przesuwając to o rok, czy zrobiła źle. Naprawdę głosy są bardzo zróżnicowane i nie jest tak to jednoznaczne. I nie chciałbym żebyśmy tu jednoznacznie wszyscy uznali, że ktoś ma do końca rację i tu nie ma dyskusji. Nie. To jest po prostu, moim zdaniem, sprawa otwarta i powinniśmy również na ten temat dyskutować. Bo wolałbym żebyśmy podejmowali decyzje w przekonaniu, że naprawdę robimy to z pełnym przekonaniem, że nie robimy to i inne względy o tym nie decydują. I myślę, że to jest racjonalność, na tym polega. Natomiast, no oczywiście, że Rada podejmuje decyzje i to suwerenna decyzja Rady. Natomiast myślę, że w działaniu powinna nas cechować właśnie racjonalność, a szczególnie tam, gdzie wchodzi w grę podjęcie decyzji o wydatkowaniu bardzo wysokich kwota, około 30 mln zł bez zapewnienia dofinansowania środków z zewnątrz. Ja nie chciałbym jeszcze raz powtarzać i pójść w kierunku dyskusji dotyczącej merytoryki czy tak, czy nie, tylko nad racjonalnością propozycji, którą przedłożyła pani Przewodnicząca. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan Burmistrz prosi o głos, potem pan radny Koch. Proszę bardzo.
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – znaczy, w związku z tym, że pan radny Orzechowski opiera swoje argumenty na kompletnej nieprawdzie, a pani Przewodnicząca próbuje sugerować, że dokument z RIO jest dosyć niejasny, więc, jeżeli można …
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, ja apeluję żeby pan …

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – jest kłopot o zrozumienie …

Burmistrz Kazimierz Putyra – proszę nie przerywać pani Przewodnicząca …

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – ja się nie zgadzam z takimi wypowiedziami. Bardzo proszę o to aby pan się wypowiadał na poziomie, którego my oczekujemy.

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – więc na poziomie, którego oczekujemy. Pani powiedziała, że radni nie, mogli nie zrozumieć uchwały RIO, w związku z czym …

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – nic takiego nie powiedziałam panie Burmistrzu.

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – dobrze, to odsłuchamy. Więc jeżeli radni nie mieli czasu, no to jest sprawą oczywistą. Ta uchwała jest jedną z najbardziej oczywistych uchwał, które RIO może podnosić, w związku z czym należy ją w tej chwili odczytać, żeby państwo, podejmując uchwałę, wiedzieli, podejmując porządek obrad, wiedzieli w czym rzecz. Paragraf pierwszy uchwały Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu…

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – nie panie Burmistrzu, ja panu w tym momencie nie pozwolę na to, żeby pan odczytywał uchwałę.
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – zgodnie ze Statutem Burmistrz ma prawo występować w każdej chwili i nie ma prawa mu pani odebrać głosu.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, to nie jest moment na to żeby pan odczytywał uchwałę …

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – Burmistrz Jelcza-Laskowic ma w każdej chwili prawo zabrać głos.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – my jesteśmy w ustalaniu porządku obrad.

Radny Marian Orzechowski – poza kolejnością. Ale prowadzi i policję sesyjną ma Przewodniczący Rady. Pan, jako Burmistrz powinien o tym wiedzieć.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, ja powiedziałam …
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – ja chcę zabrać głos, proszę mi go udostępnić.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, pan otrzymał głos. Ja chciałam panu powiedzieć już po raz drugi, że ja mam zamiar uchwałę odczytać w punkcie: Komunikaty Przewodniczącej. Proszę też nie robić z radnych niewiadomo kogo, ponieważ państwo dostali materiał i mają prawo mieć czas na to aby się zapoznać z tym materiałem. Proszę nas nie stawiać pod ścianą i pod presją, że w tej chwili pan odczyta tą uchwałę, która ma różne zawiłości prawne …

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – nie ma żadnych.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – nie, proszę pana. I pan jest z wykształcenia prawnikiem?

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – tak.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dobrze. Tu nie wszyscy siedzący na tej sali są z wykształcenia z prawnikami …
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – pani Przewodnicząca, proszę mi udostępnić wypowiedź.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, udostępniam panu wypowiedź, oprócz tego aby pan odczytywał w tej chwili tą uchwałę.

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – więc jeżeli można. Jeżeli cokolwiek niejasnego może być w słowach : nakazuje się usunięcie nieprawidłowości określonej w § 1 w terminie do 15 lutego poprzez zaplanowanie w budżecie wydatków na zadanie „Budowa Centrum Sportu i Rekreacji” w wysokości umożliwiającym terminowe uruchomienie programu. 
W § 1 jest mowa o tym, że w uchwale Rady Miejskiej z grudnia w sprawie uchwalenia budżetu miasta i gminy Jelcz-Laskowice …
Radna Renata Godlewska – pani Przewodnicząca, proszę zaprowadzić porządek na sali.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu …

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – … w 2010 roku stwierdza się naruszenie ustawy o finansach publicznych. Ja nie czytam. Ja mam prawo się wypowiadać, a pani radna Godlewska przerywa mi głos.

Radna Renata Godlewska – ja wiem, że pan umie czytać.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu …

 Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – proszę mi udostępnić głos, ma pani do tego prawo i obowiązek ma pani taki.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, bardzo proszę aby pan zrozumiał co ja do pana mówię, że ja uchwałę mam zamiar odczytać, żeby wszyscy radni się mogli z tym zapoznać i …
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – pani chce poddać pod głosowanie zmianę porządku obrad wprowadzając radnych w błąd, że uchwała jest niejasna. Jeżeli mówi pani, że uchwała jest niejasna i ma zawiłości prawne, co przed chwilą pani powiedziała, to proszę ją odczytać, a nie okłamywać szanownych radnych.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu …

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – tu nie ma żadnej niejasności prawnej.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – ja sobie wypraszam żeby pan w stosunku do mnie używał …

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – gdzie jest niejasność prawna pani zdaniem? Proszę wskazać. Czy w słowach: nakazuje się Radzie Miejskiej uchwalenie hali sportowej?

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – szanowni państwo, ogłaszam 10 minut przerwy.

Przewodnicząca ogłosiła 10 – minutową przerwę w obradach sesji.

Przewodnicząca wznowiła obrady po przerwie, przystępując do kontynuacji realizacji p-ktu 1 porządku obrad sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – … państwo, na sali jest 20 radnych. Wznawiamy obrady sesji po przerwie. Jesteśmy w punkcie pierwszym: Otwarcie i zatwierdzenie porządku obrad XLVI  Sesji Rady Miejskiej.

Byliśmy w momencie takim, kiedy ja złożyłam tutaj autopoprawkę do proponowanego porządku obrad i pan Burmistrz w ferworze chyba dyskusji, no chciał tutaj nam odczytać projekt … nie projekt, tylko uchwałę Kolegium Regionalnej Izby.


Panie Burmistrzu czy możemy to odczytać w innym punkcie?

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – w związku z tym, że pani Przewodnicząca bardzo chce żeby jak najpóźniej uchwalić dla dzieci i młodzieży budowę Centrum Kultury i Sportu, co rozumiem politycznie, ja wycofuję się z tego zdania, ponieważ chcę aby jak najszybciej nasze dzieci i młodzież mogły grać w hali sportowej. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. A ja w związku z tym żeby dzieci i młodzież jak najszybciej miały halę widowiskowo – sportową, przechodzę do zapytania państwa radnych czy ktoś jeszcze w punkcie porządku obrad chciałby zabrać głos? Pan radny Koch, potem pan radny Marchewski. Proszę uprzejmie.
Radny Henryk Koch – szanowni państwo, to nie po raz pierwszy jest sytuacja taka, że mamy do czynienia z uchyleniem uchwały, którą Rada Miejska była uprzejmą podjąć. Ja jestem tylko zdziwiony nieco zachowaniem i pani Przewodniczącej, i pana Mariana Orzechowskiego, bo państwo dzisiaj apelujecie do nas  żebyśmy zachowali umiar, rozsądek, gotowość do rzeczowej i racjonalnej dyskusji, także do rzeczowych uzgodnień. Ja rozumiem, że dziś jest taka potrzeba chwili i państwo apelujecie. Ale ja chciałbym prosić państwa z kolei o to, aby zachować pewną konsekwencję we własnym postępowaniu. Przypomnę tylko, że 18 grudnia, kiedy decydowaliśmy o przyjęciu uchwały budżetowej, to prawie połowa Rady była pozbawiona dyskusji nad sensownością tych propozycji, które państwo przedstawiliście. Mamy publikację prasową Komisji Kultury, Sportu, Zdrowia i Oświaty, no wydawałoby się, że bardzo wskazanej przy podejmowaniu tego typu decyzji, gdzie państwo z nimi w ogóle nie dyskutowaliście o ty, o propozycjach, które jednak zostały wówczas przeforsowane, bo no zapobiegliwość była dosyć znaczna, bo przeliczono radnych wcześniej i okazało się, że wtedy właśnie to zrobić można. Więc ja myślę, że proszę o takich, bo to tak trochę cynicznie wygląda, że dzisiaj apelujecie o spokój, rozwagę. Ja powiem szczerze, że w moim osobistym odczuciu nie znajduję żadnych uzasadnień do tego aby ten temat nie był zakończony na sesji dzisiejszej. I myślę, że jeżeli pani Przewodnicząca chce być Przewodniczącą całej Rady, bo póki co, na razie, do chwili obecnej, to już się okazuje, że co najwyżej dwóch klubów, dzisiaj podobno już tylko jeden. To chciałbym prosić panią Przewodniczącą aby tą propozycję, którą pani przedstawiła, a dotyczącą porządku obrad sesji dzisiejszej, pozwolić na podjęcie decyzji w tej sprawie szanownej Radzie. I myślę, że wtedy będziemy wszyscy zgodni, że osoba prowadząca sesję Rady Miejskiej daje równe prawa każdemu radnemu na tej sali. Natomiast prezentowanie dziś jednego czy dwóch klubów w sytuacji kiedy tych radnych jest znacznie więcej myślę, że jest rzeczą, no mało elegancką w pani wykonaniu. I mój apel zmierza do tego aby decyzję o porządku obrad o pani autopoprawce powierzyć, pozwolić decydować o tym Wysokiej Radzie, czyli poddać to pod głosowanie. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Panie radny Koch, do niczego innego nie zmierzam, tylko do głosowania autopoprawki, którą wniosłam. Ona musi być głosowana bezwzględną większością głosów, czyli 11 radnych musi się za tą autopoprawką opowiedzieć. I do niczego innego nie zmierzam. Dyskusja, która się wywołała, jest taka, jaka jest. Ja chciałam powiedzieć, że w moim odczuciu, każdy z nas może mieć subiektywne odczucie i nikt nikomu tego nie odbierze. Pan radny ma takie odczucie, a ja mam odczucie takie, że jestem Przewodniczącą Rady Miejskiej, która równo traktuje wszystkich radnych tej Rady Miejskiej. Sytuacja jest płynna w Radzie Miejskiej i te informacje, które pan przedkłada dotyczące klubów, no już też się zmieniły. Tak, że nikt nie apelował o spokój i o rozwagę, ani pan Przewodniczący Komisji Prawa i … Samorządu i Prawa, ani ja. Tylko mówiliśmy o tym, że należy dać radnym czas na zapoznanie się z materiałem, który przyszedł z RIO, nic ponadto.

Do głosu zgłaszał się pan radny Wincenty Marchewski. Oddaję panu głos.

Radny Wincenty Marchewski – pani Przewodnicząca, otóż chcę wyrazić swój sprzeciw wobec wprowadzenia tutaj, ze strony pani, autopoprawki do dzisiejszego porządku, jak również i to, że chce pani tą sesję, przerwę zrobić w sesji i wprowadzić to w miesiącu lutym, na początku lutego. Tak jak nie tylko pan Burmistrz, ale być może część z nas tutaj obecnych, jest to okres ferii zimowych, gdzie z dziećmi są zaplanowane różnego typu wyjazdy i nietaktem byłoby w tym momencie, dużym nietaktem gdyby jakaś część radnych miała w tej ważnej sesji uczestniczyć, to po pierwsze. Po drugie, mianowicie to, że była przerwa ogłoszona. Pani powiedziała wcześniej, że nikt z radnych nie miał czasu zapoznać się z tą autopoprawką Burmistrza. Otóż myślę, że 15 minut przerwy w zupełności wystarczył radnym tym, którzy chcieli oczywiście, zapoznać się z tą autopoprawką. I dzisiaj tutaj właśnie przede wszystkim był czas na to. I po trzecie, pani Przewodnicząca, jest to tak ważny dokument, tak ważny dokument dla naszej Rady, dla Burmistrza, dla wszystkich mieszkańców naszej gminy, właśnie tutaj z Regionalnej Izby Obrachunkowej i przesuwanie jego w kolejne punkty czy odkładanie, nie ma uzasadnienia racjonalnego z pani strony. Ja tak uważam. I po zapoznaniu się w przerwie z tymi autopoprawkami należałoby, po pierwsze: ten dokument w całości w tym i stawiam taki wniosek, żeby ten dokument w całości w chwili obecnej został odczytany. Po to, że nie tylko radni mieli możliwość zapoznania się z tym, ale po to, że pani Przewodnicząca na łamach „Gazety Powiatowej” była uprzejma zaprosić mieszkańców na sesję dzisiejszą. Mieszkańcy przyszli i chętnie by wysłuchali. Jeżeli odłoży na późne godziny, ludzie mają zaplanowane różne swoje prace domowe i nie zawsze do końca będą mieli czas uczestniczyć w tej sesji. Jest to bardzo ważny dokument dla rozwoju naszego miasta i gminy, a przede wszystkim dla mieszkańców. Stawiam wniosek o odczytanie tego dokumentu w chwili obecnej, przed zatwierdzeniem porządku. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – szanowny panie radny, chciałam panu uprzejmie powiedzieć, że ja nie rozpatruję nietaktu, o którym pan mówił, w kontekście ferii zimowych z tego powodu, że my tu wszyscy, jako radni, przyszliśmy ciężko pracować. I jeżeli ktoś zaplanował sobie ferie, no to trudno, to nie będzie uczestniczył w tym. A jeżeli chwila tego wymaga, to powinniśmy się zmobilizować na tyle aby racjonalnie pewne sprawy rozwiązywać. Sam pan sobie w swojej wypowiedzi, bardzo przepraszam, że to panu wytknę, ale pan sobie przeczy. Bo twierdzi pan, że to jest tak ważny dokument i ja to samo usiłowałam jakby tutaj powiedzieć i przekazać. Natomiast twierdzi pan, że jest pan genialny, być może, że tak jest i ta dziesięciominutowa przerwa  wystarczyła panu żeby pan wszystko zrozumiał. No to chylę czoła i bardzo się cieszę, że w razie jakichś konsultacji mogę się do pana zwrócić. Bo powiem panu, że ja go przeczytałam i mam sporo wątpliwości. Nie jest tak, że ja wszystko dokładnie zrozumiałam, a mam wykształcenie administracyjne i myślę, że jakoś tam o prawo się otarłam. To, że pan postuluje przeczytanie uchwały, to ja powtarzam po raz czwarty w dniu dzisiejszym, że ta uchwała zostanie przeczytana w komunikatach Przewodniczącej. To jest punkt trzeci zaledwie, więc nie późne godziny wieczorne, tylko może się to odbyć tylko z woli państwa już w ciągu kilku minut. I to jest tyle panie radny. Tak, że chciałam jeszcze w ogóle wszystkim państwu przypomnieć, że jesteśmy w punkcie formalnym – porządek obrad – to nie jest czas na dyskusje i na odczytywanie uchwał. Proszę państwa, zaproponowałam autopoprawkę. Jeżeli mielibyśmy to w tej chwili rozstrzygnąć, poddaję autopoprawkę pod głosowanie. Państwo radni głosują. Jedenaście głosów będzie za autopoprawką – zmieniamy porządek obrad. Nie będzie jedenastu głosów – realizujemy porządek, który był i proszę państwa to jest tyle. Nie widzę tutaj jakby … sekundkę, bo się do głosu jeszcze tutaj zgłosił pan radny Szelwach, potem pani radna Godlewska była potem, potem pani Sławińska …
Radny Henryk Koch – ja chcia … jeżeli mogę tylko zwrócić do pani stwierdzenia. Bo pani była łaskawa powiedzieć, że pani zgłasza autopoprawkę i tak to zrozumiałem. Dla mnie autopoprawka jest element dotyczący zagadnienia, który nie podlega głosowaniu. Jeżeli pani chce zmienić porządek obrad, to pani chce wprowadzić zmianę w porządku obrad i ta procedura, którą państwo proponujecie mi teraz jest dla mnie czytelną. Ale przy sytuacji kiedy mówimy o autopoprawce, to zdecydowanie nie i chciałbym panią prosić żeby pani właściwych określeń używała.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie radny Koch, pan jest radnym którąś kadencję i ja myślę, że pan doskonale ten problem zna, wie i wie jak to było praktykowane, i jak to miało miejsce. Autopoprawkę zgłaszam -  Rada ją głosuje. Jeżeli autopoprawka nie zostanie przez państwa przyjęta – pozostajemy przy proponowanym porządku obrad. Sekundkę. Ta kwestia jest wyjaśniona w ustawie o samorządzie gminnym. Jest interpretacja na ten temat, którą mogę w każdej chwili państwu udostępnić. I chciałam uprzejmie powiedzieć, że w tym kierunku szliśmy do tej pory zawsze. Nie ma tak, że ja proponuję autopoprawkę i ja się nie liczę z państwa zdaniem. Interpretacja idzie w tym kierunku niestety, w tej sytuacji mogę tak powiedzieć, że w tym momencie kiedy wychodzą materiały na sesję uznajemy, że ten porządek obrad został przeze mnie zaproponowany. Bo proszę państwa, co się stało? Zmieniła się sytuacja, Regionalna Izba Obrachunkowa przysłała tak ważny dokument i ja proponuję państwu po prostu czas żeby się z nim zapoznać. Myślę, że to jest chyba to, co każdy przewodniczący rady miejskiej powinien zrobić na moim miejscu.


Pan ad vocem?

Radny Henryk Koch – tak jest.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo proszę.
Radny Henryk Koch – szanowna pani Przewodnicząca, ja z ogromnym szacunkiem co do pani osoby. Mogę panią traktować jako autorytet prawny, bo w ostatnim okresie mieliśmy do czynienia z wieloma autorytetami prawnymi w tej Radzie. Ale, ponieważ mamy na sali pana mecenasa, to chciałbym prosić o wyjaśnienie, bo ja się nie zgadzam z tym, co pani mówi, że autopoprawka powinna poddać, być poddana głosowaniu. Zmiany, które pani chce zasugerować – tak. Autopoprawka – nie. Panie mecenasie i proszę pana o prawne wyjaśnienie tej kwestii.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie mecenasie, oddaję panu głos.

Radca Prawny Sławomir Boruch – Gruszecki – proszę państwa, proponowany porządek obrad przychodzi … Proponowany porządek obrad jest na piśmie, to jest proponowany porządek obrad. Wszelkie zmiany tego porządku obrad  wymagają przegłosowania przez Radę większością ustawowego składu. W latach poprzednich obowiązywały inne przepisy. Po zmianie wymaga to uchwały Rady. Rada prowadziła dyskusję w dniu dzisiejszym na temat zmiany i teraz, jeżeli będzie wolą Rady, trzeba najpierw przegłosować zaproponowaną poprawkę, później porządek obrad.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – czy to rozwiało pana radnego wątpliwości?
Radny Henryk Koch – znaczy to nie zmienia mojej decyzji o uznaniu panią, jako autorytet prawny, pani radna. Dziękuję.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję panu, panie radny. Ja też pana uznaję za autorytet prawny.

Zgłaszał się pan radny Szelwach. Proszę uprzejmie.

Radny Michał Szelwach – pani Przewodnicząca, Wysoka Rado, chciałbym krótko odnieść się do tego wszystkiego, co do tej pory na tej sali ma miejsce. Po pierwsze, raczyła pani stwierdzić, że to jest nasza bardzo ciężka praca. Wątpliwe czy to jest ciężka praca. Ciężka praca: rolnik, górnik i tak dalej, ale nie nasza. Pani mówi, że to jest bardzo ważny dokument, który przyszedł z Regionalnej Izby Obrachunkowej. Nie kwestionuję jego rangi, ale według mojego, ja nie jestem prawnikiem, pan mecenas może mnie poprawi, ważniejszym dokumentem niż, jest uchwalenie czy było uchwalenie przez nas budżetu. I jak ten budżet  był uchwalany, to każdy wie. A szczególnie czwartek po Komisji Finansów, nie wiem w jakich innych okolicznościach, bo powstały te poprawki do budżetu, które odrzuciła, najprościej mówiąc, Izba Obrachunkowa. I dzisiaj my mówimy, że musimy wziąć czas, mieć czas, przedyskutować i tak dalej. A wtenczas, na początku sesji, jeden z panów Wiceprzewodniczących odczytał, że w imieniu Klubu Radnych PiS i PO, gdzie ja byłem członkiem Klubu PiS, nie wiedziałem o tym, podjęto te decyzje. Czym się różni dzisiejsza sytuacja, że musimy robić ekstra sesję, od sytuacji, która miała miejsce na sesji budżetowe4j? Proszę mi odpowiedzieć. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie radny Szelwach, nie musimy robić ekstra sesji. Od Rady Miejskiej zależy czy tą ekstra sesję, jak pan to nazwał, czyli część drugą dzisiejszej sesji odbędziemy. Od woli Rady Miejskiej zależy. Ja państwu proponuję. Proszę bardzo.
Radny Michał Szelwach – ad vocem. Ale przecież nie kto inny, jak pani Przewodnicząca powiedziała, że to jest tak ważna sprawa, że musimy zrobić kolejną sesję żeby radni przedyskutowali. To dlaczego wszyscy radni nie mogli przedyskutować tych wszystkich zmian, które tutaj były głosowane na sali ? O to mi chodzi, a nie o rangę czy teraz ważniejsza, czy kiedyś.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pani radna Godlewska, w kolejności.
Radna Renata Godlewska – żeby zakończyć tą kompromitacyjną sytuację, proszę … rzeczywiście, masz rację … proszę o zakończenie, stawiam wniosek o zakończenie dyskusji i przystąpienie do realizacji porządku obrad w tym pierwszym punkcie. A koledze Marchewskiemu chciałam powiedzieć, że radni mają przerwę, ale latem, miesiąc czasu.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję uprzejmie. Szanowni państwo, w punkcie formalnym padł formalny wniosek o zakończenie dyskusji. Kto z państwa radnych jest za zakończeniem dyskusji, proszę o podniesienie ręki :

za ……………………………… 19


przeciw ……………………….  –


wstrzymało się ………………  2


- wniosek przyjęto –


Szanowni państwo, dyskusja, jeżeli chodzi o porządek obrad XLVI Sesji Rady Miejskiej, została zakończona. Wobec tego szanowni państwo, proponuję przegłosować cały porządek obrad Sesji Rady Miejskiej …
Radny Wincenty Marchewski – pani Przewodnicząca, ja również postawiłem wniosek. Przepraszam bardzo, ja postawiłem wniosek o odczytanie tego dokumentu przed zatwierdzeniem porządku.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – a ja panu radnemu odpowiedziałam, że jest to punkt formalny i ten wniosek zostanie pana zrealizowany w punkcie trzecim, czyli za pięć minut.

Szanowni państwo, najpierw … sekundkę. Proszę państwa, ja zgłosiłam autopoprawkę i najpierw będziemy głosować tą autopoprawkę. Aby ta moja autopoprawka, że tak powiem, zaistniała w dzisiejszym porządku obrad, potrzebnych jest 11 głosów. Czy one będą, czy nie, za chwilę się okaże. Jeżeli ich nie będzie, będzie realizowany porządek obrad, który państwo otrzymaliście w dokumentach, jeżeli zostanie przyjęty. Szanowni państwo, kto z państwa radnych jest za przyjęciem autopoprawki, którą zgłosiłam, czyli jeszcze raz: punkt 6 należy przenieść na koniec wszystkich spraw dotyczących merytorycznej części sesji, jako punkt 13 i wówczas …

…


Jako punkt 13 i wówczas sesja w tym punkcie i we wszystkich punktach poniżej realizowana byłaby 04 lutego, w czwartek, o godzinie 14.00. Kto z państwa radnych jest za moją autopoprawką, proszę o podniesienie ręki :


za ……………………………… 11


przeciw ……………………….  10


wstrzymało się ………………  -


- wniosek przyjęto –


Autopoprawka przeszła. Porządek obrad będzie realizowany … tak, teraz cały porządek obrad. Kto z państwa jest za przegłosowaniem, za zatwierdzeniem porządku obrad XLVI Sesji Rady Miejskiej, proszę o podniesienie ręki :

za ……………………………… 14


przeciw ……………………….   4


wstrzymało się ………………  3

Porządek obrad XLVI Sesji został przyjęty i przedstawia się następująco :
1. Otwarcie i zatwierdzenie porządku obrad XLVI  Sesji Rady Miejskiej.

2. Przyjęcie protokołów z obrad :

a) XLIII Sesji ( 27.11.2009 r.)

b) XLIV Sesji (18.12.2009r.)

c) XLV Sesji  (29.12.2009r.)

3. Informacje i Komunikaty Przewodniczącej.

4. Informacja Burmistrza Miasta i Gminy o działaniach podejmowanych pomiędzy Sesjami Rady Miejskiej. 

5. Sprawy samorządowe.

6. Podjęcie uchwały w sprawie nadania imienia Publicznemu Gimnazjum Nr 1 w Jelczu-Laskowicach.

7. Podjęcie uchwały w sprawie przystąpienia do Spółki Agencja Rozwoju Aglomeracji Wrocławskiej Spółka Akcyjna we Wrocławiu.

8. Podjęcie uchwały w sprawie zmiany w uchwale Rady Miejskiej nr V/24/2003 
z dnia 31 stycznia 2003 roku w sprawie ustalenia czasu pracy placówek handlu detalicznego, zakładów gastronomicznych i usługowych na terenie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice.

9. Podjęcie uchwały w sprawie zatwierdzenia „Planu Odnowy Miejscowości Wójcice”.

10. Podjęcie uchwały w sprawie zmiany uchwały nr VIII/62/2007 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach z dnia 27 kwietnia 2007 roku, dotyczącej zmiany uchwały nr VI/38/2007 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach z dnia 23 lutego 2007 roku w sprawie poboru podatku od nieruchomości, rolnego i leśnego oraz określenia inkasentów, terminów płatności dla inkasentów i wynagrodzenia za inkaso.

11. Podjęcie uchwały w sprawie nadania nazwy ulicy w Celinie.

12. Podjęcie uchwały w sprawie przyjęcia planu sesji zwyczajnych Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach na 2010 rok.

13. Podjęcie uchwały sprawie zmian budżetu miasta i gminy na 2010 rok.

14. Interpelacje i zapytania.

15. Wolne wnioski.

16. Komunikaty organów Gminy.

17. Zakończenie obrad XLVI Sesji Rady Miejskiej.

Od. pkt 2 – porządku obrad Sesji.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – proszę państwa, przechodzimy do punktu drugiego : Przyjęcie 



protokołów z obrad : czterdziestej … 


Szanowni państwo, po tej burzliwej części zatwierdzającej porządek obrad, chciałabym państwa, że tak powiem, usposobić trochę milej do naszej tutaj bytności i serdecznie zapraszam tutaj na środek Pana Prezesa Zarządu Powiatowego Ligi Obrony Kraju, Pana Eugeniusza Engela. Zapraszam również osoby, które w dniu dzisiejszym będą odznaczane, a będzie to pan Burmistrz Jelcza-Laskowic Kazimierz Putyra, Pan Wiesław Stramski i Pan Marian Jaruzel.

Ja za chwileczkę oddam głos panu Prezesowi. Zapraszam również do nas Pana Wiceprzewodniczącego Zbigniewa Frąckowiaka. Serdecznie zapraszam i bardzo proszę, oddaję panu głos.

Prezes Zarządu Powiatu LOK Eugeniusz Engel – pani Przewodnicząca Rady Miejskiej, szanowni państwo radni Rady Miejskiej, panie Burmistrzu Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice, ze szczególną przyjemnością jest mi obwieścić, że Zarząd Główny Ligi Obrony Kraju stowarzyszenia, organizacji społecznej, której jedno z ogniw działa na terenie waszej gminy, wyróżnił odznaczeniami następujące osoby:
· Brązowym Medalem za zasługi dla Ligi Obrony Kraju odznaczony został pan Kazimierz Putyra Burmistrz Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice.
Bardzo proszę o wystąpienie Burmistrza oraz o wręczenie wyróżnienia panią Przewodniczącą Rady Miejskiej i Prezesa Zarządu Miejsko – Gminnego, pana Zbigniewa Frąckowiaka.

…

Chcę dodać proszę państwa, że pan Kazimierz Putyra jest wieloletnim członkiem Ligi Obrony Kraju. Zaczynał swoją działalność jeszcze w szkole. Był, między innymi, reprezentantem w strzelectwie sportowym Polski na zawodach. I dzisiaj to wyróżnienie jest nie tylko wyróżnieniem popierania działalności organizacji społecznej, ale także i działalności własnej. Dziękuję.
Decyzją Prezesa Zarządu Wojewódzkiego Dolnośląskiego Ligi Obrony Kraju, podziękowanie za 65-letnią działalność, z okazji rocznicy 65-lecia powstania Ligi Obrony Kraju, wcześniej ta organizacja miała inne nazwy: Liga Przyjaciół Żołnierza, a jeszcze wcześniej Towarzystwo Przyjaciół Żołnierza, odczytam podziękowanie : 
- cytat-  „Z okazji 65-lecia powstania Ligi Obrony Kraju, Dolnośląski Zarząd Wojewódzki we Wrocławiu składa Panu Wiesławowi Stramskiemu serdeczne podziękowanie za dotychczasową współpracę na niwie patriotycznego wychowania młodzieży i rozwoju sportów politechniczno – obronnych. Jako wyraz uznania uchwałą nr 16 z 16.06.2009 nadaje się miniaturę medalu 65-lecia LOK za zasługi dla Ligi Obrony Kraju”. Podpisał Prezes Dolnośląskiego Zarządu Wojewódzkiego Ligi Obrony Kraju, Pan Kazimierz Adamczyk.

Bardzo prosiłbym o wystąpienie Pana Stramskiego oraz o wystąpienie Pana Jeruzala, bo tak jest, takiej samej treści podziękowanie i odznaczenie otrzymuje także i Pan Jeruzal. A Panią Przewodniczącą i Prezesa Zarządu Miejsko – Gminnego także o wręczenie odznak i podziękowań, tych listów.

…

Proszę państwa i na zakończenie takie najbardziej przyjemne wyróżnienie, jest to wyróżnienie dzieci i młodzieży szkolnej oławskiej Ligi Obrony Kraju, zrzeszonej w grupie strzeleckiej oraz instruktorów strzelectwa sportowego Oławy, tak zwane „Serce za dar serca”. Jest ono odwzorowane na medalu jak gdyby, z pięknym, ładnym serduszkiem i z potwierdzeniem na odwrotnej stronie właśnie podziękowania za szczególny wyraz pracy dla tej grupy młodzieży w Oławie – podkreślam. Chciałbym osobiście wręczyć to odznaczenie. Nie przybyłem tutaj z przedstawicielem dzieci i młodzieży szkolnej oławskiej, ale bardzo bym prosił ażeby to właśnie tak było rozumiane, Panu Stramskiemu.
…

Dziękuję bardzo. Z naszej strony życzymy owocnych obrad proszę państwa. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo serdecznie dziękujemy panom za obecność, bardzo nam było panów gościć. Jeżeli chcecie, to oczywiście zapraszam do uczestnictwa.


Szanowni państwo jesteśmy w punkcie drugim: Przyjęcie protokołów z obrad :


a) XLIII Sesji ( 27.11.2009 r.)
b) XLIV Sesji (18.12.2009r.)

c) XLV Sesji  (29.12.2009r.).

Przyjęcie protokołów będzie się odbywało po kolei. W tej chwili na sali jest 18 radnych. Kto z państwa radnych jest za przyjęciem … czy są w ogóle, przepraszam, uwagi jakieś do tych protokołów? Nie widzę. W takim razie przechodzimy do przyjęcia protokołów. Przyjęcie protokołu z 27 listopada 2009. Kto z państwa radnych jest za przyjęciem tego protokołu, proszę o podniesienie ręki :

za ……………………………… 18 (jednogłośnie)

(w głosowaniu udziału nie brakli radni : Marian Orzechowski, Jan Matunin i Tomasz Bajsarowicz, chwilowo nieobecni na sali obrad).

- protokołów z obrad XLIII Sesji został przyjęty –

Kto z państwa jest za przyjęciem protokołu z sesji z 18 grudnia 2009, proszę o podniesienie ręki :
za ……………………………… 18 (jednogłośnie)

(w głosowaniu udziału nie brakli radni : Marian Orzechowski, Jan Matunin i Tomasz Bajsarowicz, chwilowo nieobecni na sali obrad).

- protokołów z obrad XLIV Sesji został przyjęty –

Kto z państwa radnych jest za przyjęciem protokołu z sesji 29 grudnia 2009, proszę o podniesienie ręki :
za ……………………………… 17


przeciw ……………………….   -


wstrzymało się ………………  1


(w głosowaniu udziału nie brakli radni : Marian Orzechowski, Jan Matunin i Tomasz Bajsarowicz, chwilowo nieobecni na sali obrad).

- protokołów z obrad XLV Sesji został przyjęty –

Dziękuję bardzo. Protokoły z sesji wyżej wymienionych zostały przyjęte. Proszę państwa, ogłaszam 10 – minutową przerwę.

Przewodnicząca ogłosiła 10 – minutową przerwę w obradach XLVI Sesji Rady Miejskiej.

Przewodnicząca wznowiła obrady po przerwie, przystępując do realizacji kolejnego punktu porządku  obrad XLVI Sesji.

Od. pkt 3 – porządku obrad Sesji.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – … Informacje i Komunikaty Przewodniczącej.

Proszę państwa, postaram się szybko to przedstawić państwu, co na dzisiaj przygotowałam w komunikatach. W miarę oczywiście szybko.
Pierwszy komunikat, pierwsza informacja, którą chciałam państwu przedstawić, to jest informacja, którą złożył pan radny Michał Szelwach.

Przewodnicząca zapoznała obecnych z treścią pisma z dnia 21.12.2009r. radnego Michała Szelwacha  (przedmiotowe pismo stanowi załącznik do niniejszego protokołu).

Pismo zostało wystosowane do mnie, jako Przewodniczącej Klubu Radnych Prawo i Sprawiedliwość. Niniejszym Klub Prawo i Sprawiedliwość w Radzie Miejskiej przestał istnieć, ponieważ nie ma już 5 członków.
Następny komunikat, to chciałam państwu przeczytać pismo, które podpisał pan Przewodniczący Marian Skrętkowicz.

Przewodnicząca zapoznała obecnych z treścią pisma z dnia 28.01.2010r. Klubu Radnych Platformy Obywatelskiej RP Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach, (przedmiotowe pismo stanowi załącznik do niniejszego protokołu).

Następna informacja, pismo do Rady Miejskiej. Przewodnicząca odczytała pismo z dnia 28.01.2010r. Samorządowego Klubu POPiS Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach, (przedmiotowe pismo stanowi załącznik do niniejszego protokołu).
Do pisma dołączona jest lista członków Klubu oraz regulamin Klubu. Klub liczy 10 członków.
Szanowni państwo i w tym momencie przedstawię państwu pismo przewodnie oraz uchwałę Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu, to o czym była mowa od początku dzisiejszej sesji. Mianowicie w dniu wczorajszym, 28 stycznia 2010 wpłynęło do Urzędu i do Biura Rady Miejskiej pismo pana Prezesa Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu dr Bogdana Cybulskiego takiej treści. Przewodnicząca odczytała pismo z dnia 28.01.2010r., znak: GP-WR-0104-6/10 Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu, (przedmiotowe pismo stanowi załącznik do niniejszego protokołu).
O odczytanie tej uchwały proszę pana Przewodniczącego Koszlagę.
V-ce Przewodniczący R.M. Eugeniusz Koszlaga – odczytał uchwałę nr 12/2010 Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu z 27 stycznia 2010 roku w sprawie wskazania nieprawidłowości w uchwale nr XLIV/293/2009 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach z dnia 18 grudnia 2009r. w sprawie uchwalenia budżetu miasta i gminy Jelcz-Laskowice na 2010r. – c y t a t -  „Na podstawie art 12 ust l i ust 4 w związku z art. 11 ust. 1 pkt 2 ustawy z dnia 7 października 1992 r. o regionalnych izbach obrachunkowych (Dz.U. z 2001 r., Nr 55, poz.577 ze zm.), Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu uchwala, co następuje:

§ 1 W uchwale Nr XLIV/293/2009 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach z dnia 18 grudnia 2009
r. w sprawie uchwalenia budżetu miasta i gminy Jelcz-Laskowice na 2010 r. stwierdza się naruszenie art. 166 ust. 3 ustawy z dnia 30 czerwca 2005 r. o finansach publicznych (Dz. U. Nr 249, póz. 2104 ze zm.) w związku z art.  121 ust. 4 ustawy z dnia 27 sierpnia 2009 r. Przepisy wprowadzające ustawę o finansach publicznych (Dz. U.  Nr  157,  poz.1241),  wobec niezaplanowania w budżecie wydatków na zadanie inwestycyjne  „Budowa Centrum  Sportu i Rekreacji", objęte  limitem wydatków na programy i projekty realizowane ze środków pochodzących z funduszy strukturalnych i Funduszu Spójności.
                       § 2 Nakazuje się usunięcie nieprawidłowości określonej w § 1 w terminie do  15 lutego 2010 r. poprzez zaplanowanie w budżecie w dziale 926 rozdz. 92601 wydatków na zadanie „Budowa Centrum Sportu i Rekreacji" w wysokości umożliwiającej terminowe zakończenie uruchomionego programu.

§ 3 1. Niniejsza uchwała powoduje zawieszenie biegu 30-dniowego terminu określonego w art. 91 ust. 1 ustawy z dnia 8 marca 1990 r. o samorządzie gminnym (Dz.U. z 2001 r., Nr 142, póz. 1591 ze zm.) na okres 30 dni.

2. Nie usunięcie  nieprawidłowości,   o  której  mowa w  § 1,   spowoduje  stwierdzenie
nieważności uchwały budżetowej i ustalenie budżetu przez Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu.

§ 4 Uchwała wchodzi w życie z dniem podjęcia.

Uzasadnienie
Uchwała Nr XLIV/293/2009 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach z dnia 18 grudnia 2009 r. w sprawie uchwalenia budżetu miasta i gminy Jelcz-Laskowice na 2010 r. wpłynęła do Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu 28 grudnia 2009 r. Burmistrz Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice w piśmie (znak: BN/3010/272/2010), które wpłynęło do Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu dnia 11 stycznia 2010 r. poinformował, że podjęcie uchwały Nr XLIV/293/2002 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach z dnia 18 grudnia 2009 r. w sprawie uchwalenia budżetu miasta i gminy Jelcz-Laskowice na 2010 r. nastąpiło z naruszeniem zasad gospodarki środkami publicznymi, a w szczególności przepisów art. 166 ust. 3 i 4 ustawy z dnia 30 czerwca 2005 r. o finansach publicznych. Łącznie z pismem został przekazany wyciąg z protokołu z obrad XLIV Sesji Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach 
w dniu 18 grudnia 2009
roku,   w   części dotyczącej   punktów   5   i   6   porządku   obrad   związanych   z rozpatrzeniem projektu uchwały budżetowej na 2010 r. i jej podjęciem.
Rada Miejska na sesji w dniu 18 grudnia 2009 r. podejmując uchwałę budżetową na 2010 r.    dokonała   zmian   w   przedłożonym   przez   Burmistrza   projekcie   budżetu, polegających na rozdysponowaniu pełnej kwoty wydatków w wysokości 1.940.000 zł zaplanowanych  na  zadanie   „Budowa  Centrum  Sportu  i  Rekreacji".   Jak  informuje Burmistrz zadanie to, uchwałą Rady Miejskiej Nr XXXVII/253/2009 z dnia 29 maja 2009  r., zostało ujęte w Wieloletnim Planie  Inwestycyjnym Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice na lata 2008-2015 i objęte limitem wydatków na lata 2009-2012 poprzez dokonanie   zmiany   uchwały   budżetowej   na   2009   r.   uchwałą   Rady   Miejskiej   Nr XXXVII/250/2009 z dnia 29 maja 2009 r. Łączne nakłady inwestycyjne na to zadanie stanowią 25 200 000 zł, a na poszczególne lata określono następujące limity wydatków: 2009 r. – 200.000 zł, 2010 r.- 10.000.000 zł i 2011 r. – 10.000.000 zł ( według projektu  uchwały  budżetowej   na  2010   r.:   2010   r.  – 1.940.000   zł,   2011  - r. 10.000.000   zł   
i  2012   r.-13.060.000  zł).   W  tym  samym   dniu  Rada  Miejska zdecydowała w podjętej uchwale Nr XXXVII/254/2009, że zadanie to stanowić będzie priorytet w Strategii Rozwoju Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice  na lata 2007-2015. Następnie zadanie „Budowa Centrum Sportu i Rekreacji", na wniosek złożony przez Gminę Jelcz-Laskowice,  zostało po pozytywnej ocenie merytorycznej projektu, jako spełniającego wszystkie kryteria kluczowe, umieszczone na 1. miejscu listy rezerwowej (09/K/62/2009)    Priorytet    6,    działanie 6.2    wykazu   zadań   przeznaczonych   do dofinansowania ze   środków  UE  w  RPO   
dla Województwa Dolnośląskiego  na lata 2007-2013. Wnioskowana kwota dofinansowania to 5.175.782, 35 zł. W 2009 r. na to zadanie wydatkowano z budżetu gminy kwotę w wysokości 122.036 zł, przeznaczoną    na    opracowanie    dokumentacji    projektowej    w    postaci    koncepcji architektoniczno-przestrzennej      i      programu      funkcjonalno-użytkowego     wraz z zestawieniem kosztów oraz studium wykonalności do wniosku o dofinansowanie tego projektu. Rada Miejska rozdysponowała pełną kwotę zaplanowanych wydatków na to zadanie w następujący sposób:
- wprowadziła nowe zadanie inwestycyjne w dziale 600 rozdz. 60016 pn. „Budowa dróg na osiedlu domków jednorodzinnych" o wartości 1.050.000 zł;
· zwiększyła wydatki w dziale 600 rozdz. 60016 na zadanie pn. „Budowa ul. Hirszfelda" o kwotę 500.000 zł ( w projekcie budżetu planowane wydatki stanowiły kwotę 30.000zł);
· zwiększyła wydatki w dziale  600 rozdz.   60016 na zadanie pn.   „Przebudowa Al. Wolności" o kwotę 300.000 zł  ( w projekcie budżetu planowane wydatki stanowiły kwotę 200.000 zł);
- zwiększyła wydatki w dziale 926 rozdz. 92601 na zadanie przebudowa 
i zagospodarowanie ośrodka wypoczynkowego o kwotę 60.000 zł ( w projekcie budżety planowane wydatki stanowiły kwotę 50.000 zł);
-
wprowadziła wydatki w  dziale   700  rozdz. 70095  na  adaptację  pomieszczeń 
na świetlicę na osiedlu Jelcz w kwocie 30.000 zł, znajdujących się w obiekcie będącym
własnością parafii rzymsko-katolickiej  (należy zwrócić uwagę,  że jeżeli świetlica 
nie znajduje się w obiekcie wpisanym do rejestru zabytków, to wydatek jest niezgodny z prawem). 

Kolegium   Regionalnej   Izby   Obrachunkowej   stwierdza,    że   Rada   Miejska   poprzez rozdysponowanie zaplanowanych w projekcie budżetu na 2010 r. wydatków na zadanie „Budowa Centrum Sportu i Rekreacji" objęte limitem wydatków na programy i projekty realizowane ze środków UE i innych środków pochodzących ze źródeł zagranicznych niepodlegających zwrotowi naruszyła przepis art. 166 ust. 3 ustawy z dnia 30 czerwca 2005 r. o finansach publicznych, który na podstawie art. 121 ust. 4 ustawy z dnia 27 sierpnia 2009  r.    Przepisy   wprowadzające   ustawę   o   finansach   publicznych   ma zastosowanie do uchwał budżetowych jednostek samorządu terytorialnego na rok 2010. Z przepisu   tego   wynika   nakaz   określenia  w   kolejnych   uchwałach  budżetowych nakładów   na  uruchomione   -   objęte   wieloletnimi   limitami  wydatków  -   programy, projekty lub zadania w wysokości umożliwiającej ich terminowe zakończenie. Natomiast ewentualna zmiana kwot wydatków na ich realizację w świetle art. 166 ust. 4 ustawy o finansach publicznych może nastąpić jedynie wtedy, gdy organ stanowiący w drodze uchwały poprzedzającej uchwałę budżetową zmieni zakres wykonywania lub wstrzyma ich wykonywanie. Możliwość określenia w załączniku do uchwały budżetowej limitów wydatków na wieloletnie programy    inwestycyjne   jest    narzędziem   wieloletniego planowania finansowego dającym gwarancję, że podjęte zadania będą realizowane w warunkach kadencyjności organów samorządu terytorialnego.
Kolegium zwraca uwagę na to, że gmina realizuje programy i projekty ze środków pochodzących z funduszy strukturalnych i Funduszu Spójności i wobec tego należy w odpowiedni sposób oznaczać paragrafy wydatków na te programy czwartą cyfrą „8" lub „9", aby można było określić jaki jest udział środków unijnych („8"), a jaki krajowych („9") w realizacji tych programów. Jak dotąd w klasyfikacji wydatków oznaczeń tych nie stosuje się, co czyni budżet mało przejrzystym.
Biorąc powyższe pod uwagę Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu postanowiło jak w sentencji. Przewodniczący Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej we Wrocławiu dr Bogdan Cybulski.”, (przedmiotowa uchwała stanowi załącznik do niniejszego protokołu).
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo dziękuję panu Przewodniczącemu za odczytanie tego pisma.

Szanowni państwo, następna informacja – komunikat w ramach tego punktu trzeciego: Informacje Przewodniczącej Rady Miejskiej. Dyrektor Delegatury Krajowego Biura Wyborczego we Wrocławiu, pani Barbara Piątek, wystosowała do nas pismo z 20 stycznia 2010 roku. Przewodnicząca odczytała pismo z dnia 20.01.2010r., znak: DWR-714-1-1/10 Delegatury Krajowego Biura Wyborczego we Wrocławiu, (przedmiotowe pismo stanowi załącznik do niniejszego protokołu).


Szanowni państwo, pismo jest dość długie, będzie do wglądu w Biurze Rady. Pismo podpisał Przewodniczący Państwowej Komisji Wyborczej Ferdynand Rymarz. Ja tylko państwu dwa pierwsze jakby punkty tutaj przybliżę. Przewodnicząca odczytała fragmenty pisma z dnia 15.01.2010r., znak: ZPOW-703-1/10 Państwowej Komisji Wyborczej, (przedmiotowe pismo stanowi załącznik do niniejszego protokołu).

Całość pisma ze wszystkimi niuansami, które tutaj w związku z tym istnieją, są do wglądu przez państwa radnych w Biurze Rady.

Szanowni państwo, mieliśmy taki … kolejna sprawa, kolejna informacja. Mieliśmy taki wniosek mieszkańców ulic: Świętochowskiego, Kopalińskiego, Listowskiego, Słonecznej, Tymienieckiego, Żuławskiego, ulic przyległych. Ten wniosek ma odzwierciedlenie w tej chwili w budżecie Gminy. I chciałam państwa tylko poinformować, że pan Burmistrz Kazimierz Putyra wystosował do mieszkańców odpowiedź w tej kwestii. Ja to pismo państwu przybliżałam na sesji 18 grudnia. Natomiast pan Burmistrz tutaj odpowiedział panu Antoniemu Pośladowi, który jest mieszkańcem jednej z tych ulic. Przewodnicząca zapoznała obecnych z treścią pisma z dnia 28.12.2009r., znak: ID 5541-28/12110/09 Urzędu Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice, (przedmiotowe pismo stanowi załącznik do niniejszego protokołu).

To jest kolejny komunikat. Szanowni państwo, również była taka sprawa dotycząca Przewodniczącego Rady Osiedla, pana Marcina Milewskiego, który tutaj wystąpił z pismem, z prośbą w imieniu mieszkańców ulicy Aleja Wolności oraz Partyzantów z Osiedla Komunalnego, z prośbą o spotkanie w sprawie przesiedlenia i złożenia propozycji ze strony Urzędu, jeżeli chodzi o budynki niskiej zabudowy, tak zwanych, tu w nawiasie baraków, dla proponowanych lokali zastępczych. I Pan Burmistrz Robert Walkowiak odpowiedział panu Przewodniczącemu. Pismo jest kierowane do mnie, więc zaraz … Przewodnicząca odczytała pismo z dnia 23.12.2009r., znak: SK/71400/156/12034/2009 Urzędu Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice, (przedmiotowe pismo stanowi załącznik do niniejszego protokołu).

Szanowni państwo i dwie ostatnie sprawy, mianowicie również do wglądu przez państwa radnych w Biurze Rady. Miejsko Gminne Zrzeszenie Ludowych Zespołów Sportowych do pana Burmistrza kieruje pismo, do wiadomości Rada Miejska. Działacze omówili sytuację związaną z nie przyjęciem w budżecie miasta i gminy budowy hali widowiskowo – sportowej i wyrażają zaniepokojenie tym faktem. Tutaj jest kilka podpisów pod tym pismem. I jeżeli państwo radni życzycie sobie, to można to obejrzeć w Biurze Rady, (pismo z dnia 12.01.2010r. Miejsko – Gminnego Zrzeszenia Ludowych Zespołów Sportowych stanowi załącznik do niniejszego protokołu).

I ostatnie sprawa. Pan Burmistrz Kazimierz Putyra 06 stycznia 2010 roku wystosował, można się z treści tego pisma domyślać, pismo do Starosty Powiatowego w Oławie. Nie mamy tego niestety pisma i myślę, że pan Burmistrz w razie czego dopowie. Myślę, że to była propozycja ta, którą kiedyś pan Burmistrz zgłaszał tutaj na sesji Rady Miejskiej, dotycząca Zespołu Szkół Zawodowych oraz Gimnazjum Nr 1. I w odpowiedzi na to pismo Starosta Marek Szponar przysłał do wiadomości Rady Miejskiej swoją odpowiedź. I to również proszę państwa do wglądu i do przeczytania przez państwa w Biurze Rady, (pismo z dnia 21.01.2010r., znak: OKZ/0715/15/10 Starostwa Powiatowego w Oławie stanowi załącznik do niniejszego protokołu).

To jest tyle komunikatów, jeżeli chodzi o mnie. Dziękuję państwu bardzo. Przechodzimy do punktu czwartego …
Radny Wincenty Marchewski – pani Przewodnicząca, pytania jeżeli można.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan pierwszy, bo ja nie zauważyłam? Pan radny Zbigniew Hernas, potem pan radny Wincenty Marchewski.

Radny Zbigniew Hernas – pani Przewodnicząca, powiedziała pani na początku swojego wystąpienia, że powstał Klub POPiS. Ponieważ jest to jedyny Klub działający w naszej Radzie, czy w związku z tym mogłaby pani przedstawić nam listę członków tego Klubu ? jeżeli oczywiście nie jest to tajemnicą. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – szanowni państwo, lista członków Klubu Radnych Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach Samorządowego Klubu POPiS Radnych Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach : Beata Bejda, Eugeniusz Koszlaga, Jan Miłuch, Jan Matunin, Marian Skrętkowicz, Marian Orzechowski, Renata Godlewska, Jerzy Worwa, Grzegorz Górski, Teresa Kotowicz. Dziękuję bardzo. 
Od. pkt 4 – porządku obrad Sesji.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – przechodzimy do punktu czwartego : Informacja Burmistrza Miasta i Gminy o działaniach podejmowanych pomiędzy Sesjami Rady Miejskiej. 

Proszę uprzejmie, oddaję panu Burmistrzowi Kazimierzowi Putyrze głos.

Burmistrz Kazimierz Putyra – dziękuję. Pani Przewodnicząca, Wysoka Rado, w okresie od ostatniej sesji podjąłem następujące działania:
· zarządzeniem z dnia 28 grudnia 2009 roku powołałem komisję konkursową do rozpatrzenia ofert na realizację zadania pod nazwą „Prewencja pierwotna i wtórna niektórych chorób cywilizacyjnych oraz zapobieganie wykluczeniu społecznemu w mieście i gminie Jelcz-Laskowice”. W § 1 powołuję komisję konkursową w składzie: Przewodniczący – Robert Walkowiak; członek - Renata Kotas i sekretarz – Maria Duszak. W § 2 mówię o tym, że komisja konkursowa, zwana dalej w treści „komisją”, powołana została na czas określony w celu wybrania najlepszych ofert na realizację zadania pod nazwą „Prewencja pierwotna i wtórna niektórych chorób cywilizacyjnych oraz zapobieganie wykluczeniu społecznemu w mieście i gminie Jelcz-Laskowice”, w stosunku do którego termin składania ofert upłynął w dniu 23 grudnia 2009 roku;
· zarządzeniem z dnia 04 stycznia zarządziłem, że Gmina nie korzysta z prawa pierwokupu prawa własności nieruchomości, oznaczonej jako działka nr 61/4 AM-11, o powierzchni łącznej 1016 m2, położonej w obrębie ewidencyjnym Jelcz, miasto Jelcz-Laskowice, będącej przedmiotem transakcji zbycia;
· zarządzeniem z dnia 08 stycznia 2010 roku powołałem Komisję Konkursową do rozpatrzenia ofert na realizację zadań publicznych określonych w otwartym konkursie ofert. W § 1 podaję skład Komisji. I znalazły się tam: Przewodniczący – Robert Walkowiak, Sekretarz – Maria Duszak, Członek – Renata Kotas. Komisja Konkursowa, zwana dalej w treści „Komisją”, powołana została na czas określony w celu wybrania najlepszych ofert na realizację zadań publicznych polegających na wspieraniu ich realizacji, w stosunku do których termin składania ofert upływa w dniu 11 stycznia 2010 roku;
· zarządzeniem z dnia 08 stycznia 2010 roku w sprawie uchylenia zarządzenia nr 0151/OW/455/2008 z dnia 24 listopada 2008 roku w sprawie ustalenia kryteriów i zasad udzielania dotacji finansowych ze środków Gminnego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej. W § zarządzam: z powodu likwidacji z dniem 01 stycznia 2010 roku Gminnego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej uchyla się zarządzenie Burmistrza Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice nr 0151/OW/455/2008 z dnia 24 listopada 2008 roku w sprawie ustalenia kryteriów i zasad udzielania dotacji finansowych Gminnego Funduszu Ochrony Środowiska i Gospodarki Wodnej. W § 2 zarządzenie wchodzi w życie z dniem podjęcia;
· zarządzeniem z dnia 12 stycznia 2010 roku przeznaczyłem do wydzierżawienia grunt komunalny na targowisku miejskim w Jelczu-Laskowicach przy ulicy Chabrowej, stanowiący część działku nr 21/2 AM-36, obręb ewidencyjny Laskowice, opisany jako segment 27, o powierzchni 74 m2, w celu prowadzenia działalności handlowo – usługowej;

· zarządzeniem z dnia 12 stycznia 2010 roku przeznaczyłem do dzierżawy lokal użytkowy o powierzchni 38 m2, położony w Chwałowicach przy ulicy Głównej 21, z przeznaczeniem na sklep spożywczo-przemysłowy;
· zarządzeniem z dnia 12 stycznia 2010 roku przeznaczyłem do wydzierżawienia na cele rolne nieruchomość o powierzchni 1,73 ha, położoną w miejscowości Łęg, oznaczoną jako działka nr 21 AM-1;
· zarządzeniem z dnia 12 stycznia 2010 roku przeznaczyłem do wydzierżawienia na cele rolne nieruchomość o powierzchni 3747 m2, położoną w miejscowości Miłocice, oznaczoną jako działka nr 533/3 AM-5;
· zarządzeniem z dnia 12 stycznia 2010 roku przeznaczyłem do sprzedaży w trybie bezprzetargowym nieruchomość położoną w Jelczu-Laskowicach, obręb ewidencyjny Jelcz, oznaczonej w katastrze nieruchomości jako działka nr 1/7 AM-8, o powierzchni 60 m2;

· zarządzeniem z dnia 21 stycznia 2010 roku zmieniłem skład Gminnej Komisji Urbanistyczno-Architektonicznej. W składzie osobowym Gminnej Komisji Urbanistyczno – Architektonicznej powołanej przez Burmistrza Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice zarządzeniem nr 01515/OW/296/2008 z dnia 17 marca 2008 roku wprowadza się następujące zmiany : odwołuję ze składu Komisji panią inż. Teresę Ostrowską, wyznaczoną przez Burmistrza Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice. Powołuje się do składu Komisji panią mgr inż. Annę Korabiewską, wyznaczoną przez Burmistrza Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice. W § 2 mówię o wejściu w życie zarządzenia z dniem podjęcia;

· zarządzeniem z dnia 25 stycznia powołałem Zespół Konsultacyjny ds. utworzenia wspólnej placówki oświatowej. W składzie tej komisji powołałem, w skład tej komisji powołałem pana Roberta Walkowiaka – zastępcę Burmistrza Jelcza-Laskowic, panią Jadwigę Mitek – Wicedyrektor Zespołu Szkół Ponadgimnazjalnych w Jelczu-Laskowicach, panią Agatę Skierską – Dyrektor Publicznego Gimnazjum Nr 1 w Jelczu-Laskowicach, panią Elżbietę Harań-Klimek – Dyrektor Zespołu Ekonomicznego – Administracyjnego w Jelczu-Laskowicach, panią Marię Duszak – Inspektor Urzędu Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice. W punkcie drugim mówię, że zadaniem Zespołu Konsultacyjnego będzie opracowanie analizy formalno-prawnej i merytorycznej oraz funkcjonalnej utworzenia przez Powiat Oławski i Miasto i Gminę Jelcz-Laskowce wspólnej placówki oświatowej obejmującej Zespół Szkół Ponadgimnazjalnych w Jelczu-Laskowicach oraz Publiczne Gimnazjum nr 1 w Jelczu-Laskowicach. W § 2 mówię: zarządzenie wchodzi w życie z dniem podjęcia.
Mam dla państwa jeszcze informację. Ponieważ sprawa, o której będę mówił wielokrotnie stawała na forum czy to komisji, czy nawet tutaj sesji Rady Miejskiej. Mianowicie rzecz dotyczy wniosku Zarządu Spółdzielni Mieszkaniowej w Jelczu-Laskowicach w sprawie wypłacenia odszkodowania za działki przejęte pod drogi w Jelczu-Laskowicach. Jak wiecie państwo, mieliśmy troszkę trudności z uzyskaniem operatów szacunkowych. Jeden z wykonawców, który podjął się wykonać ten operat, z jakichś powodów zrezygnował z tego zadania, musieliśmy znaleźć drugiego rzeczoznawcę. I ten wybrany drugi rzeczoznawca wywiązał się ze swojego zadania i w dniu 27 stycznia przesłał nam operaty szacunkowe, w związku z tym chciałem państwa poinformować jaka jest sytuacja. Wniosek Spółdzielni o odszkodowanie poparty był dwoma operatami szacunkowymi na wartość łączną 312.964 zł za dwie działki: działka 10/3 i działka 11/2. W tej chwili mam przed sobą dwa operaty w tej sprawie i wynika z nich, że wartość jednej z działek, to jest tej mniejszej, to jest 8.410, przepraszam złotych, jest to działka nr 11/2, a druga działka nr 10/3 – jej wartość w operacie szacunkowym wynosi 87.070 zł, w sumie 95.480 zł. Jest to przeszło trzykrotnie mniejsza wartość, jaką w swoim żądaniu jak gdyby wobec Gminy wystąpił Zarząd Spółdzielni Mieszkaniowej w swoim wniosku. Taką też informację o takiej naszej propozycji odszkodowania, wypłacenia odszkodowania za tą działkę, przesłałem do Spółdzielni. Pozwolę sobie odczytać: - c y t a t – „Prezes Zarządu, Dyrektor Spółdzielni Mieszkaniowej Lokatorsko – Własnościowej Pan Jerzy Worwa. W nawiązaniu do wcześniejszej korespondencji dotyczącej odszkodowania za działki nr 10/3 oraz 11/2 AM-32, położonych w Jelczu-Laskowicach, obręb ewidencyjny Laskowice, uprzejmie informuję, iż w dniu 26 stycznia 2010 roku otrzymałem od rzeczoznawcy majątkowego operaty szacunkowe obu przedmiotowych nieruchomości. W związku z powyższym proponuję wypłatę odszkodowania w wysokości określonej przez rzeczoznawcę majątkowego w operacie szacunkowym, to jest 87.070 zł za działkę nr 10/3 AM-32, obręb ewidencyjny Laskowice, przeznaczoną pod drogę gminną, 8.410 zł za działkę nr 11/2 AM-32, obręb ewidencyjny Laskowice, przeznaczoną na poszerzenie gminnej drogi publicznej. Uprzejmie proszę o zajęcie stanowiska w przedmiotowej sprawie w terminie 7 dni od daty otrzymania niniejszego pisma.”
Ja już dziękuję państwu. W ramach swojego głosu, udzielam głosu mojemu zastępcy Tomaszowi Kołodziejowi. Dziękuję.
Z-ca Burmistrza Tomas Kołodziej – pani Przewodnicząca, szanowni państwo, pierwsza informacja jest bardzo dobra dla naszej Gminy. Otóż dwa dni temu otrzymaliśmy wysoką dotację w wysokości 2.600.000 zł na budowę kanalizacji sanitarnej w Dębinie. To oznacza, że będziemy mogli taką sumę, to jest dwa miliony sześćset pięćdziesiąt kilka tysięcy, zwolnić z tegorocznego budżetu, bo mieliśmy na to zaplanowane 4.000.000 i przekazać na najważniejsze inwestycje gminne w tym roku. Tak, że jest to bardzo dobra informacja. Druga informacja też jest dobra. Otóż otworzyliśmy przetarg na Lokalny Program Rewitalizacji Osiedla Fabrycznego. Tutaj przypominam, że mamy prawie 6.000.000 dotację ze środków Unii Europejskiej. I rozpoczynamy, jak tylko aura na to pozwoli, pierwszy etap. A przypomnę, ten pierwszy etap oznacza budowę chodników na tym Osiedlu, wszystkich chodników, poza tą główną drogą Techników, budowę boiska dla młodzieży wielofunkcyjnego, budowę dwóch placów zabaw i budowę takiego małego parku, skweru, z miejscem przeznaczonym na rekreację dla dzieci i młodzieży. Ja z tego miejsca, jako że jest to już zakończenie tego najtrudniejszego i najdłuższego etapu polegającego na planowaniu tej inwestycji, chciałem bardzo serdecznie podziękować panu Piotrowi Staszczykowi, który dopełnił tego dzieła, pracował cały czas nad tym. Chcę podziękować całemu Zarządowi Osiedla, radzie Osiedla z panią Zofią Klasińską-Janic na czele. To wielkie dzieło, jedna z największych inwestycji w historii naszego miasta. Do tej pory na tym Osiedlu nie działo się nic. Teraz będziemy mogli rozpocząć tą, to wielkie dzieło. Dziękuję też pani radnej Teresie Kotowicz za to, że zawsze przypominała o tym żeby to robić, a zespół gminny wykonał tego i teraz już tylko sprawa do firmy, która będzie to wykonywała i w tym roku myślę, że zostanie zakończona ta wielka inwestycja. To tyle, jeżeli chodzi o te dotacje, to na początku. Inwestycje na razie, widzicie państwo, muszą być wstrzymane. Ja mam tylko jeszcze dwie sprawy, bo prosiły mnie zarządy 17 z 18 klubów sportowych, które działają na terenie naszego miasta, o przeczytanie Wysokiej Radzie ich stanowiska, które wpłynęło do Burmistrza Jelcza-Laskowic i w związku z tym, że jest to właściwy punkt do tego, postaram się przeczytać ten apel do Rady Miejskiej Jelcza-Laskowic: - c y t a t – „ Jako środowisko sportowe, jako wychowawcy dzieci i młodzieży w gminie Jelcz-Laskowice, wyrażamy swoje oburzenie i zdziwienie odrzuceniem przez grupę radnych Rady Miejskiej budowy Centrum Kultury i Sportu. Na ten obiekt czekamy od 20 lat. Bez niego nie da się rozwijać wielu dyscyplin sportowych oraz prawidłowo prowadzić procesu wychowania młodzieży. Szokujące jest to, że Rada Miejska rezygnuje w ten sposób z olbrzymiej dotacji na budowę hali sportowej. Najbardziej dziwi fakt odejścia od programów wyborczych, a tym samym lekceważenie naszego społeczeństwa przez Kluby Radnych Platformy Obywatelskiej i Prawa i Sprawiedliwości. To wy, szanowni państwo radni, prosiliście nasze środowiska o poparcie dla was i waszych programów wyborczych, w których jednym z głównych zadań inwestycyjnych była budowa hali i myśmy was poparli. Żądamy natychmiastowej realizacji programów wyborczych. Szczególnym zaskoczeniem jest dla nas fakt rezygnacji z budowy Centrum Kultury i Sportu bez żadnych konsultacji społecznych czy środowiskowych. Dotychczasowe działania na rzecz sportu spowodowały znaczący wzrost ilości obiektów sportowych w naszej gminie, a hala miała być uwieńczeniem tych prac. Apelujemy i żądamy natychmiastowego podjęcia uchwał zmieniających tę haniebną i szkodliwą dla naszego społeczeństwa, a przede wszystkim dzieci i młodzież, decyzję, która spowodowała wykreślenie z budżetu budowę Centrum Kultury i Sportu. Apelujemy do wszystkich ludzi dobrej woli o składanie podpisów pod projektem uchwały, który złożymy do Rady Miejskiej w ramach inicjatywy obywatelskiej.” 

To tyle z mojej strony. Dziękuję państwu bardzo.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pani radna Renata Godlewska. Proszę uprzejmie.
Radna Renata Godlewska – panie Burmistrzu, ja chciałabym żeby pan uzupełnił swoje informacje na temat tego co działo się między sesjami. Usłyszałam dzisiaj, że pan wyjeżdża na ferie. Cieszę się, że pan odpocznie. Ale nic nie usłyszałam co się będzie działo w szkołach, gdzie nastąpiły, ze względu na aurę, poważne zaburzenia w pracach tych szkół. Dzieci marzły, siedziały w kurtkach – mówię tu o Szkole Nr 2, gdzie nie wymieniliśmy okien, gdzie wszystkich, oczywiście część jest wymieniona, gdzie nie ociepliliśmy tej szkoły. Wiem, że były kłopoty z instalacją elektryczną. I nie słyszę żeby pan tu powiedział, że przed swoim wyjazdem podjął pan takie, takie i takie decyzje, i dzieci, wracając do szkół, mogą, a w lutym zapowiadają dalej mrozy i w lutym dzieci, po powrocie z ferii, także i pan wraca z ferii, będzie mógł pan spokojnie wrócić, że wszystko jest zabezpieczone. Chciałabym się dowiedzieć. To dotyczy Szkoły Nr 2 i Szkoły Nr 1, ale nie gimnazjum tylko tego baraku, tak się to określa, gdzie też są haniebne warunki. Więc prosiłabym żeby pan się coś na ten temat wypowiedział jakie są zamierzenia, co panowie zamierzacie z tym zrobić. Także wiem, że pan wyjeżdżał służbowo do Włoch. Myślę, że ten wyjazd miał jakieś cel, że pan coś załatwił, że ma pan dla nas, dla społeczeństwa Laskowic, jakieś informacje co pan tam zrobił. Bo pojechał pan za społeczne pieniądze z tego, co wiem, z resztą nie sam. Myślałam, że pan nas tu oświeci i powie pan coś na ten temat. Następna sprawa, o której pan też nie powiedział, a z którą się zetknęłam w sposób dosyć brutalny. Poszłam z prywatną wizytą do ośrodka zdrowia, do okulisty i dowiedziałam się, że od 01 stycznia cennik wzrósł z 50 do 70 zł za wizytę. Jestem przekonana, że to ma jakieś podstawy. Czy te pieniądze będą skierowane na jakieś inwestycje, bo pamiętajmy szanowni radni, że niedawno zatwierdziliśmy dotację w kwocie 500.000 zł na ośrodek. Jeżeli tak jest, to pan, jako właściciel, rządzi pan tam w imieniu nas wszystkich, też pan powinien nas oświecić. Te wizyty prywatne miały zastąpić społeczeństwu Laskowic dostęp, czasem utrudniony przez Narodowy Fundusz Zdrowia, do specjalistów. Powiem państwu, że ja nie należę do najsłabiej uposażonych ludzi w tej gminie, ale 70 zł wizyta, 40 zł lekarstwa, jest to znaczący już wydatek. Myślę, że pan Burmistrz powinien nam coś na ten temat powiedzieć. I ostatnia rzecz jaka mnie zbulwersowała, a miała miejsce między sesjami, to „Koncert Zimowy”, który odbył się tutaj na tej sali. I powiem, nie będę używała aż tak strasznych słów, jak haniebny, ale kompromitujący. Odbyło się tutaj na tej sali kilka pięknych koncertów. Prowadziła, tutaj siedząca, pani Dyrektor i pan Dyrektor Szkoły na Prusa. Były to piękne wydarzenia zostawiające bardzo dobre wrażenia. Te wrażenia, które ja mam po „Koncercie Zimowym”, który odbył się dzisiaj, są dalekie od przyjemności. Chociaż wrażenia muzyczne, muszę przyznać, były ekstra. Sala natomiast była prawie pusta. Gdyby nie pan Burmistrz ze swoją rodziną, kolega Koch, ja, ksiądz zaproszony i ludzie, którzy przyszli na otwarcie punktu kasowego, to by było straszne, bo byłby tylko pan Burmistrz, ksiądz, który czuł się w obowiązku, bo był to koncert charytatywny, no i wykonawcy. Szanowni państwo, zaproszenia, które otrzymywaliśmy, pominę już milczeniem, że data była 2009 rok, więc niektórzy myśleli, że to tak poczta zawaliła sprawę i z opóźnieniem dostali, przychodziły do ludzi po koncercie. Nawet niektórzy radni otrzymali zaproszenia po koncercie. Koncert, dowiedziałam się od pana Dyrektora Dudkowskiego, kosztował około 4.000. Cel był piękny – wspomożenie budowy organów w kościele p.w. Maksymiliana Kolbe. Zebraliśmy 610 zł. To trzeba było temu księdzu dać te 4.000 i nie bawić się w te artystyczne zamiary. Chyba, że chcieliśmy posłuchać pięknej muzyki. No ale to już, no tak, to już każdy indywidualny, to te wrażenia trochę za drogo kosztowały społeczeństwo, a za małe przyniosły efekty. Chciałabym żeby pan na ten temat coś powiedział, bo pan Dyrektor Dudkowski powiedział mi, że koncert był organizowany przez pana Burmistrza i przez dział promocji, czy coś takiego. Powiedział, że on miał się tylko zająć wykonawcami i zapytał mnie czy wrażenia były dobre. Więc odpowiedziałam, że dobre, no bo takie były. Żal mi było tych ludzi, którzy występowali, żal mi było te najmłodsze dzieci, dla których to jest kolosalne przeżycie. I pusta, zimna sala. No było strasznie niesympatyczne, straszne żenujące. Jeżeli nas stać na coś takiego. Szanowni państwo, przedsiębiorcy z Laskowic zostali podzieleni, jedni dostali zaproszenie, drudzy nie dostali. A wszyscy, którzy dostali, dostali te zaproszenia bez osób towarzyszących. Więc małżonki zrobiły bunt, powiedziały, że jeżeli koncert jest tylko dla mężów, to one po prostu nie chcą, ani tak, na inny koncert ich wysłali. Tak nie może być. Wydajemy społeczne pieniądze, bijemy się o każdą złotówkę. Chciałabym żeby pan Burmistrz nam powyjaśniał te sprawy tak, jak tu po kolei przedstawiłam.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Oddaję głos panu Burmistrzowi.
Burmistrz Kazimierz Putyra – dziękuję. Pani Przewodnicząca, Wysoka Rado, po raz kolejny wypowiedź pani Godlewskiej napawa mnie dużym zdziwieniem mianowicie z tego powodu, że zawarte są w nim same ogólniki, stwierdzenia, że cos jest fatalne, niedobre, że jest zimno, że jest ciepło albo, że jest za ciemno, albo, że jest za jasno. To są, szanowni państwo, spostrzeżenia i odczucia subiektywne, tak rozumiem. Tak, pani radna? Czy może ten …

Radna Renata Godlewska – panie Burmistrzu, ja tylko i wyłącznie mówię w swoim imieniu …

Burmistrz Kazimierz Putyra – o właśnie, czyli subiektywne wrażenia. Dziękuję pani radna …

Radna Renata Godlewska – … i nie oceniam, ja nie oceniam pana wypowiedzi i nie mówię, że one, na przykład, pachną mi kłamstwem. Nigdy tak nie powiedziałam …

Burmistrz Kazimierz Putyra – ale ja nie oceniam, tylko wyrażam zdziwienie …

Radna Renata Godlewska – …a pan zaczyna od tego, że ja się posługuję ogólnikami, stwierdzeniami nieprawdziwymi, że jest mi ciepło, jest mi jest zimno. Na przykład dzisiaj mi jest zimno, bo zaniedbał pan sprawę ogrzewania tej sali, że nie zapewnił pan parkingów dla ludzi, których pan zaprasza na sesję. Panie Burmistrzu, proszę się trzymać faktów i proszę mi odpowiadać na konkretne pytania. Moje pytania były bardzo konkretne, dotyczyły bardzo konkretnych spraw. Pan, ja wiem, ja nazwałam pana Wiceburmistrza złotoustym i zrobiłam błąd, i bardzo pana przepraszam. To określenie należało się panu.

Burmistrz Kazimierz Putyra – … natomiast w przeciwieństwie do pani, pani radna, ja pani nie określam Anie nie zadaję kłamu czy mówienia nieprawdy pani, tylko mówię wyrażam swoje zdziwienie, że w wypowiedzi nie ma konkretów. A mianowicie o co chodzi. Szanowni państwo, cel koncertu charytatywny, to jest cel uboczny, to nie jest kwestia, że koszt koncertu, w tej chwili nie wiem nawet czy te słowa, jeżeli chodzi o 4.000, to są prawdziwe. Raczej nie, mnie się wydaje, że to było mniej, z tego co pamiętam około 2.000, ale dobrze, zapytamy pana Dyrektora. Natomiast cel koncertu czyli zbiórka charytatywna w czasie koncertu, nie ma nic wspólnego z celowością wydatków na ten koncert. Przypominam, że koncert, pani radnej również przypominam, jest pewnym zorganizowaniem dodatkowej sceny, właśnie to co pani powiedziała, żeby dzieci z Jelcza-Laskowic utalentowane bądź uczące się prawda w szkole muzycznej, bądź w Oławie, bądź w Oleśnicy, ale z terenu Jelcza-Laskowic, miały dodatkową scenę żeby się zaprezentować przed publicznością. Udział w koncercie jest dobrowolny. Również zaproszenia i przyjście na koncert są również dobrowolne. To, że gdzieś poczta spóźniła się z zaproszeniem, no być może tak było ja tutaj, no trudno mi brać za to odpowiedzialność. Natomiast ubolewam nad tym faktem, że mogły się te zaproszenia gdzieś dostać później do beneficjentów niż koncert odbył się. Trudno. Trzeba i tak jest, sytuację przewidzieć. Być może, nie wiem, na pół roku wcześniej wysyłać zaproszenie. Zaproszenie na koncert znalazło się również w publikacji „Gazety Powiatowej” tydzień przed koncertem i tam było zaproszenie dla wszystkich i informacja o tym, że koncert się odbywa. Więc koncert odbywał się od lat i też nie umieszczaliśmy klauzuli, że zaproszenie z osobą towarzyszącą. Ponieważ koncert, w swojej tradycji, miał jakieś też uhonorowanie darczyńców czy powiedzmy, czy sponsorów remontu naszego fortepianu, który tutaj przed państwem stoi, więc wpłaty dokonywały firmy, więc w firmowych zaproszeniach dla firmy nie określalibyśmy nawet prawdopodobnie nazwiska kogo zapraszamy. Wiadomo, że w firmach zmieniły się zarządy. Może nie, może są to osoby fizyczne prowadzące działalność gospodarczą. Ale uważaliśmy, że tradycja tego koncertu była tak znana, że może przyjść każdy z małżonką, z osobą towarzyszącą, z dzieckiem, ze swoim ojcem i udział jest dobrowolny. I do sedna. Czy organizator konkursu, koncertu, w tym przypadku jednak Miejsko – Gminne Centrum Kultury, bo Urząd Miejski użyczył miejsca do tego koncertu. Jak wiecie państwo, decyzją Wysokiej Rady wszelkie działania mówiące o czy powiedzmy w sferze kultury przekazaliśmy Miejsko – Gminnemu Centrum Kultury. Dlatego ta informacja, że organizatorem jest Urząd przekazana jakoby przez pana Dyrektora M-G CK-u, pana Łukasza Dudkowskiego wydaje mi się dość dziwna. Będę to sprawdzał. Natomiast nie rzecz w tym kto jest organizatorem. Rzecz w tym czy organizator pewnego dobra kulturalnego może odpowiadać za to, że ktoś nie przyszedł. No, dzień był bardzo mroźny, zima trzyma do tej pory prawda. Wtedy było naprawdę bardzo zimno, chyba 18 stopni mrozu. Nie dojechali nawet niektórzy wykonawcy, czyli dzieci, które zdeklarowały się tutaj zaprezentować. Po prostu ciężkie warunki. Myślę, że te i inne rzeczy spowodowały, że był taki, a nie inna frekwencja. Myśmy policzyli przygotowane miejsca, tak dla swojej statystyki prawda. Okazało się, że z 80 przygotowanych miejsc na tej sali, wolnych było tylko 30. Więc to nie tylko Burmistrz ze swoją rodziną. A propos … Tak, szanowni państwo, od chyba siedmiu edycji tego koncertu uczestniczę z małżonką i z dziećmi w tym koncercie, ponieważ nie byłem nawet Burmistrzem i moje dzieci grały również w tym koncercie. Więc dlaczego miałem nie uczestniczyć powiedzmy czy dzisiaj nie być akurat. I to nie jest robienie frekwencji, tylko, po pierwsze: przyjemność bycia na koncercie i obowiązek wobec swoich dzieci każdego z rodziców. Z tymi dziećmi, które występowały, również zaproszenie otrzymali rodzice. Jeszcze raz wyrażam swoje zdziwienie, ze taka sprawa dość oczywista zajmuje nam czas prawda, to znaczy chodziło mi o to, że oczywistym jest, że jeżeli ktoś nie chce przyjść na zorganizowany koncert przez organizatora, przez kogokolwiek, po prostu nie przyjdzie. A jeżeli chce skorzystać, to skorzysta. Czy zaproszenie do kogoś nie doszło, to mówię, to już nie jest po stronie organizatora. Być może , tak jak mówię, przewidzieć zwlokę lub trudności poczty powinien i troszkę wcześniej te zaproszenia wysłać. Teraz kwestia dzielenia przedsiębiorców. Szanowni państwo, myśmy wysłali 200 zaproszeń do osób i do firm, które znaliśmy, że ten koncert odwiedzają, że byli też sponsorami, że wyrażali chęć bycia na tym koncercie. Były to zaproszenia, tak powiedziałem, podmiotowe. Firm w Laskowicach-Jelczu jest, jak państwu wiadomo, około 1400, 1400. To powiedzcie mi, no jakim sposobem, szczególnie pani Godlewska, bo myślę, że pozostali rozumiemy tą sytuację, jakim sposobem możemy zorganizować koncert noworoczny i zaprosić tutaj odpowiedzialnie, odpowiedzialnie, 1400 przedsiębiorców żeby nie było zarzutu, że dzielimy na tych, których zapraszamy, na których nie. Więc tak, jak powiedziałem, wszystkie imprezy organizowane przez samorząd gminny, a tym organizatorem w kulturze jest Miejsko – Gminne Centrum Kultury, są imprezami dostępnymi dla wszystkich i każdy może przyjść. Zarzut, że uczestnikami koncertu byli goście zaproszeni również przez Bank Spółdzielczy na otwarcie punktu, jest też chybiony, nietrafiony nieco, ponieważ ci ludzie też dostali zaproszenie, a że to się złożyło w jeden dzień, to proszę mi powiedzieć dlaczego po zakończeniu uroczystości otwarcia punktu kasowego Banku Spółdzielczego ci ludzie nie pojechali do domów, tylko przyszli na koncert? No gdyby nie chcieli, to by pojechali do domu prawda. Tak, że tutaj top nie jest zarzut. Uważam, że raczej dobrze się stało, że w jednym miejscu odbyły się dwie imprezy i też mogli z tego skorzystać uczestnicy tamtej uroczystości. Tyle na temat koncertu. Myślę, że bardzo obszernie. Teraz kwestia szkół. Tak, jedną z kwestii była kwestia szkół i mojej decyzji, że no tak wyjeżdżam sobie na urlop czy zdecydowałem o działaniu w kierunku polepszenia sytuacji w szkołach. Szanowni państwo, przecież wszyscy wiecie, że wszystkie obiekty oświatowe zostały objęte programem termomodernizacji. Koszt całości, to jest około 10.000.000 zł, ponad 10.000.000 zł. Ten program został, wniosek na te pieniążki został złożony do Narodowego Funduszu Ochrony Środowiska o, z prośbą o dotację, bo taka możliwość była. No niestety ze 100 wniosków w całym kraju, tylko 18 tą dotację mogło otrzymać, bo pieniążków jest mało. Cały czas tam rozgrywa się jeszcze sytuacja, że być może nastąpi alokacja środków krajowych na właśnie ten cel i być może ta dotacja będzie przyznana. Ale nie w tym rzecz. Chodzi tylko o to, że jeżeli dotacja będzie przyznana, to możemy sprawę tych obiektów załatwić w ciągu krótkiego czasu, mniej więcej dwóch lata. Jeżeli tej dotacji nie będzie, to ten program będziemy realizowali przez lata około 3-4, może nawet 5, bo jest to 10.000.000 zł. Ale, pomijając ten program, który jest wielka sprawą dla Jelcza-Laskowic, systematycznie od, przynajmniej za tej kadencji, od trzech lat wymieniane są okna w miarę możliwości, w miarę posiadanych środków i polepszona jest ogólne warunki i sanitarne, i socjalne, i do wykonywania zadań oświatowych w tych obiektach. Tych okien zostało już niewiele. Nawet nie bazując na tym, że jest zimno, jakieś dwa tygodnie temu podjęliśmy decyzję o wymianie  następnych okien w obiektach oświatowych, między innymi w Szkole Nr 2. O tym może za chwilę więcej powie Burmistrz Walkowiak. I tutaj może ja tą kwestię na razie zakończę. I jedno jeszcze powiem. Nie stwierdziliśmy i nie mamy sygnałów o tym jakoby jakieś wielkie perturbacje czy wielkie, no perturbacje właśnie w pracach szkół nastąpiły. Było chłodniej, ale szanowni państwo, przecież wszyscy widzimy co się dzieje, obserwujemy doniesienia w mediach. Jest zima, jest styczeń i pierwszy raz od jakiegoś czasu mamy sytuację prawie że klęskową. Pada śnieg w dużej ilości, mamy niemalże 20 stopniowe, nawet ponad 20 stopniowe mrozy. A taką sytuację, jeżeli chodzi o możliwość zamknięcia szkół czy powiedzmy, czy ograniczenia zajęć, przewiduje nawet prawo. Przy 15 stopniach mrozu, niezależnie od tego, jaka jest sytuacja z obiektami, każdy dyrektor może podjąć decyzję o zawieszeniu zajęć prawda. I jeżeli my tu mamy przez dwa tygodnie albo nawet dłużej, sytuację, że mamy 17, 18, 20 stopni mrozu, no to trudno się dziwić również, że w nieocieplanych, niezmodernizowanych termicznie budynkach oświatowych dzieją się takie rzeczy. Tylko szanowni państwo, ja tutaj jestem Burmistrzem trzy lata. Pani radna dłużej była radną tego samorządu i pytanie być może pani radnej powinna skierować nawet powiedzmy do samej siebie. Co przez lata kadencji, w których była radną, zrobiła właśnie dla tego żeby termomodernizować te szkoły, wymieniać okna. Ja jestem w stanie, może nie dzisiaj, ale przedstawić państwu raport ile okien i dachów, i może powierzchni nawet dobudowano w ciągu trzech lat tej kadencji. Nie potrzebuję się tym chwalić. W każdym bądź razie tych okien zostało bardzo mało do wymiany. Zostaną wymienione właśnie teraz w czasie ferii planowo, jak powiedziałem, planowo. Teraz jeszcze, bo nie zapisywałem sobie, jakie jeszcze kwestie tam padały ? Bo … proszę? Może pani przypomnieć mi o co pani jeszcze pytała? Proszę bardzo, może jakie kwestie jeszcze? Chcę żeby pani przypomniała jakie kwestie, bo pani radna nie chce, były pytania.
Radna Renata Godlewska – panie Burmistrzu, ja panu powiem …
Burmistrz Kazimierz Putyra – nie zdążyłem zapisać. Przepraszam panią.

Radna Renata Godlewska – … nawet się pan nie silił. Powiem panu tak. Pan mówił do mnie, że pan mnie szanuje. A ja muszę panu  z całą przykrością powiedzieć, że ja pana coraz mniej szanuję. I to jest moja bolączka, to jest moja klęska, bo pan jest w tej chwili moim Burmistrzem. To jest moja klęska, że coraz mniej pana szanuję, panie Burmistrzu. Pan sobie robi żarty z tego wszystkiego. Tu jest na sali Dyrektor Szkoły Nr 2. Czy były skracane lekcje, czy wcześniej puszczano dzieci do szkoły ze względu na temperaturę w szkołach? Czy była awaria instalacji elektrycznej spowodowana tym, że włączono grzejniki? Proszę powiedzieć. Jeżeli rodzice, którzy do mnie dzwonili, kłamali – ja będę z nimi rozmawiać.
Burmistrz Kazimierz Putyra – pani radna, przede wszystkim nie powiedziałem, że rodzice kłamali, ani że pani kłamie i że nie było … Właśnie mówiłem, że jest zima, były pewne perturbacje w pracy szkół. Ale nie jest to jakaś klęska albo jakiś niesamowity, nie wiem, Armagedon praktycznie tej gminy. Właśnie dlatego bardzo dobrze, że została wywołana jak gdyby do odpowiedzi pani Dyrektor Worek. Tak, że prosiłbym o rzetelne poinformowanie Wysokiej Rady i obecne tutaj  na sali mieszkańców, jakie rzeczywiste były perturbacje w pracy szkoły akurat, którą pani zarządza. I też jaka jest sytuacja z wymianą okien, o którą pani tutaj właśnie pytała.
Dyrektor PSP Nr 2 Bożena Worek – proszę państwa, sytuacja jest taka, że jeżeli chodzi o klasy, powiem o oknach, to teraz na feriach zostaną wymienione okna w ostatnich trzech salach lekcyjnych i tak we wszystkich już klasach mam wymienione okna. Zostaną także wymienione okna w auli. I z takich jeszcze bardzo potrzebnych zostanie mi świetlica i biblioteka. Natomiast, no oczywiście zostaną jeszcze do wymiany okna na korytarzach, w mniejszych salach pojedynczych, na przykład zapleczach. Ale w salach lekcyjnych, po feriach wszystkie sale lekcyjne będą miały okna wymienione. I teraz proszę państwa, rzeczywiście mrozy były dosyć duże, były klasy, gdzie mimo nowych okien było nieco chłodniej, no bo rzeczywiście budynek nie jest ocieplony. Ale ja nie skracałam lekcji, ponieważ zamknęłam tylko aulę, zamknęłam bibliotekę, bo tam rzeczywiście było chłodno. Natomiast w miarę możliwości przenosiłam dzieci z tych trzech sal lekcyjnych, w których jeszcze na dzień dzisiejszy nie mam wymienionych okien, do innych klas albo łączyłam w grupy. Dlaczego tak robiłam? Dlatego, ze ja mam małe dzieci, więc nie chciałam robić rodzicom problemów gdyż są w pracy. No bo to jest problem, zamknąć szkołę i wyrzucić dzieci do domów, tak. Tym bardziej, że chłodno było jedynie na korytarzu proszę państwa. Na korytarzach, ja mam bardzo duże korytarze, to są rzeczywiście duże hole i trudno je ogrzać tym bardziej, że drzwi otwiera się bardzo często. Tak, że powiem tak. Sporo okien zostało wymienionych i po feriach już wszystkie klasy będą miały wymienione okna. W momencie mrozów, jeszcze raz powtórzę, trzy sale lekcyjne tylko nie miały wymienionych okien. Jeżeli chodzi o awarię, to w szkole było oświetlenie. Ja miałam taką małą awarię na linii. Nie było światła w moim gabinecie, w sekretariacie, ale tylko światła i w dwóch salach informatycznych. To zostało szybko naprawione.
Radna Renata Godlewska – pani Dyrektor, czy dzieci nie zostały nigdy …
Dyrektor PSP Nr 2 Bożena Worek – nie zwalniałam, nie. Ja nie. Powiem państwu dlaczego. Dlatego, że przeszłam po salach. Powtórzę jeszcze raz, mam takie sale, gdzie są wymienione okna i jest bardzo ciepło po jednej stronie, a po drugiej stronie są część sal, mimo wymiany okien, jest nieco chłodniej. Ale to nie były bardzo niskie temperatury. Niskie temperatury były w tych trzech salach lekcyjnych: 14, 15, 23 powiem dokładnie, gdzie jeszcze na dzień dzisiejszy nie są wymienione okna. Ale już są zamówione i w czasie ferii, w środę przyjadą okna do szkoły. Ja nie skracałam lekcji dlatego proszę państwa, że mam małe dzieci. No, jestem odpowiedzialna. Ja nie puszczę dzieci do domu w momencie, kiedy nie ma rodziców. To są dzieci w wieku od 5 lat do 12. Ja nie skracałam lekcji.
Radna Renata Godlewska – właśnie, jeżeli ta matka, która do mnie dzwoniła, zechce ze mną przyjść do pani, to przyjdę, bo ona miała …
Dyrektor PSP Nr 2 Bożena Worek – ale jest pani pewna, że ze szkoły podstawowej?

Radna Renata Godlewska – z dwójki.

Dyrektor PSP Nr 2 Bożena Worek – ale jest jeszcze Gimnazjum Nr 2.

Radna Renata Godlewska – proszę?

Dyrektor PSP Nr 2 Bożena Worek – jest jeszcze Gimnazjum Nr 2.

Radna Renata Godlewska – no tu muszę przyznać, że nie pytałam.

Dyrektor PSP Nr 2 Bożena Worek – pan Dyrektor Pasternak ma więcej okien …

Radna Renata Godlewska – miała pretensje, że dzieci zostały dwie godziny wcześniej wypuszczone ze szkoły. Ona o tym nie wiedziała i nie wiedziała co w tym czasie się z tymi dziećmi działo.

Dyrektor PSP Nr 2 Bożena Worek – to gimnazjum, to nie moja szkoła. Ja nie, ani nie skracałam, ani nie zwalniałam. Przeniosłam tylko z tych sal bez okien nowych, do innych sal. Po prostu zmieniałam, ale nie zmniejszyłam ilości godzin. To nie u mnie w szkole.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękujemy pani Dyrektor. Pan Burmistrz dokończy odpowiedź na pytania. Proszę uprzejmie.
Burmistrz Kazimierz Putyra – tak, dziękuję. Dziękuję również pani Dyrektor. Ja bym chciał żeby jeszcze, ponieważ na pewno tak została ta kwestia podniesiona, że interesuje państwa jak, ile tych okien wymieniliśmy i w jaki sposób to robimy. Oddaję głos Burmistrzowi. Potem jeszcze wrócę do kwestii, bo przypomniałem sobie jakie kwestie jeszcze interesowały panią radną Godlewską.

Z-ca Burmistrza Robert Walkowiak – pani Przewodnicząca, Wysoka Rado, proszę państwa, najmłodszy nasz budynek szkolny liczy 25 lat. Wszystkie wymagają termomodernizacji. Przy temperaturze poniżej 20 stopni wymiana okien nie wystarczy. Ja państwu tylko powiem co Burmistrz zrobił czy co zrobiliśmy w ciągu tych trzech lat. Proszę państwa, wymieniliśmy ponad 130 we wszystkich szkołach, w każdej szkole jest sprawny albo nowy, w większości jest nowy piec centralnego ogrzewania. We wszystkich szkołach są nowe toalety. Teraz co zrobimy w ciągu tych ferii. W ciągu tych ferii wymienimy 33 okna we wszystkich naszych szkołach. I owszem zdarzają się skracanie lekcji, akurat nie w dwójce. W dwójce nie było skracania lekcji, były w innych szkołach, bo faktycznie temperatura w klasach była zbyt niska. W dwójce, tak jak pani Dyrektor powiedziała, po feriach pani Dyrektor będzie miała wszystkie, we wszystkich klasach nowe okna, zostanie tylko świetlica i zostanie tylko biblioteka, nic poza tym. Dwójka będzie gotowa, tam już nic więcej nie będzie można zrobić. Ocieplić ściany …

…


Stołówka jeszcze, no. No i stołówka, no ale w stołówce nie odbywają się zajęcia. Tak jak mówię, wymieniamy w miarę naszych możliwości, w miarę budżetu jaki państwo uchwalacie, wymieniamy okna, termomodernizujemy szkoły. Mówię, w tej chwili pozostało nam, no jeszcze powiedzmy około 100 okien we wszystkich naszych szkołach łącznie. Dziękuję.
Burmistrz Kazimierz Putyra – tak że myślę, że uspokoiliśmy panią radną i Wysoką Radę. Nie ma rzeczywiście tutaj jakiejś klęski niesamowitej. Myślę, że warto o tym rozmawiać i zawsze te wyjaśnienia można sprawdzić. Przypomniałem sobie też, że pani radna pytała jeszcze o to co robiłem między sesjami. Więc rzeczywiście odbyłem podróż do Włoch, do miasta Livorno. Jak państwo wiecie, od trzech lat tamtejszy firma i teatr Goldoni organizują wspólnie z naszym Miejsko – Gminnym Centrum Kultury festiwal teatralny w ostatnim tygodniu miesiąca sierpnia. I właśnie ten festiwal i współpraca była przedmiotem mojej wizyty we Włoszech. Odbyły się rozmowy … Dlaczego akurat we Włoszech? Ano szanowni państwo dlatego, że teatr Goldoni i firma Teatralia zaprosiła do Livorno w tym czasie czterech innych partnerów z innych krajów, między innymi, Hiszpanów. Miasteczko jest trudnej wymowy tak, że nie będę tutaj może przytaczał, bo popełnię tu jakiś błąd. Również delegację z Francji z Awinionu. Dyrekcję czy też organizatorów teatru w Awinionie i również delegację teatru w Berlinie. W cały projekt zaangażowany jest nasze Miejsko – Gminne Centrum Kultury i Akademia Teatralna z Wrocławia. Ponieważ trzy edycje tego festiwalu przyniosły, przepraszam, dwie edycje tego festiwalu przyniosły duży sukces i wiedzę o potrzebie organizowania takiej właśnie w tej sferze kulturalnych imprez, partnerzy z Włoch i również, nie ukrywam, że tu nasz udział jest duży w tym, wpadliśmy na pomysł żeby rozszerzyć ta działalność właśnie o festiwal co najmniej tutaj, jak powiedziałem, czterech narodów. Myślę, że następne spotkanie, które odbędzie się już w Jelczu-Laskowicach doprowadzi do uzgodnienia szczegółów, ponieważ koncepcja i ogólnie, że festiwal się odbędzie, że będą, będzie wystawionych siedem sztuk na naszym tutaj, na naszym terenie w Jelczu-Laskowicach. I również, od razu mówię, zainteresowane tym udziałem w tym projekcie są Miasto Oleśnica, Miasto Bierutów, Gmina Oława i Miasto Oława, ponieważ będziemy niektóre ze sztuk eksportować do tych miast prawda, jeżeli tylko wybiorą, która sztuka i który teatr jak gdyby chcieli będą u siebie gościć. Tak, że więcej szczegółów podam państwu, jak już sam będę je znał, to znaczy zostaną opracowane przez ten zespół, który się właśnie zebrał w Livorno. Uczestniczył ze mną w tym, w tej podróży również Dyrektor Miejsko – Gminnego Centrum Kultury, kierowca no i tłumacz prawda, cztery osoby były w tej delegacji. No trudno powiedzmy z czterema nacjami: Francuzami, Hiszpanami i Włochami rozmawiać bez tłumacza. Trudno też się dostać do Włoch bez kierowcy. Tak, że, a osobą najbardziej kompetentną w całych działaniach i tą, która musi znać przebieg negocjacji, bo negocjacje dotyczyły również kosztów tego festiwalu, no był pan Dyrektor Łukasz Dudkowski. Jeżeli pominąłem jakieś kwestie, pani radna, w swojej wypowiedzi, o które pani pytała, a nie zechce pani dzisiaj powiedzieć, no to ja odsłucham protokół z tej sesji i odpowiem pani na piśmie.
Radna Renata Godlewska – panie Burmistrzu, pytałam jeszcze o nowe ceny w ośrodku zdrowia na Bożka.
Burmistrz Kazimierz Putyra – tak, dobrze. To dziękuję za przypomnienie …

Radna Renata Godlewska – a tak nawiasem mówiąc, to myślę, że jednak same rozmowy we Włoszech, to mógł przeprowadzić Dyrektor Centrum, po to powoływaliśmy. Ja rozumiem, że wycieczka fajna, ale …

Burmistrz Kazimierz Putyra – ma pani rację, że Dyrektor, obecność Dyrektora, pana Dyrektora była konieczna. Ale dostałem zaproszenie, ponieważ decydowaliśmy również o strategii, czyli o zwiększonych kosztach tego przedsięwzięcia. Pan Dyrektor oczywiście ma to w planach. I jeżeli pani chce sprawdzić czy moja tam obecność była tam konieczna, czy nie, proszę się zwrócić może do organizatorów tego przedsięwzięcia. Nie wiem dlaczego pani tak strasznie zwraca uwagę, że mogłem może nie jechać.
Radna Renata Godlewska – wystarczyło by mi, panie Burmistrzu, gdyby mi pan pokazał zaproszenie, to byłabym usatysfakcjonowana.
Burmistrz Kazimierz Putyra – oczywiście. Za chwileczkę, jeżeli powiedzmy odnajdę w tej chwili, to mogę przynieść. A jak nie, to na następnej sesji oczywiście pani to przedstawię. Teraz już kwestia naszego NZOZ-u i podwyżki cen za usługi tam oferowane. No, szanowni państwo, usługa medyczna, tak jak każda inna usługa i każdy inny towar, podlega pewnym fluktuacjom cenowym. To jest chyba zrozumiałe, nie trzeba tego tłumaczyć. Niestety, trzeba przyznać, ze przy zwiększonych kosztach innych, powiedzmy: prądu, mediów i pracy, co jakiś czas każda firma, każdy producent, każdy usługodawca musi w jakiś sposób reagować na to i podnosić bądź obniżać kwotę. W tym przypadku doszło do podniesienia cen. Tylko z tym, że jedna uwaga bardzo ważna. Nasz NZOZ jest to spółka prawa handlowego. 100% udziałów mamy w tej spółce. I zarząd tej spółki jest, jako jedyny, władny w tym aby wpływać na wielkość odpłatności za usługi, które świadczy. Błędem jest to, co powiedziała pani radna Godlewska, a jako Prezes firmy mającej siedzibę na naszym terenie, powinna wiedzieć, że udziałowiec nawet 100%, nie zarządza firmą, nie rządzi w firmie. W naszym imieniu, w imieniu Gminy reprezentuję tylko Gminę na Zgromadzeniu Wspólników. I oczywiście pewne strategiczne rzeczy może kreować, ale na pewno nie takie, jak poziom cen. Może rozliczać zarząd z osiągniętego dochodu, z jakości świadczonych usług. Ale tylko w ten sposób, że jeżeli są rażące naruszenia wobec właściciela, to jako nadzór właścicielski, właśnie Burmistrz może zażądać wyjaśnień, może wyciągnąć konsekwencje, ale tylko takie, że, na przykład, zmienia zarząd  danej firmy. Ale to rozumiem, że w tym przypadku nie może mieć miejsca, bo podwyżka cen czy też obniżenie cen, czy też wpływanie na jakość usług, to jest zadanie zarządu, a nie udziałowców albo właściciela danej firmy. To tyle może na ten temat. Jeżeli  moja wypowiedź nie wyczerpuje wątpliwości pani radnej Godlewskiej, to chętnie udzielę tych wyjaśnień na piśmie. Dziękuję.
Radna Renata Godlewska – nie. Ja bardzo się cieszę, że to będzie w telewizji kablowej, że społeczeństwo usłyszy pana takie wyczerpujące odpowiedzi na te tematy, jak pan dba tutaj o to wszystko i to już mnie satysfakcjonuje całkowicie. Jak sobie jeszcze coś przypomnę, to na pewno pana zapytam.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy w tym punkcie ktoś z państwa chciałby zabrać głos? Pani radna Teresa Kotowicz. Proszę uprzejmie.
Radna Teresa Kotowicz – panie Burmistrzu, ponieważ pan Burmistrz Kołodziej tak pięknie podziękował za wygrany ten przetarg LPR-u i wszystkich docenił, mnie nawet zauważył, taką skromną osobę, to ja przy okazji, bo pewno zapomniał, chciałam serdecznie podziękować wszystkim radnym, że brali udział też w tych pracach i to niejednokrotnie. I chociażby nawet za to jestem im wdzięczna, że nikt się nie sprzeciwiał, że taka inwestycja na Osiedlu Fabrycznym ma być. I tutaj mam jeszcze jedno takie pytanie, bo pan Burmistrz nie powiedział jasno. W jakim dniu odbył się przetarg i kto ten przetarg wygrał? Bo pierwotną datą, to był 06 styczeń 2010 rok. I chciałabym taką informację uzyskać. To jest dwa takie moje pytania. I tak odnośnie tych szkół, to wiem też, że są bardzo cieknące dachy, ale to pewno panowie Burmistrzowie przyjrzą się. Jak śniegi już tak trochę zelżeją, to na pewno będziecie widzieli i mieli większą informację. Jeszcze mam takie pytanie odnośnie tej naszej pięknej zimy. W mediach dużo się mówi o mrozach, o śniegach, a my jesteśmy, nasza gmina jest blisko Odry i zdarzają się praktycznie rok w rok podtopienia i bądź jakieś tam powodzie. Czy już panowie na ten temat cokolwiek rozmawiali, spotykali się? Żebyśmy się później nie obudzili, ze naszą gminę gdzieś tam zalewa, bo kra na Odrze naprawdę jest duża. I taka moja sugestia – warto by było tym się zainteresować. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo dziękuję. Pan Burmistrz Kazimierz Putyra. Proszę.

Burmistrz Kazimierz Putyra – rozumiem pytanie dotyczyło, jedno było pytanie dotyczące LPR-u, na które nie potrafię teraz odpowiedzieć, ponieważ nie znam tych dat dokładnie. Nie ma Burmistrza Kołodzieja. Być może się pojawi. Jeżeli nie, to odpowiemy pani radnej na piśmie wprost prawda lub w czasie tutaj powiedzmy tego … Wiem, że się, że ten konkurs nie został rozstrzygnięty w dacie, o której pani wspomniała. Było pewne przesunięcie, ponieważ jedna z firm zgłosiła uwagi co do tego przetargu i musieliśmy termin jego rozstrzygnięcia przesunąć prawda o kilka dni. To tylko tyle wiem. Natomiast myślę, że to było 14 dni. Czyli od tej daty powiedzmy trzeba dodać 14 dni myślę, że to ta data będzie rozstrzygniętego konkursu. W każdym razie konkurs jest rozstrzygnięty, jest wybrany wykonawca i kto to jest, i tak dalej, też panią radną poinformujemy teraz bądź na piśmie.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan Burmistrz skończył już odpowiedzi?

Burmistrz Kazimierz Putyra – no nie, jeszcze druga część. Ale jak pani chce radna coś … No właśnie.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – proszę bardzo.

Burmistrz Kazimierz Putyra – druga część odpowiedzi dotyczyła stanu zagrożenia przeciwpowodziowego naszej gminy. Szanowni państwo, w naszej gminie prowadzony jest stały monitoring poziomu wód i zagrożenia przeciwpowodziowego. Robi to pracownik Urzędu Gminy pan Aleksander Nowosad. Z tego, co mi wiadomo, nie zgłaszał żadnych, no, nie przynosił żadnych informacji o takim zagrożeniu. Również podmioty odpowiedzialne za to bezpieczeństwo, między innymi pan Starosta, też nie zgłaszali żadnych zagrożeń z tego tytułu. Myślę, że w swoim czasie organy odpowiedzialne za to bezpieczeństwo zwołają taką naradę. My jesteśmy gotowi w niej uczestniczyć, mamy wszelkie dane z terenu naszej gminy, które powinniśmy zbierać i monitorować tą sytuację. Tak, że uspokajam panią radną. Sytuacja, nawet nie teraz, ale od powodzi w 1997 roku jest, stanu przeciwpowodziowego jest pod stałą kontrolą Gminy i służb za to odpowiedzialnych.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pani radna Teresa Kotowicz. Proszę bardzo.
Radna Teresa Kotowicz – panie Burmistrzu, no ponieważ nie ma pana Burmistrza Kołodzieja, to ja bardzo proszę żeby odpowiedziano mi na piśmie, tylko na pewno. Bo w ubiegłym roku prosiłam o odpowiedzi, właściwie to powinnam złożyć skargę na Burmistrza, na temat, to było, pozwolenia na budowę kotłowni Szkoły nr 3. Nie dostałam do dzisiejszego dnia żadnej odpowiedzi. I chciałbym do … ja staram się dobrze pracować. I w tym momencie, ja tutaj mówię przy wszystkich tu zebranych osobach, proszę o odpowiedź na piśmie w terminie siedmiu dni. Taka obowiązuje? 
Burmistrz Kazimierz Putyra – tak pani radna, udzielimy tej odpowiedzi.

Radna Teresa Kotowicz – dziękuję bardzo.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan radny Marek Starczewski. Proszę.
Radny Marek Starczewski – panie Burmistrzu, chciałem pana zapytać. A gdyby pan nie dostał zaproszenia do Livorno, pojechałby pan czy nie?

Burmistrz Kazimierz Putyra – odpowiedź jest jasna, że nie. No bo jeżeli kogoś nie chcą na spotkaniu i nie ma konieczności żebym tam był, to nie. Chyba, że rzecz dotyczyłaby ważnych spraw Gminy, na których spodziewałbym się, że celowo mnie nie zaproszono żeby nie było reprezentacji Gminy, wtedy pewnie zachowałbym się impertynencko i sam bym się wprosił na takie spotkanie, na którym sprawy, które tam rozwiązywane dotyczyłyby interesu i finansowego, i społecznego naszych mieszkańców i Gminy.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję. Pan radny Marek Starczewski.
Radny Marek Starczewski – chciałem zapytać. Czy w tym zaproszeniu był określony limit osób wyjeżdżających?

Burmistrz Kazimierz Putyra – nie. Nie było żadnego limitu. Było zaproszenie dla mnie i dla Dyrektora Dudkowskiego.

Radny Marek Starczewski – nie, bo domyślam się, że może te pytania takie dręczące pana o zaproszenie, może chodziło o to, że niektórzy chcieli pojechać z panem do tego Livorno, a nie mieli okazji.

Burmistrz Kazimierz Putyra – myślę, że gdyby zgłosili taki akces, szczególnie osoby decydujące o finansach tej Gminy, to należałoby taki akces zgłosić do organizatorów tego spotkania. Jeżeli wystosowaliby takie zaproszenie myślę, że nie byłoby problemu żeby wzięli udział.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – ad vocem?

Radny Marek Starczewski – tak.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo proszę.

Radny Marek Starczewski – pani Przewodnicząca, ja chciałem jednak panią prosić żeby pani reagowała na to co się dzieje. Ja mam też prawo zadawać pytania. Nie ma tu monopolu dla określonych radnych, a jakieś dziwne pomruki po sali chodzą. Nie wspomnę, no chciałem o tym nie mówić, ale też powiem, że jeżeli pan Wiceprzewodniczący wychodzi i zaprasza, to ma zapraszać na sesję, a nie chodźcie, bo będzie czytana wasza uchwała, której tak bardzo chcieliście. No traktujmy … Mówiła pani o tym, że należy traktować się wszystkich jednakowo. Będę pytał nawet o takie szczegóły, które mnie interesują. jedni mogą, drudzy nie mogą?

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie radny, nie ma cenzury tutaj, na tej sali. Każdy radny zadaje pytania i oczekuje odpowiedzi. Jeżeli pomruk był zniecierpliwienia, to chcę panu przypomnieć, że pan takie pomruki też wydaje w niektórych sytuacjach i w ten sposób też pan manifestuje, że jest pan zniecierpliwiony, bo przedłuża się dyskusja. Tak, że szanowni państwo, dyscyplinuję wszystkich państwa radnych i proszę państwa o to abyście trzymali się ściśle li wyłącznie swoich wypowiedzi. Każdy ma prawo zadać pytania do pana Burmistrza, do zastępców, do mnie. Ja będę odpowiadać, panowie Burmistrzowie również. Myślę, że chyba wszystkie szczegóły dotyczące wyjazdu do Włoch zostały, ze tak powiem, już w tej chwili rozstrzygnięte. Natomiast powiem tak. Ta nuta, która się pojawiła myślę, że wszyscy państwo radni mają podobne odczucia. W tej kadencji Rady Miejskiej, chciałam zapytać czy ktokolwiek z państwa radnych Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach uczestniczył w wyjeździe, na przykład, do Czech? Jest tu na sali taka osoba? Nie ma. Czy pan Burmistrz, na nasze wcześniejsze, myślę, rok temu, lekkie sugestie, że może należałoby przedstawicieli Rady Miejskiej również włączyć w pewne wyjazdy, kiedy samorządy terytorialne zaprzyjaźnionych gmin ze sobą współpracują, to niestety do tej pory nie ma odzewu. Ale to jest czwarty rok kadencji i sądzę, że już nikt z państwa radnych nigdzie nie pojedzie na żaden wojaż zagraniczny zaprzyjaźnionej gminy. 

Pani radna Godlewska, pan … Pan Burmistrz Kazimierz Putyra, pani radna Godlewska, pan radny Zbigniew Hernas.

Burmistrz Kazimierz Putyra – Wysoka Rado. Dziękuję za udzielenie głosu przez panią Przewodniczącą. Powiem tak, wszyscy państwo wiecie, że mamy współpracę partnerską z Związkiem Jastrzębich Hor w Czechach i miastem Rtyne Podkarkonoszy. I odbywają się różne wyjazdy, nie jest ich za wiele, ale odbywają się spotkania organów wykonawczych. I również w programie tej współpracy jest spotkanie organów uchwałodawczych. Jeżeli państwo wyrażacie chęć odwiedzenia partnerów w Czechach, to proszę złożyć taki wniosek, po uprzednim skontaktowaniu się, poprzez Urząd oczywiście, z waszym odpowiednikiem czy może ze starostą, czy z radnymi prawda w mieście partnerskim i taka współpraca jest możliwa. Jeżeli państwo współpracujecie z tymi radnymi czy z przedstawicielami samorządu w Rtyne Podkarkonoszy, taka delegacja jest możliwa. Tylko musi być jakiś program tej delegacji i cel wyjazdu, który jest zgodny z celem działania naszego samorządu w Jelczu-Laskowicach. Jeżeli spotykają się organy wykonawcze, nie jest to, to samo, jeżeli nie ma po drugiej stronie delegatów radnych danej miejscowości, to nie mogę decydować o tym, że zabieram grupę radnych prawda, no i co? No, nie ma odpowiednika, który się z nimi spotka, nie będą mogli porozmawiać. Proszę o wyrażenie takiej chęci, wyrażenie tematów tej współpracy do zaprzyjaźnionego samorządu. Jeżeli się państwo dogadacie jako rady tych miejscowości, nie ma żadnego problemu żeby zorganizować taki wyjazd. Odsyłam państwa radnych tych, którzy ubolewają nad tym faktem, że nie mają takiego wyjazdu, do organizacji pozarządowych, które współpracują ze swoimi odpowiednikami właśnie w Czechach. I rok rocznie, po kilka razy odwiedzają się nawzajem, organizują sobie te wyjazdy. I szanowni państwo, ta współpraca jest dosyć owocna. Mówię tu o organizacjach s[portowych, szczególnie organizacji stowarzyszenia Klubu „Viktoria”, który w swoim takim odpowiedniku w Czechach właśnie tą współpracę bardzo pielęgnuje i chyba 2 – 3 razy do roku są organizowane przez nich, jest tam organizowana przez nich ta wymiana. Oczywiście Urząd, na tyle, ile może z punktu widzenia formalnego i finansowego, pomaga w takich kontaktach. Ale tak, jak powiedziałem, w zgodzie z prawem i celowością takich wyjazdów. Dziękuję.

 Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję. Szanowny panie Burmistrzu, nikt z nas tu radnych nie chce narażać Urząd, podatników, nas wszystkich na jakieś, nie wiadomo jakie wydatki związane z wyjazdem zagranicznym do Czech. Bo jeżeli ktoś będzie chciał sobie pojechać, to pojedzie na wycieczkę do Paryża. Natomiast pana wizyty, które się odbywały kilkakrotnie, zrozumiałam z wypowiedzi, która tak, jak, na którą się powołuję, mniej więcej rok temu albo i dłużej, miała na celu taki rekonesans. Miała jakby na celu wytyczenie ścieżki, gdzie nasze właśnie organy uchwałodawcze mogłyby się spotkać i ze sobą współpracować. Jeżeli źle zrozumiałam pana wypowiedź, no to przykro mi bardzo …
Burmistrz Kazimierz Putyra – szanowni państwo, no źle pani zrozumiała moją wypowiedź, bo rolą Burmistrza nie jest organizowanie pracy Rady ani nawet wyjazdów. To państwo macie powołane do tego organy statutowe, które są odpowiedzialne właśnie za taką organizację pracy, między innymi, współpracę partnerską z partnerami czy to w Polsce, czy za granicą. To wasze organy statutowe są za to odpowiedzialne, a nie Burmistrz. Ja nigdy nie powiedziałem i nie obiecywałem nikomu, bo nie mogę czegoś takiego zrobić, że zorganizuję wam wizytę czy rewizytę z czech. To od was musi wyjść inicjatywa i ta inicjatywa musi być zrealizowana przez wasze organy statutowe, które oczywiście mogą poprosić o pomoc Urząd i tego. I takiej pomocy udzielimy w zorganizowaniu tego, ale już czysto w szczegółach prawda. Nie wiem, załatwienia autobusu, załatwienie tłumacza, nie wiem, zarezerwowanie noclegów. Ale sama współpraca, to jest wasza chęć i wasze możliwości, i wasza wola. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Głos oddaję pani radnej Renacie Godlewskiej, potem pan radny Zbigniew Hernas, potem pan radny Marian Orzechowski. Proszę uprzejmie.
Radna Renata Godlewska – ja już też nie chcę wywoływać żadnych dyskusji, bo ja już się boję jak pan Burmistrz zabiera głos. Ale chcę tylko powiedzieć koledze radnemu. Ja naprawdę nie dręczę pytaniami Burmistrza. Bo gdyby po tych istotnych moich, moim zdaniem, sprawach powiedział, wspomniał chociaż w swoim wystąpieniu, na pewno bym go nie dręczyła. A jeżeli kolega tak to odbiera, to ja jakieś środki zastosuję takie już łagodniejsze w stosunku do Burmistrza, bo tak z pomrukiem, jak kolega powiedział, żeby nie narażać pana Burmistrza na jakieś dręczenie. Ja naprawdę, wstrząsnęło mną to.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan radny Zbigniew Hernas. Bardzo proszę.
Radny Zbigniew Hernas – ja, idąc śladem rozumowania i pytań pani Przewodniczącej, chciałem zapytać panią Przewodniczącą ile skutecznych spotkań integrujących Radę Miejską pani zorganizowała w tej czteroletniej prawie kadencji? Bo myślę, że gdybyśmy spotykali się od czasu do czasu na mniej formalnych spotkaniach, to może nasza praca byłaby bardziej skuteczna. Ja do tej pory pamiętam chyba jedno spotkanie takie integracyjne Rady Miejskiej. I właściwie już kończymy kadencję, i może jeszcze będzie jedno na zakończenie. Może będzie jeszcze jedno. Myślę, że nasza praca byłaby bardziej skuteczna, kiedy lepiej byśmy się poznali i wiele spraw można by było szybciej załatwiać. Dziękuję.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – za chwilę oddam głos panu radnemu Augustynowi. Panie radny, to jest w ogóle nie ten punkt jakby, w którym pan zabiera, zadaje mi pytanie, ale, bo to jest informacja Burmistrza Miasta i Gminy o działaniach podejmowanych pomiędzy sesjami Rady Miejskiej. Tak, że jeżeli pan się zwrócił z takim zapytaniem, to ja oczywiście panu odpowiem. Skutecznych integracji Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach w tej kadencji była jedna. Nieskutecznych prób zorganizowania takiej integracji – były dwie albo trzy, nie pamiętam. I panie radny sądzę, że nie będzie już więcej takich prób dlatego, że jeżeli mieliśmy się poznać, to się już poznaliśmy. Czwarty rok współpracujemy ze sobą, kto się chciał integrować, to się zintegrował. Kto nie chce, to już się nie zintegruje i nic tego nie zmieni. Oddaję głos panu radnemu Augustynowi.
Radny Jerzy Augustyn – ja powiem krótko, że w zasadzie wstydzę się siedzieć dzisiaj na tej sesji, bo rozmowy i pytania tutaj, jeżeli chodzi o prace samorządowe, są żenujące. Nie wiem do czego to prowadzi i to jakim celem jest ta dyskusja. Proponuję w końcu zakończyć pani Przewodnicząca.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan radny Jerzy Worwa, pan radny Wincenty Marchewskii. Proszę uprzejmie.
Radny Jerzy Worwa – ja jednak mimo wszystko, panie radny, zadam pytanie jeśli można. Jest tak, tak, jest ten punkt, jest okazja żeby zapytać się. Bo też powód jest taki, że jak otrzymujemy odpowiedzi na piśmie, to one najczęściej są wymijające. A myślę, że moment taki, że kiedy jest o dzisiaj właśnie nasza telewizja kablowa, to z takich, to myślę, że będzie łatwiej panu Burmistrzowi odpowiadać. Mnie nurtuje taka rzecz. Mianowicie, panie Burmistrzu, proszę mi powiedzieć czy brakuje już, nie wiem komu, ale komuś z Urzędu, bo ja rozumiem, że to co się ukazuje na stronie samorządowej jest przez pana autoryzowane. Wie pan co się tutaj ukazuje. Natomiast pod jednym z artykułów komuś zabrakło odwagi i podpisał się Urząd Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice. Proszę mi powiedzieć kto to jest ten Urząd Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice, ponieważ poglądy wypowiadane tutaj  są daleko dyskusyjne i chciałbym móc wiedzieć z kim mogę właśnie na ten temat dyskutować. Rozumiem, że pan jednak mimo wszystko jest odpowiedzialny za tą stronę i za to co jest w niej umieszczane. I jeśli jest to strona samorządowa, ale opłacana przez Urząd Miasta i Gminy, to rozumiem, że taka właśnie forma, no nie kontroli, ale ma pan świadomość tego co się tutaj ukazuje. O czym chciałem powiedzieć? Otóż rzeczy tutaj wypowiadane są dalekie od prawdy. Po pierwsze, to jest … Powiem o co chodzi. Chodzi o drogę na Hirszfelda. Myślę, że kiedyś (…) na Hirszfelda będzie można napisać ogromną książkę albo jeszcze w kilku dobrych tomach, bo ona się rodzi w ogromnych bólach. No, znowu zatrzymaliśmy się. Ale, otóż w tym artykule pisze w ten sposób, że Spółdzielnia Mieszkaniowa powinna wybudować sobie drogę na Hirszfelda, tak z tego wynika, bo jest stwierdzenie, że powinna ją wybudować Spółdzielnia, a nie potrafiła tego zrobić, dlatego Gmina, realizując swoje zadania własne, wykonała tą właśnie drogę. Panie Burmistrzu, no ten kto to pisał, to albo miał złą wolę, albo był, przepraszam, po prostu głupi, bo takich rzeczy się nie pisze. O ile wiem, to drogi gminne, a tą drogę zalicza się do gminy. To, że pan powie, że ona nie ma włączenia się, to nie ma znaczenia. Projekt całej drogi jest od wejścia, od włączenia się Hirszfelda po drogę do Alei Wolności, to ona jest droga gminną i proszę takich argumentów nie używać.  Po pierwsze, najważniejsze, proszę nie pisać, że Spółdzielnia ma sobie budować obwodnicę Hirszfelda. To tak, przepraszam panie Burmistrzu, a panu kto, pan sobie sam wybudował drogę do swojego domu? Wydaje mi się, że nie. Tak? To gratuluję, to teraz proszę jeszcze może wybudować Hirszfelda. Z tego wynika, że pan jest zasobny bardzo. Więc to jest ta rzecz. Następne stwierdzenie nieprawdziwe jest takie, bo to jest zupełnie jest niespójne z tym co panowie, co pan jako Burmistrz, robi. Otóż jedynym problemem budowy ulicy Hirszfelda jest przekazanie działki na drogę pod Hirszfelda. A wystarczy popatrzeć się na budżet, z którego wynika, że w ostatnim czasie państwo poprzesuwaliście środki na budowę ulicy Hirszfelda nie mając w ogóle zamiaru budować ulicy Hirszfelda. To są te zastrzeżenia, które mam do tego artykułu i bardzo mi proszę udzielić odpowiedzi kto to jest ten pan Urząd Miasta i Gminy żebym mógł właśnie podyskutować na ten temat.
Następna sprawa, to jest sprawa zamiany działek …
Burmistrz Kazimierz Putyra – kwestia zasadnicza …

Radny Jerzy Worwa – ale przepraszam, ale pan Burmistrz rozmawiał ze swoim zastępcą i nie zauważył, że ja nie skończyłem. Następna sprawa, to jest sprawa zamiany działek, odszkodowania z działki, którą pan przeczytał. To było przeczytane w tym kontekście jak gdybyśmy żądali 300.000, bo nam się ubzdurało 300.000. Proszę popatrzeć jaka ta spółdzielnia jest pazerna, chciała 300.000, a rzeczoznawca wycenił to na 90.000. Przepraszam panie Burmistrzu, ale wycena pana jest zrobiona, przypuszczam, przez rzeczoznawcę majątkowego i wycena robiona przez nas jest również robiona przez rzeczoznawcę majątkowego. To są osoby mające jednakowe uprawnienia, licencje rzeczoznawcy majątkowego i jednakowo ich ocena jest ważna w tych relacjach. Więc jeśli jest taka duża rozbieżność, po prostu trzeba będzie to wyjaśnić.


I następna rzecz. Jeśli chodzi o wyjazdy, bo tak przy okazji tutaj. Panie Burmistrzu. no to co pan mówi o wyjazdach tych radnych, to też jest żenujące. Proszę nie opowiadać, że sobie radni mają załatwić, będą jeździć. Ja nie mówię tutaj w kontekście, w tym kontekście, że chcę gdzieś wyjechać, bo tutaj, jak pani radna mówiła, jak ktoś chce gdzieś wyjechać, to sobie sam to załatwi. Tylko, jak pamiętam, że w poprzednich kadencjach było tak, że była wymiana radnych między tą czeska miejscowością, nie pamiętam jaką, a nami i radni jeździli do Czech, Czesi przyjeżdżali tutaj. Więc jeśli coś się zmieniło, to nie wiem dlaczego. Czy akurat już nie ma takiego zainteresowania. Taka sytuacja była. Co prawda nie uczestniczyłem w tych wyjazdach i nie mam zamiaru uczestniczyć, ale mówię to gwoli prawdy po to żeby nie było tak, że to Rada Miejska sobie ustala wyjazdy gdzie chciałaby, po co chciałaby. Wydaje mi się, że nawet w poprzedniej kadencji było tak, że to Burmistrz był tą osobą wiodącą. Osobą, która mimo wszystko organizuje również, jeśli robi wyjazdy i współpracę z jakimś miastem, to no częścią samorządu chyba dosyć ważną są radni Rady Miejskiej i z nimi właśnie wyjeżdżał. Co prawda, że tutaj, tak jeszcze powiem, była to określona grupa radnych, ale była. To tyle. Bardzo proszę pana Burmistrza o udzielenie odpowiedzi.
Burmistrz Kazimierz Putyra – więc może w kwestii współpracy partnerskiej z miastem Rtyne (…) już nie będę zabierał głosu, bo to w zasadzie nie było pytanie tylko, że, wspomnienie, że były takie wyjazdy. Zachęcam, proszę bardzo, można je znowu kontynuować. Umowa partnerska przewiduje również takie działania. Zasadniczym tutaj meritum są dwa pytania. To znaczy pan Worwa prosi, pan Prezes Worwa prosi o rozwikłanie kto to jest Urząd Miasta. No więc odpowiadam …
Radny Jerzy Worwa – panie Burmistrzu, pan radny Worwa.

Burmistrz Kazimierz Putyra – pan radny, pan Prezes Worwa prosi o wyjaśnienie. Myślę, że chyba wie o kogo chodzi tak, że tytuły przed nazwiskiem nie mają znaczenia. Będę się zwracał, jeżeli można, do pana – panie Worwa. Odpowiadam …
Radny Jerzy Worwa – może pan nawet mówić drogi Jerzy.

Burmistrz Kazimierz Putyra – udzielono mi czasu na odpowiedź i nie mogę jej udzielić, ponieważ cały czas jest przerywane. Ja panu Prezesowi nie przerywałem, nie przerywałem wypowiedzi, a pan Prezes (…) mi przerywa. 

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – szanowni państwo, ja bardzo proszę o spokój. Bardzo proszę państwa o spokój. I chciałabym uprzejmie zauważyć, panie Burmistrzu, że tutaj na tej sali jesteśmy wszyscy jako radni. Więc tutaj to, że pan radny Jerzy Worwa jest jednocześnie Prezesem Spółdzielni Lokatorsko – Mieszkaniowej, to tu na tej sali jest jakby chyba jednak w drugiej kolejności. jesteśmy tutaj jako radni Rady Miejskiej. Bardzo proszę, pan Burmistrz Kazimierz Putyra.
Burmistrz Kazimierz Putyra – dziękuję. Panie radny Worwa, odpowiadam na pytanie dotyczące rozwikłania tej łamigłówki dla pana dosyć istotnej, mianowicie kto to jest Urząd Miasta i Gminy. Urząd Miasta i Gminy są to wszyscy pracownicy tego budynku i innych, którzy zatrudnieni w Urzędzie Miasta i Gminy wykonują swoją pracę na rzecz Gminy. I jeżeli chodzi o autorów tego artykułu, to myślę, że było ich co najmniej kilku, bo informacje zawarte w tym wyjaśnieniu pochodzą z różnych wydziałów tego Urzędu. Oczywistym jest dla wszystkich, że za redagowanie strony odpowiedzialna jest jakaś osoba w tym Urzędzie, przepraszam. Ale formalnie odpowiedzialność za słowa tam napisane ponosi Burmistrz. Jeżeli pan radny Worwa ma jakieś zastrzeżenia co do kłamliwych tam informacji, prosimy o stosowane zareagowanie, ewentualne wyjaśnienie tego lub podjęcie kroków formalnych dotyczących tych zagadnień tam zawartych. Tak, że myślę, że to, powiedzmy, wyczerpuje pańskie pytanie. Nie ma jednego autora, imiennego autora, sprostowań czy artykułów umieszczonych na stronie Urzędu Miasta i Gminy w „Gazecie Powiatowej”.

Teraz tak, pytanie dotyczące mojej dzisiejszej wypowiedzi i podania do informacji tutaj radnym jak zakończyła się sprawa, którą pan wielokrotnie tutaj powoływał na forum Rady czy to komisji, czy Rady, czy nawet pani Przewodnicząca czytała pismo. To nie znaczy, że ja mam jakieś pretensje. Ja nigdy nie powiedziałem, że pan próbuje wyłudzić większe odszkodowanie czy … Pan po prostu przedstawił, powiedziałem wyraźnie, można tego odsłuchać. Pan przedstawił operaty szacunkowe na kwotę trzykrotnie wyższą niż te, które otrzymałem od rzeczoznawcy majątkowego, który wyceniał te grunty w imieniu Urzędu, w imieniu Gminy i tylko tyle. Ja nie mówiłem, że to jest nieprawne działanie pana czy niesłuszne. Nie miałem żadnego kontekstu. Było to suche podanie faktów Wysokiej Radzie. Uważałem, że sprawa odszkodowania tego czy innego, jest sprawą ważną, bo jest to sprawa finansowa na kwotę 300.000 bądź 100.000 zł prawda, w tym przypadku. No strona, która żąda, prawda, tego odszkodowania, ma prawo żądać odszkodowania w kwocie 300.000 zł. Urząd również, czyli Gmina, w tym przypadku Burmistrz jest odpowiedzialny za finanse, gospodarkę finansową tej Gminy, ma prawo zażądać swojego operatu szacunkowego czy zlecić jego wykonanie po to aby skonfrontować wniosek przedstawiony przez drugą stronę. I to uczyniłem, i o tym poinformowałem Wysoką Radę. Proponuję panu radnemu Worwie aby poprosił o wyciąg z mojej wypowiedzi i odniósł się do niej czy w jakiś sposób tam zasugerowałem, że jest to próba, nie wiem, no w zasadzie nawet nie wiem czego dotyczyło pytanie w sensie formalnym prawda. To była sucha informacja o fakcie, bez żadnego podtekstu. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan radny Jerzy Worwa. Proszę.
Radny Jerzy Worwa – więc rzeczywiście było przedstawione jak gdyby to było, chodziło o próbę wyłudzenia, ponieważ pan nie powiedział w przypadku Spółdzielni, że to było na podstawie operatów szacunkowych.

Proszę mi powiedzieć czy nie potrafi pan odpowiedzieć na pytania, które ja zadałem w kwestii, w sprawie ulicy Hirszfelda?

Burmistrz Kazimierz Putyra – przepraszam, no zapomniałem o tej kwestii. Jeżeli chodzi o ulicę Hirszfelda, to myślę, że aby droga stała się drogą gminną potrzebujemy jednej ważnej rzeczy – uchwały Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach. I tylko wtedy prawdą będzie, że droga gminna, za budowę drogi gminnej odpowiedzialny jest ten samorząd, czyli ta Gmina i ten Burmistrz ma realizować zadania przekazane w uchwale budżetowej jako zadanie budowy ulicy. Ponieważ ta droga nie jest drogą gminną, więc moim zdaniem, słusznym było udzielenie takiej informacji, że za budowę tej drogi może również, jeżeli chce, zabrać się Zarząd Spółdzie … właściciel, przepraszam, tej drogi, czyli użytkownik wieczysty tej drogi czy innej, bo ma do tego prawo. Pan zapytał mnie czy drogę do domu wybudowałem sam swojego. Wspólnie z sąsiadami i mam do tego, po zgodzie Gminy, miałem do tego prawo. Bo jeżeli Gmina, powiedzmy, nie ma funduszy, nie może wykonać jakiejś drogi czy zaplanowana jest później, kto chce mieć ją wcześniej, zawsze ma prawo, po zgodzie, po uzyskaniu zgody właściciela, czyli Gminy, albo użytkowania wieczystego, na taką inwestycję i uzyskaniu stosownych pozwoleń, jeżeli takowe są wymagane. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Ad vocem, pan radny Jerzy Worwa.
Radny Jerzy Worwa – panie Burmistrzu tylko, że w tej wypowiedzi pana wynika, że powinna ją wybudować Spółdzielnia. Spółdzielnia, to jest, jeśli chodzi o Osiedle Hirszfelda, to jest ponad 6.000 mieszkańców. Pan proponuje żeby tą drogę sobie sami wybudowali mieszkańcy, ze to jest ich obowiązek z tego tytułu, że to jest użytkowanie wieczyste, tak? No tak pan tutaj napisał. Ciekaw jestem czy w innych przypadkach również pan będzie twierdził, że drogę powinni sobie sami właściciele wybudować. Przy okazji, o tym jeszcze zapomniałem powiedzieć. Część drogi Hirszfelda, już do garaży, jest przejęta, ta droga jest własnością Gminy, od wjazdu przy przedszkolu aż do garaży i w momencie kiedy były opady śniegu, u państwa w Gminie nikt o tym nie wiedział, ze to jest droga gminna, nie była odśnieżona. Dopiero myśmy ją odśnieżyli, a później, no okazało się, że rzeczywiście ta droga jest drogą gminną i mam nadzieję, że będą się państwo zajmować jak drogą gminną.
Burmistrz Kazimierz Putyra – która droga jest drogą gminną ? Proszę powtórzyć, bo nie zauważyłem. Która droga jest droga gminną, pana zdaniem? Chodzi o Hirszfelda teraz.
Radny Jerzy Worwa – nie moim zdaniem, tylko tak wynika z litery prawa. Od przedszkola tutaj przy Alei Wolności, do garaży, ta część drogi jest drogą gminną.

Burmistrz Kazimierz Putyra – panie Prezesie, przepraszam, panie radny Worwa, być może tak. Skoro są to tak szczegółowe informacje, o których pan tutaj mnie próbuje zaskoczyć, to ja pozwolę sobie sprawdzić dokładnie tą sytuację, ponieważ tamta część ulicy Hirszfelda została wybudowana bodajże, chyba 12 lat temu przez poprzedni samorząd, czyli w tej kadencji i to była ich decyzja wtedy i jak ta droga ma wyglądać. Dzisiaj, jeżeli jest to droga gminna, czegokolwiek zaniedbaliśmy, postaramy się to naprawić. Myślę, że jedna, panie radny, nie ma pan racji, ponieważ drogami, odśnieżaniem dróg zajmuje się w naszym imieniu Zakład Gospodarki Komunalnej oraz Gospodarstwo Pomocnicze, jeżeli takowe jest potrzebne. I mają ci ludzie, ta firma i Gospodarstwo mają przekazany wykaz dróg gminnych, i działają według tego wykazu, i zgodnie z priorytetami odśnieżania. Tam są też określone w tym wykazie, kolejność odśnieżania dróg gminnych jaka się odbywa. Jeżeli został popełniony błąd, dzisiaj mogę tylko przeprosić i sprawdzić sytuację, i ewentualnie na wątpliwości, jakie nurtują pana radnego Worwę, odpowiedzieć na piśmie.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy w tym punkcie ktoś z państwa jeszcze chciałby zabrać? Pan radny Henryk Koch się zgłaszał, przepraszam i pan radny Wincenty Marchewski. Proszę uprzejmie.
Radny Henryk Koch – tak, ja się zgłaszałem dlatego, że ja chciałbym do pani Przewodniczącej zwrócić się z kolejnym apelem dzisiaj aby po prostu pani była uprzejmą przeprowadzić tą sesje tak abyśmy się trzymali porządku obrad. Bo ja powiem w ten sposób. Myślę, że dyskusje na temat publikacji prasowych, to akurat nie jest właściwe miejsce w momencie kiedy jesteśmy w porządku obrad, jest informacja Burmistrza o działaniach między sesjami. No więc myślę, że dajmy, wyraźmy trochę więcej szacunku dla przedstawicieli samorządów, którzy czekają na realizację kolejnego punktu obrad dzisiaj i dajmy im szansę swobodnej wypowiedzi. A my, proszę tylko żeby pani była łaskawa przestrzegać porządku obrad. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Chciałam uprzejmie powiedzieć, że w informacjach pana Burmistrza nie znalazło się oczywiście, taki komunikat, informacja o tym co się działo na łamach prasy. To są też jakieś informacje, komunikaty, które zapadają pomiędzy sesjami. Panie radny, jak radni, że tak powiem, interpretują, to ja nie jestem w stanie przeniknąć państwa umysłów. Jeżeli zadawane są pytania, to one tak czy inaczej, pojawią się albo w jednym punkcie, albo w drugim proszę państwa. Pytania padają, pan Burmistrz na nie odpowiada. To co się zdarzyło w punkcie informacje Burmistrza o działaniach podejmowanych pomiędzy sesjami, gdybym nie pozwoliła panu radnemu i w tym momencie interweniowała, że to nie jest ten punkt, to pytanie się pojawi w sprawach samorządowych. Więc jeżeli chodzi o limit czasu sądzę, że nie będzie dużej różnicy. Szanowni państwo, mogę tylko ponowić apel do państwa aby w punktach, które są odpowiednie, abyście państwo trzymali się tego i zadawali pytania związane z danym punktem. Jeżeli w odpowiednim momencie nie zareagowałam, to przepraszam. Ale myślę, że tak czy inaczej takie pytanie by padło. Pan radny … Ad vocem? 
Radny Henryk Koch – tak, ja proszę.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – proszę bardzo, pan radny Koch.

Radny Henryk Koch – pani Przewodnicząca, ja myślę, że jednym z podstawowych zadań na początku każdej sesji jest ustalenie porządku obrad. I pani wyjaśnienie, że czy w tym punkcie, czy w innym punkcie, to jednak ten czas byłby na wyjaśnienie tej kwestii wykorzystany, dla mnie jest wyjaśnieniem mało zrozumiałym, ja tego nie rozumiem. Ja panią proszę o przestrzeganie porządku obrad i wtedy pewnie wszystkim nam siedzącym, znużonym często już tym co się na tej sali dzieje dzisiaj, będzie łatwiej żyć i łatwiej rozmawiać o sprawach, które są w porządku obrad sesji rady Miejskiej. I tylko tyle. Natomiast wywód i pouczanie mnie czy tu, czy tu, to dla pani nie ma znaczenia, no myślę, że to tylko panią kompromituje. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie radny, nie pouczałam pana. Jeżeli pan to tak odebrał, to jest pana sprawa. Natomiast proszę państwa, ja pilnuję porządku obrad. Jesteśmy w punkcie czwartym: Informacje Burmistrza Miasta i Gminy o działaniach podejmowanych pomiędzy sesjami Rady Miejskiej. Pan radny Wincenty Marchewski. Proszę uprzejmie.
Radny Wincenty Marchewski – pani Przewodnicząca, po pierwsze, chciałbym poprzeć tutaj wypowiedź pana radnego Augustyna, że no jest to troszeczkę kompromitujące i żenujące dla tych, którzy przyszli na tą sesję, po pierwsze. Po drugie, pani Przewodnicząca, kilka razy zabierałem głos w tej kadencji apelując do pani o przestrzeganie porządku obrad. To co pan radny Koch powiedział. jest punkt informacja Burmistrza i podejmowanych działaniach. I to co Burmistrz przedstawi, to radni zadają na to przedstawione różne zagadnienia, zadają pytania. To co Burmistrz nie powie, a tych spraw może być tysiące: urwany przewód, lampa nie świecąca, dołek, od tego jest punkt interpelacje i zapytania. Ja również podnosiłem oto taką sprawę, że póki, no dzisiaj mamy akurat telewizję na, przepraszam bardzo, filmowana jest dzisiejsza sesja ale, że państwa, panie i panowie redaktorzy z „Gazety Powiatowej” uczestniczący w sesji, no nie zawsze do końca tej sesji byli, ponieważ tradycją naszych sesji jest to, że bardzo, bardzo długo nieraz trwają. W związku z tym bardzo zrobienie zdjęcia, wypowiedź w gazecie, to jest bardzo dobre miejsce żeby akurat właśnie zadać Burmistrzowi pytanie nie w tym punkcie. I pani Przewodnicząca, pani oczywiście może przeprosić, pana radnego przeprosiła, pani może zebranych przeprosić. Ale ja się pytam, tak samo panowie Wiceprzewodniczący, no troszeczkę nie śpijcie, reagujcie. Reagujcie, podpowiadajcie, jesteście wspólnie. Podpowiadajcie pani Przewodniczącej, że to jest nie na temat, w innym punkcie i to po raz wtóry do pani, do państwa Wiceprzewodniczących apeluję. O szacunek do nas, do radnych, a przede wszystkim do tych, którzy są gośćmi naszych sesji. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję serdecznie panu za wypowiedź. Ja bym prosiła żeby pan, oprócz tego apelu do mnie i moich Wiceprzewodniczących, wystosował taki apel do wszystkich państwa radnych. Pan radny Jerzy Worwa. Proszę uprzejmie.
Radny Jerzy Worwa – chciałbym tylko dwa zdania powiedzieć. Otóż moje wystąpienie dotyczące drogi Hirszfelda, jest jak najbardziej uzasadnione w tym punkcie dlatego, że artykuł jaki się pojawił w prasie, to były działania pana Burmistrza w tym czasie. No, że nie powiedział o nich, trudno. Możemy się zapytać o tych działaniach, których nie mówił. Więc proszę takich zarzutów w tej chwili do mnie nie robić, bo uważam, ze są nietrafione i niesłuszne.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan radny Koch. Bardzo proszę.
Radny Henryk Koch – znaczy szanowni państwo, ja przepraszam, ale muszę to powiedzieć. Bo ja myślę, że skoro rozmawiamy na temat publikacji prasowych, to jest miejsce i punkt w porządku obrad. I szanowny panie radny, z ogromnym szacunkiem dla pana, chciałbym żeby pan potrafił się przynajmniej przyznać do tego, ze no, być może w tej części, ta wypowiedź nie była we właściwym punkcie obrad sesji. Tym bardziej, że pan, jak wszyscy wiedzą doskonale, także miał możność, że tak powiem, wpływu i prowadzenia obrad sesji Rady Miejskiej, a więc doświadczenie ogromne. I ocena tej sytuacji myślę, że nie jest skomplikowana, i trudna. Dziękuję.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Ad vocem pan radny Jerzy Worwa. Proszę bardzo.
Radny Jerzy Worwa – myślę, że to jest zupełna subiektywna ocena pana radnego. Akurat mamy w ostatnim czasie różne zdania. Ja zostanę przy swoim, pan przy swoim i szkoda czasu.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy w tym punkcie …
Radny Henryk Koch – ja się cieszę z tego powodu.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – cieszymy się wszyscy. Czy ktoś z państwa jeszcze chciałby zabrać głos w tym punkcie? Nie widzę. 10 minut przerwy.

Przewodnicząca ogłosiła 10 – minutową przerwę w obradach XLVI Sesji Rady Miejskiej.

Przewodnicząca wznowiła obrady po przerwie, przystępując do realizacji kolejnego punktu porządku  obrad XLVI Sesji.

Od. pkt 5 – porządku obrad Sesji.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – … zaczynamy po przerwie obrady. Jesteśmy w punkcie piątym. W tej chwili tutaj na sali jest 19 radnych. Bardzo proszę, punkt piąty: Sprawy samorządowe. Czy w tym punkcie ktoś chciałby z państwa zabrać głos? Pan radny Marian Orzechowski i pan radny Marek Starczewski. bardzo proszę.
Przewodniczący Komisji Samorządu i Prawa Marian Orzechowski – ja chciałbym tylko krótki komunikat, bo to chyba najstosowniejszy moment dla członków Komisji Samorządu i Prawa. Ponieważ pan mecenas Andrzej Woźniak będzie przebywał na urlopie od 01 do 08 lutego, a chcieliśmy, jako Komisja, jego uczestnictwa w najbliższej sesji, przepraszam, w najbliższym posiedzeniu komisji 03 lutego, stąd odwołuję to posiedzenie na 03 lutego. A ono się odbędzie w uzgodnieniu z prawnikiem w innym terminie, o czym państwo zostaniecie poinformowani. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo proszę, pan radny Marek Starczewski.
V-ce Przewodniczący Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia Marek Starczewski – pani Przewodnicząca, Wysoka Rado, zostałem upoważniony przez Komisję Oświaty, Komisję Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia do zaprezentowania stanowiska, które nasza Komisja wypracowała w dniu 25 stycznia na swoim posiedzeniu 2010 roku. Chcę tylko powiedzieć, że głosowało 7 radnych, 6 było za przyjęciem stanowiska, 1 radny wstrzymał się od głosu. Treść stanowiska jest następująca:  - c y t a t – „Rada Miejska w Jelczu – Laskowicach od początku obecnej kadencji bardzo mocno zajmowała się pracami nad budową w naszym mieście hali widowiskowo – sportowej, udzielając tej inwestycji planowanej na 2010 rok pełnego poparcia. W programie rozwoju kultury, oświaty i sportu hala stanowi główny trzon rozwoju i stąd popieraliśmy ją na sesjach jednogłośnie. W związku z taką sytuacją Komisja Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia prowadziła w tej materii systematyczną pracę. Wspólnie ze środowiskiem sportowym, pod przewodnictwem Przewodniczącej naszej Komisji, stworzono program rozwoju sportu w Gminie Jelcz – Laskowice.  Wiosną 2009 roku wspólnie z Burmistrzem Jelcza – Laskowic przeprowadziliśmy konsultacje środowiskowe nad projektem hali. Po dokładnym omówieniu projektu przez Zastępcę Burmistrza Tomasza Kołodzieja zgromadzeni w dużej ilości, przedstawiciele wszystkich klubów i zrzeszeń sportowych wyrazili pełną aprobatę dla projektu.

Wyrażamy swoje bardzo głębokie zdziwienie nową niedobra praktyką, która stworzyła się podczas grudniowej Sesji Rady Miejskiej. Jest czymś głęboko niepokojącym, że Przewodnicząca Rady poddaje pod głosowanie wniosek wstrzymujący rozwój kultury, oświaty i sportu w naszej Gminie bez żadnej konsultacji z właściwą w sprawie, Komisją. Zachowanie takie stanowi najgłębsze nieposzanowanie radnych zaangażowanych w pracę Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia. Wierzymy, że Stanowisko naszej Komisji – ludzi, którzy na co dzień zajmują się sprawami kultury, oświaty i sportu – zmieniłoby zdanie wielu radnych i nie doszłoby do sytuacji, w której uderzono w dzieci i młodzież naszej Gminy.” Podpisała Przewodnicząca Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia Elżbieta Sławińska, która prosiła również o udzielenie jej w tej chwili głosu.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – ja oczywiście udzielę pani Przewodniczącej głosu. Ja mam tylko takie pytanie do pani Przewodniczącej. Dlaczego stanowisko, które pani podpisała, prezentuje zastępca pani, a nie pani osobiście?
Przewodnicząca Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia Elżbieta Sławińska – no tak się … To jest mój zastępca. Tak uzgodniliśmy. Ja teraz chciałam powiedzieć do tego jeszcze kilka słów.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo proszę. Oddaję pani głos.

Przewodnicząca Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia Elżbieta Sławińska – ja chciałabym na sekundę wrócić do tej, do tego grudnia, który był takim akurat, no takim, no tak stało się jak się stało. Chciałam tylko przypomnieć, że my, jako radni, otrzymaliśmy projekt budżetu bardzo wcześnie. Ja nie pamiętam w tej chwili czy to było dwa tygodnie, czy trzy tygodnie przed. I każdy z państwa, i ja też, analizowaliśmy ten budżet, i dosłownie do sesji nie było żadnych uwag, żadnych problemów. Odbyły się komisje. Wiadomo, że komisje są po to żeby na nich rozmawiać, żeby wyjaśniać pewne sprawy. Na ten temat nie padło żadne słowo. Nikt na ten temat nie mówił. I nagle na 18 grudnia stała się taka sytuacja. Dziwi mnie właśnie fakt, że jeżeli teraz mówimy, że to jest duża sprawa, duży problem, że trzeba się nad tym dobrze zastanowić, dlaczego nie zrobiliśmy tego przed sesją 18 grudnia? Należało się spotkać, jeżeli państwo niektórzy uważali, ze jest to duży problem – trzeba przedyskutować. Nawet mogliśmy się spotkać w całym gronie radnych żeby zwrócić na to uwagę. Tak, że myślę, że no, no coś jest nie tak, że ze sobą nie rozmawiamy. Może zacznijmy rozmawiać i właśnie najbardziej na komisjach. Dziękuję bardzo.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Proszę państwa, nie pozostaje mi nic innego, jak skomentowanie tego co się stało. I powiem tak. Ubolewam nad tym, że nie znacie państwo niestety Statutu Gminy Jelcz-Laskowice, ponieważ Komisja Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia zaistniała na łamach „Gazety Powiatowej Wiadomości Oławskie” jako twór, który jest poza jakby Radą. Chyba nastąpiło jakieś przekroczenie kompetencji z państwa strony, bo państwo jesteście komisją wewnętrzną Rady Miejskiej. W imieniu Rady Miejskiej występuję ja. I szanowni państwo, § 36 naszego Statutu, w punkcie 1 mówi o tym: - c y t a t – „Formą działania komisji są uchwały zawierające wnioski lub opinie, które kieruje się do Przewodniczącego. Przewodniczący kieruje następnie wniosek lub opinię do adresata wskazanego przez komisję.”

Komisja ma prawo wypracowywać wnioski i opinie jak najbardziej. Ale proszę państwa, proszę mi powiedzieć, na łamach prasy, która wczoraj się ukazała, państwo ten, to stanowisko do kogo skierowaliście? Kto jest adresatem stanowiska? To jest list otwarty, to jest do Przewodniczącej Rady, do kogo to jest?
Przewodnicząca Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia Elżbieta Sławińska – ja przyznaję szczerze, ze ja nie wiedziałam, że to stanowisko znajdzie się w gazecie. Nie mam nic na ten temat do powiedzenia. Ja nie wiedziałam.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pani Przewodnicząca, to w takim razie kto dysponuje materiałem z komisji, skoro panie nie wiedziała, że w gazecie taki materiał się ukaże? Na stronie samorządowej Urzędu Miasta i Gminy ukazuje się stanowisko komisji Rady Miejskiej i Przewodnicząca tej Komisji o tym nie wie. Ja nie mówię tego pod pani adresem w tym momencie, ja tylko pod adresem osób redagujących stronę.

Przewodnicząca Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia Elżbieta Sławińska – ja nie wiedziałam, że to się ukaże w gazecie.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – szanowni państwo, tutaj padały niejednokrotnie apele o szanowanie się wzajemne. I ja po prostu powiem tak. Kategorycznie nie życzę sobie i wypraszam sobie takich słów, które zostały użyte w akapicie drugim tego stanowiska, bo nie zrobiłam niczego złego jeżeli chodzi o działanie tutaj w Radzie Miejskiej. I wręcz po prostu zastanawiam się głęboko jeszcze nad tym co z tym fantem zrobić, ponieważ stanowisko komisji w zasadzie powinno, po wypracowaniu, być mi przedłożone. Ono zostało w dniu dzisiejszym odczytane na sesji. Proszę państwa, możemy różne metody pracy wypracowywać, bardzo proszę. Są i tradycje, są i jakieś tam zasady współżycia społecznego i różne zasady prawa. Ale jeżeli my sami nie będziemy szanować i respektować Statutu Gminy Jelcz-Laskowice, to ja nie bardzo wiem w jaki sposób mogę tutaj do państwa jeszcze, że tak powiem, apelować. Bo przeczytanie Statutu i elementarna wiedza na pewne tematy, no niestety czy na szczęście państwa obowiązuje. I pozostaje mi tylko zapytać się w takim razie pana Burmistrza kto na łamach prasy zlecił żeby to stanowisko Komisji Kultury, która jest komisją Rady Miejskiej, panie Burmistrzu, kto spowodował, że to się stanowisko na łamach prasy znalazło?
Burmistrz Kazimierz Putyra – Wysoka Rado, pani Przewodnicząca, ja nie wiem kto zlecił umieszczenie tej informacji, tego stanowiska w prasie dzisiaj. Myślę, że to się wyjaśni. Natomiast nigdy nie stałem na stanowisku żeby ograniczać w jakiś sposób dostęp Rady Miejskiej czy jej organów statutowych, organów statutowych – powtarzam, do tej strony. I, no nie wiem w jaki sposób mogę wytłumaczyć fakt, że takie coś jest, takie stanowisko jest umieszczone na naszej stronie. Jeżeli ktoś się zwrócił, przedstawił takie materiały, udostępniamy. Pani Przewodnicząca wielokrotnie apelowała, że brak jest, jakiś czas temu oczywiście, że brak jest wystąpień Rady Miejskiej, organów statutowych i jej wystąpień prawda, na łamach prasy. I odkąd jak gdyby pozostawiłem Radzie Miejskiej i pani Przewodniczącej wolną rękę, no to wkradł się jakiś bałagan prawda. Ja naprawdę nie cenzuruję ani nie sprawdzam informacji przedstawianych przez organy statutowe Rady Miejskiej w jelczu-Laskowicach. Strona jest dostępna zarówno dla Burmistrza, dla Urzędu, jak i dla Rady. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Panie Bur mistrzu, sytuacja jest kuriozalna. Pani Przewodnicząca Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia nie wiedziała o takim materiale zamieszczonym na stronie samorządowej opłacanej z pieniędzy Urzędu Miasta i Gminy. Ja o tym nie wiedziałam, pan Burmistrz o tym nie wie. To ja w takim razie pytam, kto coś na ten temat wie? I jeżeli pan Burmistrz podtrzymuje to co powiedział, że pan na ten temat nic nie wie, oczekuję pisemnej odpowiedzi w tej sprawie. Bo ta sprawa na pewno nie pozostanie bez echa, ponieważ w akapicie drugim jest to co pan Wiceprzewodniczący przeczytał, a ja na takie rzeczy niestety nie pozwolę. Proszę bardzo.
Burmistrz Kazimierz Putyra – pani Przewodnicząca, ja nie powiedziałem, że ja na ten temat nic nie wiem. Ja powiedziałem, że nie cenzuruję organów statutowych Urzędu Miasta i Gminy, Burmistrza ani Rady Miejskiej. Wiem na pewno, bo byłem na tej komisji, że takie stanowisko zostało uchwalone. Więc jeżeli zobaczyłem zredagowaną stronę i to stanowisko tam zawarte, to nie widziałem podstaw żeby go tam nie umieszczać, żeby wykreślać to stamtąd. No byłbym wtedy uważany, nie wiem, za cenzora, za jakiegoś satrapę. Wiem na pewno i tutaj pytanie teraz do pani Przewodniczącej i do pana Wiceprzewodniczącego tej Komisji. Czy to stanowisko było uchwalone na komisji, na której też miałem zaszczyt przebywać?
Przewodnicząca Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia Elżbieta Sławińska – tak, było uchwalone i miało być odczytane tej …

Burmistrz Kazimierz Putyra – no właśnie. Tak, że  ja, dla mnie … Tak, przepraszam. Dziękuję za to potwierdzenie. Więc jeżeli zobaczyłem na stronie ogłoszenie tego stanowiska, to podpisałem do czy zatwierdziłem do druku ten. I nie mnie jest sprawdzać prawda, wewnętrzne sprawy w Radzie. Każdy z radnych, każdy z radnych, komisje i Prezydium Rady mają pełny dostęp do urzędowej strony opłacanej ze środków samorządu w Jelczu-Laskowicach. Tak, że nikomu nie będę tego ograniczał, jeżeli takie stanowiska są . Chodzi tylko żeby sprawdzić czy wiadomości tam podawane są prawdziwe. A więc stwierdzam: stanowisko było podjęte, zostało wydrukowane, sprawdzimy teraz na czyje polecenie i w jaki sposób to się stało i tylko to jest do wyjaśnienia. Natomiast myślę, że na dzień dzisiejszy sprawa, no nie wymaga więcej wyjaśnień. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, ja prosiłam przed chwilą o pisemne wyjaśnienie tej sprawy i podtrzymuje swoja prośbę w tej kwestii. Myślę, że na ten temat odbędziemy jakieś potkanie, ponieważ § 36 mówi to co mówi i nic tego nie zmieni, żadna wypowiedź w tej kwestii.

Bardzo proszę, pan radny Henryk Koch.

Radny Henryk Koch – szanowni państwo, skoro już dzisiaj tak głęboko dyskutujemy o przyczynach takich sytuacji, jaka ma miejsce na dzisiejszej sesji, to ja chciałbym powiedzieć, że początek tego zła rozpoczął się w momencie kiedy istotnie złamane zostały zapisy statutu Miasta i Gminy jelcz-Laskowice i złamania, nie przestrzegania tych zapisów. Bo w tymże Statucie jest także procedura opracowywania budżetu i to jest dokument podstawowy, który powinniśmy przestrzegać.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – to jest odrębny dokument panie radny. To nie jest w Statucie Gminy.

Radny Henryk Koch – ale jest dokument opracowany, który mówi w jaki sposób.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – tak, odrębny .

Radny Henryk Koch – tak. I ja chciałem powiedzieć, że właśnie ten krytyczny moment zaczyna się w chwili kiedy to pani Przewodnicząca Rady nie dotrzymuje zapisów procedury ustalania budżetu. I kilka dni wcześniej jestem na spotkaniu, gdzie pani Przewodnicząca nakłania uczestników tego spotkania do przeniesienia ciężaru dyskusji na komisje Rady Miejskiej. I nagle, wiecie państwo, mam do siebie pretensje, bo ja nie zrozumiałem tego apelu. Ja próbowałem dyskutować na komisjach, niestety wniosków nie było żadnych. Ale ja nie wiedziałem, że tu chodzi o tą szczególną komisję, która po godzinie dwudziestej, 17 grudnia zebrała się nocą tutaj i opracowała wnioski, i postulaty tyczące wersji budżetu, którą przedstawił pan Burmistrz. To była komisja, która funkcjonowała nocą i ja się na tę komisję nie załapałem i stąd mam pretensje do pani Przewodniczącej. Gdyby pani nie dopuściła do takiej sytuacji, o jakiej dzisiaj możemy mówić i powinniśmy mówić głośno, dzisiaj nie byłoby tego zamieszania. Przestrzegajmy procedur, a pani za to powinna ponosić odpowiedzialność aby one, te procedury w gronie Rady były szanowane i przestrzegane. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Ad vocem. Chciałam uprzejmie powiedzieć panu radnemu, że żadna szczególna komisja myślę, że miał pan na myśli posiedzenia Klubów PO i PiS, nie miała miejsca nocą, jeżeli już o tym mówimy. Chciałam również panu radnemu powiedzieć, że rolą Przewodniczącego Rady jest poddawanie pod głosowanie wniosków. To, że my pracujemy w różnych konfiguracjach, czyli radni pracują w stałych komisjach Rady Miejskiej, radni zrzeszają się w  kluby i to ma odzwierciedlenie w tym co się dzieje na sesji. I pan radny, i w tej chwili państwo chcecie powiedzieć, ze ja jako Przewodnicząca Rady, miałam nie poddać tego wniosku pod głosowanie? To chyba byście mnie tutaj państwo, no nie chciałabym użyć dosadnych słów co by się stało. Jako Przewodnicząca Rady Miejskiej, jednym z moich podstawowych zadań tutaj na sesji jest poddawanie wniosków pod głosowanie. Rada Miejska się opowiedziała, panie radny. To, że taki wniosek powstał, on powstał z inicjatywy dwóch klubów i ten wniosek został poddany pod głosowanie. Rada Miejska swoją wolę, że tak powiem, wykazała w głosowaniu i nie bardzo jakby jest tutaj jakiś moment żeby zarzucać mi, że ja wykonuję to co powinnam wykonywać. A jeszcze, proszę państwa, sytuacja jest o tyle kuriozalna, że to stanowisko Komisji Kultury, Oświaty, Sportu i Zdrowia powoduje, że ja jako Przewodnicząca Rady, powinnam dokonać wyboru, ten wniosek tak, poddam pod głosowanie, a ten nie. Komisja mi chyba chce nadać jakieś szczególne uprawnienia. Proszę państwa, wszystkie wnioski będę poddawała pod głosowanie. Tyle. 

Pan radny Marian Orzechowski, potem pan radny …
Radny Henryk Koch – ale chciałbym ad vocem, jeżeli można jeszcze.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan radny Koch ad vocem. Bardzo proszę.

Radny Henryk Koch – pani Przewodnicząca, ja myślę, że wnioski wszystkie. Tylko proszę mi powiedzieć jak się mają te wnioski, które pani przedstawiała w imieniu dwóch Klubów na sesji Rady Miejskiej w dniu 18 grudnia, w stosunku do procedury ustalania budżetu, którą pani ma również obowiązek przestrzegać? Jeżeli pani spróbuje mnie przekonać, że to co pani zrobiła w imieniu tych dwóch Klubów, a nie w imieniu całej Rady, było słuszne, to ja pani życzę sukcesów.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie radny, przypomnę panu, a czas jest nieodległy, bo 18 grudnia, że nie ja przedstawiałam wnioski tylko Wiceprzewodniczący pan Marian Skrętkowicz. Ale jak już pan uznaje, że to ja przekazywałam te wnioski, ja je powtórzyłam, a wnioski przekazywał pan Przewodniczący Skrętkowicz. Szanowni państwo, między innymi w tym celu jest przesunięcie, które się dokonało. Taka dyskusja, która wiąże się z budżetem, wiąże się z halą, bo chyba o tym mówimy wszyscy i jednoznacznie to odczytujemy, będzie miała miejsce na sesji 04 lutego. To jest miejsce, czas na dyskusję na ten temat. Sądzę, że w tej chwili to jest wszystko co mam do powiedzenia na ten temat i udzielam głosu panu Marianowi Orzechowskiemu. Bardzo proszę.
Radny Marian Orzechowski – ja myślę, że nie powinniśmy dłużej na ten temat rozmawiać. Tylko wydaje mnie się, że jeśli komisja jakakolwiek czy ktokolwiek chce dokonywać ocen, czy Przewodnicząca, czy ktokolwiek z nas zrobił to źle bądź dobrze, powinien przejrzeć Statut. Jeśli Statut dopuszcza taką formę przyjęcia wniosku na sesji i przegłosowania tego wniosku poza procedurą uchwalania budżetu, jako odrębną uchwałą, no to proszę państwa, to zmieńmy Statut, ale Statut taką formę dopuszcza. W związku z tym Przewodnicząca, gdyby nie poddała pod głosowanie tego wniosku, byłaby posądzona przez kogoś innego, na przykład przez wnioskodawcę, że manipuluje bądź próbuje, nie przestrzega Statutu. Więc myślę, że tutaj komisja za daleko poszła z tą interpretacją i temat nadała, że tak powiem, w przestrzeń, który podważa w tym momencie autorytet i opinię Przewodniczącej, że ona nie przestrzega Statutu. Proszę państwa, no tak to wygląda, tak to wygląda. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan radny Marek Starczewski, pani radna Teresa Kotowicz.

…


Przepraszam. Sekundkę. Bardzo proszę o spokój. Panie Przewodniczący Osiedla Komunalnego, chciałam pana uprzejmie poinformować, że oddam panu głos. Widzę, że pan się zgłasza, natomiast pierwszeństwo przed panem mają radni. Więc póki radni będą się zgłaszać, będę im udzielać głosu. W następnej kolejności panu udzielę głosu. Pan radny Michał Szelwach. Proszę uprzejmie.

Radny Michał Szelwach – szanowna pani Przewodnicząca, tak słucham i podziwiam pewne wypowiedzi pani. Nie chwaląc się, ale ja jestem już trzecią kadencję, kończy się trzecia kadencja Rady. I w tej mojej trzyletniej bytności, przepraszam, będąc radnym w trzech kadencjach po raz pierwszy zdarzyło się, że komisja nie wypracowała żadnego stanowiska, poza Komisją Oświaty, Zdrowia i Kultury, to jest po pierwsze. Po drugie, to co pani mówi, że miała pani prawo, tego nikt nie kwestionuje, zwołać posiedzenie obu Klubów. W tym dniu kiedy było posiedzenie, ja jeszcze byłem członkiem Klubu Radnych PiS. I ja powiem krótko, dlaczego mnie nie było? Bo mogłem tego nie poprzeć. I wyście ze słusznego założenia wyszli. I mogłem komuś powiedzieć przed sesją, i byłyby jakieś podjęte działania w tym kierunku. I w tym tkwi cała historia dlaczego tak to zostało zrobione i podjęte, dopiero na sesji zgłoszone wnioski w imieniu Radnych Klubów. Nikt nie powiedział, że jeden z członków radnych PiS-u nie był na tym posiedzeniu. I proszę tu nie mącić, zagmatwywać sprawę, że to, tamto czy owamto. O to cała sprawa się rozbijała żeby Szelwach komuś nie powiedział i dlatego nawet  nie byłem nawet poinformowany. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie radny Szelwach, chciałam pana uprzejmie poinformować, że Kluby zostały zwołane przez ich ówczesnych przewodniczących. Nie mam takich uprawnień żeby zwoływać posiedzenie Klubu Radnych PO, bo jest od tego Przewodniczący tego Klubu. Natomiast pan na tamtej sesji 18 grudnia bardzo wyraźnie wyartykułował, że pan nie został zaproszony na posiedzenie Klubu i w zasadzie to należałoby użyć sformułowania, że nie był pan obecny. Bo próby były czynione żeby pana zaprosić, natomiast nie posiada pan telefonu komórkowego chyba, że się coś zmieniło o czym nie wiem, a próby dodzwonienia się do pana do domu były bezowocne. Bardzo proszę, ad vocem.
Radny Michał Szelwach – szanowna pani radna, odkąd zacząłem być członkiem PiS-u, jeżeli chodziło o pilne sprawy, to nawet o dziesiątej i o jedenastej dostawałem telefony.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – no to w tym wypadku było inaczej. Dziękuję uprzejmie. Pani radna Teresa Kotowicz.
Radna Teresa Kotowicz – szanowna Rado, ja jestem członkiem Komisji Kultury, Sportu i Zdrowia, i Oświaty, tak i to stanowisko, które tutaj zostało przedstawione, fakt faktem, że nie podoba mi się, że to w prasie się ukazało. Bo tak, jak mówimy, to nie miało prawa być w ten sposób załatwiane. Po drugie, nikt o tym nie mówił na komisji, że coś takiego zaistnieje, że puścimy to do prasy i w ogóle w eter, będzie to przeczytane, przedstawione na sesji. Ja jedna się wstrzymałam i powiem dlaczego. Między innymi dlatego, że zasugerowałam całej komisji i panom Burmistrzom, i jest to zaprotokołowane, panowie, szanowna Rado, spotkajmy się jeszcze raz w temacie właśnie budowy tego Centrum. Ale odpowiedź była taka nijaka. Pan Burmistrz Kołodziej, pan Burmistrz Putyra, owszem, tak z lekka się zainteresowali tą sprawą. Nawet próbowałam, bo rozmawiałam, czy mogę postawić wniosek. Nie, nie ma potrzeby, może się spotkamy, ale nie ma kiedy, nie ma czasu. szanowni panowie Burmistrzowie, szanowna Rado, to jest bardzo poważny temat. Bo tak, jak się tu tłucze, że my cały czas idziemy za tym stadionem, tak? i chcemy coś dla młodzieży i dzieci zrobić, to rozmawiajmy, a nie szukajmy sobie, że nie mamy czasu. A potem wychodzi nam na sesji po pięć, sześć, siedem godzin siedzimy i bijemy tylko pianę, bo nikt nie wie praktycznie o co chodzi, bo tylko się sprzeczamy. Jeden przez drugiego sobie coś tam wytyka, jeden przez drugiego lepszy chce być, medialny. Bo jak tu powiedział, między innymi wtrącę, mój kolega z Komisji Kultury, bardzo dużo mówimy, bo telewizja jest. A jemu się też zdarzyło właśnie dzisiaj mówić, bo rzadko kiedy interesuje się jakimiś sprawami żeby cokolwiek mógł przekazać, zapytać i mówić. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo.  Kto z państwa jeszcze chciałby zabrać głos w sprawach samorządowych? Pan Burmistrz Kazimierz Putyra. Proszę uprzejmie.
Burmistrz Kazimierz Putyra – pani Przewodnicząca dziękuję, Wysoka Rado, dziękuję również pani radnej Kotowicz za tą wypowiedź, bo nasunęła mi ona pewną sugestię prawda, czy pewne przemyślenia, które chcę teraz wyartykułować. Padało wielokrotnie na tej sali, z tej strony, z tej, teraz z ust pani Kotowicz, rozmawiajmy o hali. Chcę państwu uświadomić jedną bardzo ważną rzecz, że my o hali rozmawiamy trzy lata. A jakby wziąć pod uwagę kampanię wyborczą i nasze programy, rozmawiamy więcej. Rozmawiamy trzy lata zgodnie prowadząc na ten temat dysputy, że hala jest konieczna. Przygotowujemy, z resztą z upoważnienia Wysokiej Rady, jako organ wykonawczy przygotowujemy projekty, koncepcje, zaczynamy proces budowlany, wydajemy pieniądze gminne na te projekty, piszemy wnioski o dofinansowanie do Regionalnego Programu Operacyjnego, uzyskujemy świetną sytuację wyjściową na dofinansowanie pięcioma milionami. Wysoka Rada zmienia nawet jeden raz nazwę zadań żeby tylko się dostać do tego programu, to jest 29 maj ubiegłego roku. Wysoka również uchwala w dokumencie, w pewnym momencie w uchwale, że jest to priorytet. Budowa Centrum Sportu i Rekreacji, i Kultury jest priorytetem dla Wysokiej Rady. Więc ja działam z tym przekonaniem. Napieram, próbuję spiąć budżet, zaproponować Wysokiej Radzie zrealizowanie tego projektu. I to się ziszcza w formie uchwały budżetowej i zawartych tam zapisów. I znowu, trzy miesiące pracy już nad konkretnym dokumentem. Wysoka Rado, potem trzy tygodnie już konkretnej pracy komisji. Żadnego wniosku, żadnej informacji, żadnej sugestii nawet, że tego się nie da zrobić, że nie ma pieniędzy, że sytuacja Gminy jest jakaś zła. Nie ma. Dopiero bezpośrednio na sesji 18 grudnia padają takie zarzuty, że przedwcześnie, że niedobrze, że nie ma pieniędzy, że sytuacja, ze nie ma nic pewnego. Podejmuje Wysoka Rada uchwałę wykreślając to zadanie z budżetu. Procedujemy nad nowym obrazem budżetu, wysyłamy do Regionalnej Izby Obrachunkowej tak, jak się to robi z każdym budżetem, z prośbą o zatwierdzenie. Organ nadzorczy, organ nadzoru finansowego, Regionalna Izba Obrachunkowa we Wrocławiu, pracując nad zatwierdzeniem naszego budżetu, prosi o wyjaśnienia, między innymi dlaczego tak chaotycznie, w taki nie wiadomo w jaki  sposób, nielogiczny sposób postąpiła Rada. Próbuję to wyjaśniać. Jestem wzywany na posiedzenie Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej żeby udzielić wyjaśnień. Staram się w jakiś sposób uzasadnić, że być może któreś zadanie się może da zrobić, może w inny sposób, ale nie mogę przed tym Kolegium powiedzieć, że Wysoka Rada nie popełniła błędu, ponieważ są takie i takie zobowiązania naszego samorządu w tej kwestii. Efektem tego całego, tych całych prac jest uchwała Kolegium Regionalnej Izby Obrachunkowej, którą mieliście państwo tutaj przyjemność czy nieprzyjemność wysłuchać. Naruszenie prawa, nakaz uchwalenia środków na to zadanie żeby zagwarantować jego terminowe wykonanie i skorzystanie z dofinansowania ponad pięciu milionów już w tym roku. Bo trzeba przyznać jasno, jeżeli nie będzie tego zadania w budżecie i nie będzie środków na tym zadaniu umożliwiających jego realizację – przepadnie nam to dofinansowanie. I wtedy … I jakie są argumenty? Że przesuwamy, że my chcemy halę, przesuwamy, ale na następny rok. Pytam się szanownej, Wysokiej Rady, wszystkich tych, którzy głosowali i taki argument przyjęli, jak się zmieni sytuacja w przyszłym roku Gminy? Macie prognozy, macie obraz, niektórzy ponad dwunastoletni, piętnastoletni jak się fluktuują dochody Gminy poprzez ten okres. Co może zagrozić temu zadaniu zaplanowanemu w budżecie? Nic szanowni państwo i to stwierdza nadzór finansowy, nadzór specjalistów. Ja się za takiego nie uważam, mam po to służby: panią Skarbnik, Głównego Księgowego. Przedstawialiśmy przez trzy lata państwu argumenty, które przyjmowaliście z marszu, bo są prawdziwe, bo są rzetelne i wypełniają przede wszystkim założenia, które Wysoka Rada postawiła przede mną. I nagle wspomniana tutaj komisja nocna czy nie nocna, nie ważne, być może nawet tej komisji nie było, trudno mi powiedzieć w tej chwili, ale padają wnioski na sesji przedstawione przez połączone Kluby Platformy i PiS-u o wykreślenie tego zadania. I jeszcze bardzo ważna rzecz, rozdysponowaniu tych środków w jakiś sposób, na zadania, które są nieprzygotowane, których nie zgłaszaliście w większości. Mówię, że nie wszystkich, ale w większości nie zgłaszaliście wcześniej, więc nie mogłem się nimi zajmować. I dodatkowo jeszcze na zadania niezgodne z prawem, przypomnę o wydatku na świetlicę. Dlatego dzisiaj myślę, że ponieważ Wysoka Rada podjęła taką uchwałę, taką decyzję żeby przenieść tą dyskusję na temat tej hali i tego budżetu na przyszły tydzień, na czwartek, ja już podjąłem kroki, na pewno będę na tej sesji w czwartek, będziemy dyskutować. Tylko zaznaczam, nikt się więcej nic już nie dowie o tym. Wszystko co miało być powiedziane na temat hali sportowej, na temat jej finansowania, na temat możliwości jej wybudowania – zostało już powiedziane. Przedłużanie tego, tej procedury może doprowadzić do tego, że gdy zażądają od nas przedstawienia uchwały budżetowej, w której mamy tą halę wpisaną albo nie, od tego będzie zależało dotacja pięć milionów złotych. Bo ja nie wiem, w którym momencie pojawi się taka prośba czy powiedzmy możliwość sięgnięcia po te pięć milionów złotych. W każdej chwili to się może zdarzyć. Tak, że no kończę swoją wypowiedź przytaczając te fakty, nie sugerując Wysokiej Radzie niczego zupełnie. Róbcie tak, jaka jest wasza wola, tak jak prowadzi was do tego, do realizacji tego pomysłu i waszych programów, między innymi, Prezydium tej Rady, kierownictwo tej Rady. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję serdecznie. Proszę państwa chciałam uprzejmie państwu powiedzieć myślę, że to większość z państwa wie albo wszyscy wiecie o tym, że Regionalna Izba Obrachunkowa bada legalność różnych dokumentów. Natomiast trzy pozostałe kryteria kontroli: rzetelność, celowość i gospodarność, o tym rozstrzyga Rada Miejska. I, panie Burmistrzu, tak jak pan powiedział, dyskusja jest przełożona na czwartek i będziemy na ten temat rozmawiać. Czy ktoś z państwa radnych? Pan radny Jan Miłuch się zgłaszał. Bardzo proszę.

Przewodniczący Komisji Rewizyjnej Jan Miłuch – właśnie. Szanowni państwo, dyskusja w temacie budowy hali jest przełożona jak gdyby na czwartek i w związku z tym też te zmiany budżetowe również. Dlatego ja na początku chciałem poinformować państwa, że Komisja Rewizyjna odbędzie się, nie 04 lutego, tylko 03 lutego, to jest w środę o godzinie 16.00, przed drugą częścią tej sesji, o jeden dzień wcześniej. I mam takie dwa pytania do pana Burmistrza. Może troszeczkę wrócimy do spraw bardziej przyziemnych. Chodzi mi o pismo sportowców „Pogodni” Kopalina, które zostało wystosowane do pana Burmistrza jeszcze jesienią zeszłego roku, 2009 roku. Wiem, że odbyło się zebranie wiejskie w Kopalinie, gdzie ten temat również był poruszany. Jednak walne zgromadzenie jak gdyby nie otrzymało stosownej czy w ogóle odpowiedzi konkretnej w tym temacie. Ja się chciałem spytać, bo chodzi o wydzierżawienie świetlicy po byłej szkole podstawowej w Kopalinie. Tamta świetlica stoi bezużyteczna już przez kilka lat. Wiem, że były problemy zdrowotne, w tej chwili już nie ma pana Sołtysa Antoniego Citkowa. Został wybrany nowy sołtys, więc jak gdyby czuje się tutaj zobowiązany jak gdyby do tej sprawy żeby ją pilotować dalej. Mówiłem o tej sprawie miesiąc temu też tutaj również na sesji i prosiłem, pytałem pana Burmistrza czy takie pismo otrzymał, czy ta odpowiedź trafiła jak gdyby do tych sportowców z powrotem. Otrzymałem odpowiedź, że jeszcze nie wie, ale jeżeli tutaj trafiło pismo, to na pewno ta odpowiedź wpłynie. Dzisiaj wiem, że minął miesiąc, ta odpowiedź do dnia dzisiejszego nie wpłynęła i kiedy? Ona płynie. Płynie bardzo wolno, bo rzeka zamarzła może w tej linii. Więc moje pierwsze pytanie, kiedy taką odpowiedź pisemną oczywiście sportowcy z Kopaliny otrzymają? Chciałem jeszcze tylko zaznaczyć, że boisko w Kopalinie, mam nadzieję też, to jest moje drugie pytanie, na jakim etapie jest przekazanie dwóch działek pod boisko, które już tam w zasadzie istnieje? Są to dwie działki, chyba 154/2 i przez 4, już dokładnie nie pamiętam. Sprawa się ciągnie też chyba już od blisko czterech lat czy sześciu lat nawet. Były też takie informacje w zeszłym roku wiosną, że to boisko już zostało przekazane. Niestety, po zainteresowaniu się tą sprawą, dzisiaj wiem, że jeszcze to boisko chyba nie zostało przekazane. I moje drugie pytanie, na jakim etapie jest przejęcie tych dwóch działek tak, żeby to boisko mogło już formalnie funkcjonować ? No i pierwsze, kiedy sportowcy dostaną pisemną odpowiedź odnośnie dzierżawy?

Następna sprawa, którą chciałem poruszyć, to jest świetlica w Kopalinie. Jak państwo wiecie, chyba bodajże za 740.000 powstała nowa remizo-świetlica w Kopalinie. Ta świetlica jest objęta gwarancją. Ta gwarancja się kończy chyba w czerwcu 2010 roku. I też prosiłem pana Burmistrza miesiąc temu na sesji o przedstawienie dokumentacji związanej z komisyjnym jak gdyby odbiorem pogwarancyjnym. Nie wiem jak się to dokładnie nazywa. Wiem, że taka komisja była w Kopalinie. Niestety też do dnia dzisiejszego żadnej dokumentacji nie otrzymałem, więc mniemam, że takiej dokumentacji prawdopodobnie nie ma. I tutaj może trzecie pytanie, kiedy taka komisja się zbierze i kiedy ewentualnie te usterki, które tam są widoczne na tej świetlicy, zostaną naprawione?
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – już odpowiadam. Ja, oczywiście w tych sprawach jestem w stałym kontakcie z mieszkańcami Kopaliny, tymi, którzy działają dla Kopaliny, bo spotykamy się bardzo często, chociażby z Prezesem Klubu „Pogoń” Kopalina, który bardzo protestował przeciwko temu, że państwo radni nie chcecie budować hali sportowej. Natomiast pismo do Zarządu „Pogoni” zostało skierowane, co potwierdzam, ze zostało skierowane. Nie wiem od kogo pan ma informacje, że nie zostało skierowane. Czy od Prezesa, czy ?
Przewodniczący Komisji Rewizyjnej Jan Miłuch – ja się dowiem od Prezesa również. Ale dzisiaj otrzymałem informację od pana Engela, który jest też bardzo związany z Kopaliną, zwłaszcza ostatnio. Być może takie pismo wpłynęło. Ale wiem, że do tej pory, jak na razie jeszcze takiej odpowiedzi nie było. I wiem, że zebranie w Kopalinie odbyło się chyba tydzień, w tym tygodniu? Dobrze mówię?
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – tak, tak. Byłem na tym zebraniu. 

Przewodniczący Komisji Rewizyjnej Jan Miłuch – i na tym zebraniu również jeszcze pisemnej odpowiedzi nie było.

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – znaczy, no oczywiście ja bardzo szanuję pana Engela i cały czas z nim współpracuję, zwłaszcza ze względu na jego teraz zaangażowanie w budowę kościoła w Kopalinie. Natomiast jeżeli odpowiadałem na to pismo, no to odpowiadałem Prezesowi Zarządu „Pogoni” Kopalina, bo on kierował. Z mojej świadomości wynika, że Prezes Zarządu otrzymał takie pismo. Jeżeli nie, to bardzo przepraszam. Sprawdzę to już w poniedziałek czy Prezes Zarządu „Pogodni” Kopalina otrzymał takie pismo. Ja tą sprawę bardzo szeroko wyjaśniałem na zebraniu wiejskim w Kopalinie. Powiedziałem wszystkie za i przeciw. Jest jedno przeciw bardzo poważne prawne. Otóż drodzy państwo, nie możemy wydzierżawić ani użyczyć klubowi sportowemu pomieszczenia takiego dlatego, ze to stanowiłoby dodatkową dotację. To musiałoby być ujęte w konkursie, to jest pierwsza sprawa. Druga sprawa jest taka, że rzeczywiście miejscowość Kopalina ma bardzo ładną, nową, dużą świetlicę, która, jak do tej pory, pewnie ze względu na brak do tej pory działacza w Kopalinie jakiegoś, który mógłby się tym zająć, była w ogóle nie wykorzystywana, stała pusta. Tam było kilka tylko imprez w ciągu roku i zebrań wiejskich. Nie było takiej działalności codziennej. Bo od półtorej roku prosiłem mieszkańców Kopaliny żeby wyznaczyli osobę, która mogłaby prowadzić tam zajęcia dla dzieci i młodzieży, bo nasze Centrum Kultury, jak państwo wiecie, finansuje zajęcia dla dzieci i młodzieży na wioskach. I ta wioska, która przyprowadzi taką osobę, to zajęcia są prowadzone. Chyba w ośmiu wioskach już są takie działania podjęte. Wiem, że teraz jest już taka osoba, jest nowy sołtys prężny Kopaliny, który się tym bardzo zainteresował i te działania są prowadzone. Umówiłem się też z panem sołtysem Kopaliny na przegląd gwarancyjny, który odbędzie się po zimie, bo rzeczywiście mamy gwarancję do końca czerwca. I najlepiej jest robić przeglądy gwarancyjne po zimie, bo zawsze wychodzą jakieś niedociągnięcia po szczególnie takiej zimy, jaką mamy w tym roku. Tak, że to wszystko zostanie zrobione w odpowiednim czasie. Będą do tego wezwane samorząd wiejski Kopaliny. Będzie to na pewno omawiane też na najbliższym zebraniu sołtysów, które akurat w ten czwartek, kiedy sesja się odbędzie. Natomiast jeżeli chodzi o boisko, też tłumaczyłem to na zebraniu wiejskim bardzo szeroko. Tam problem jest taki, że drodzy państwo, tą ziemię musi przekazać Gminie Agencja Restrukturyzacji i Modernizacji Rolnictwa. I Dolnośląski Oddział tej Agencji wyraził już na tą zgodę, ale wysłał prośbę o zgodę do swojej centrali. Natomiast centrala w tej chwili wystąpiła do nas z pewną wątpliwością, o czym mówiłem na zebraniu wiejskim, że te działki stanowią powierzchnię aż 2 ha, natomiast na samo boisko jest potrzebne 5 arów. Wysłaliśmy w tej chwili do Agencji wyjaśnienia, że po prostu to boisko musi być na tych dwóch działkach, bo wszystkie, te 1,5 ha stanowią, gdyby wyciąć samo boisko, stanowią takie skrawki, które nie mogą samodzielnie istnieć. Poza tym duża część nieruchomości przeznaczona jest na potrzeby właśnie sportu, czyli na jakiś budynek w przyszłości, który na pewno będzie musiał tam stanąć, bo Kopalinie bardzo dobrze idzie w klasie C i będzie potrzebny pewnie budynek szatniowy, i wtedy tam będzie też budynek klubowy, i tak to wyjaśniłem. Natomiast dodatkowo wyjaśniałem też na zebraniu wiejskim, że stan tego obiektu, w którym była ta kiedyś świetlica przed budową nowej, no naprawdę jest w tej chwili bardzo zły i ja nie mógłbym tam wpuścić ludzi, bo to byłaby moja odpowiedzialność, a odpowiadam i przede wszystkim pan Burmistrz za obiekty gminne i ich stan. I jeżeli jest taki stan, to ja nie mogę tam wpuścić młodzieży. A po co mam ją tam wpuszczać, skoro 50 czy 100 m dalej jest piękny nowy obiekt niewykorzystywany. Tak, że na pewno dojdę do porozumienia tutaj z „Pogonią” Kopalina. Nie ma tutaj żadnych problemów ze współdziałaniem z samorządem Kopaliny i zapewniam państwa, że wszystko pomiędzy Burmistrzem a sołtysem, radą sołecką jest w najlepszym porządku.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan radny Jan Miłuch. bardzo proszę.
Przewodniczący Komisji Rewizyjnej Jan Miłuch – no ja mam nadzieję, że będzie wszystko w porządku i, że pan jest naprawdę w bardzo zażyłych stosunkach z „Pogonią” Kopalina. Jednak niektóre sprawy się naprawdę bardzo długo ciągną i było wiele informacji takich, że już są naprawdę w 100% załatwione. Ten temat był poruszany wiosną jeszcze zeszłego roku, na którejś z komisji. Była chyba nawet na niej obecna pani radna Renata Godlewska, nie wiem czy pamięta akurat, ale już nawet mi mówiła żebym się nie martwił, bo na pewno gdzieś we wrześniu, październiku te grunty zostaną przekazane pod boisko. Mamy już w tej chwili styczeń i teraz słyszę, że są znowu jakieś kolejne problemy, które gdzieś tam wynikają, a których naprawdę nawet dwa lata temu ich nie było. I myślę, że to jest właśnie takie zainteresowanie i bardzo przyziemne, może przyziemne, ale dotyczy również sportowców, którzy już bardzo długo czekają na jak gdyby rozwiązanie gruntów, własności tych gruntów, bo sprawa się ciągnie chyba z sześć czy siedem lat, a boisko tam istnieje od lat chyba, bodajże dwudziestu. Dziękuję.
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – ja tylko chciałem powiedzieć, że no nie mogę odpowiadać za prace Agencji Restrukturyzacji i Modernizacji Rolnictwa. Jedyne co ich może tłumaczyć, że mimo, że to jest na cel społeczny, mimo, że to jest na boisko, no to, to jest jednak grunt państwowy, stąd pewnie bardzo mocno badają czy go przekazać. Natomiast co do tego, że jestem przyjacielem każdego klubu sportowego i każdej inwestycji sportowej w tej gminie, to chyba nikogo nie muszę przekonywać.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan Przewodniczący Eugeniusz Koszlaga.
V-ce Przewodniczący R.M. Eugeniusz Koszlaga – ja miałem pytanie do pana Burmistrza, no ale, ponieważ pan Burmistrz opuścił nas, to mam nadzieję, że powiedział, że w przyszłym tygodniu będzie, to zadam pytania i w odpowiedziach. Natomiast jeszcze mam pytanie do pana Burmistrza Walkowiaka, bo prosiłem o odpowiedź na sesji w sprawie oświetlenia przy ulicy Oławskiej i przy ulicy Chabrowej. Pan Burmistrz mi odpowiedział, że to są drogi powiatowe. Ja to wiem, tylko chciałem żeby pan zainterweniował, żeby tam coś z tym zrobić. Natomiast pan Burmistrz wrócił, to jeżeli byłby łaskaw mi jeszcze odpowiedzieć jak ocenia prace służb podległych jemu w okresie zimy, tych opadów śniegu i tak dalej, odśnieżania i tak dalej? Ponieważ, no masakra była w ostatnim okresie. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan Burmistrz Kazimierz Putyra.
Burmistrz Kazimierz Putyra – ja za chwilę przekażę głos mojemu zastępcy, który bezpośrednio odpowiada za drogi, za odśnieżanie. Natomiast powiem, że bym chciał żeby nie wypowiadać takich słów, jak masakra, niesamowite zimno, zwolnienia, zatrzymania lekcji i tak dalej, bo potem wyjaśnienia mówią o czymś innym. Tak, że masakra, być może to jest dobre słowo, ale nie do tego, co się działo na naszych drogach. Ja stwierdzam jedno, jeszcze raz powtarzam, jest styczeń, od lat niebywały atak zimy, śnieg i mróz i pewne utrudnienia są. Natomiast prace zespołów odpowiedzialnych za odśnieżanie oceniam pozytywnie. W naszym imieniu, w imieniu Gminy, w imieniu Urzędu te prace wykonują właściwie trzy grupy ludzi. Jedna, to są, to jest załoga Zakładu Gospodarki Komunalnej, której Prezesem jest pan Mariusz Ciechanowski. I za chwilę, myślę też, że zaczerpniemy informacji od niego. Gospodarstwo Pomocnicze przy Urzędzie, przy którym zatrudniamy sezonowo 10 osób właśnie w okresie zimy, w lecie jest to więcej: 25, ponieważ jest pielęgnacja zieleni. I służby zatrudnione czy też powiedzmy ludzie zatrudnieni w poszczególnych jednostkach podległych Gminie bądź spółkach z udziałem Gminy. Mam na myśli tutaj najbardziej Zakład Gospodarki Mieszkaniowej, gdzie Prezesem jest pan Janusz Wesołowski i zatrudnionych tam ludzi do obsługi właśnie, no może nie własności Gminy, ale publicznych bądź co bądź chodników i dróg na terenach wspólnot, w których udział ma Gmina bądź, którymi zarządza nasza spółka ZGM-TBS. Łącznie  jest to około 30 osób, sprzęt i środki dostępne, takie jakie posiadamy. I jeżeli chodzi o sytuację w naszej gminie, w porównaniu nawet z otoczeniem czy Wrocławiem, to sytuacja była naprawdę niezła. Aczkolwiek, jeszcze raz zaznaczam żeby już nie wtykać kija w mrowisko, że mówić były utrudnienia, są i podczas opadów się pojawiają, ponieważ nie uda się w jednym momencie odśnieżyć wszystkich dróg. Z tego co wiem, to służby podległe panu Ciechanowskiemu, czyli ZGK, pracują całe noce i cały sprzęt non stop jest w ruchu. No trudności występują, na przykład przy zakupie soli czy solanki, która jest reglamentowana i nie uda się powiedzmy dostać już na rynku soli, bo wszędzie w Polsce, właściwie wszędzie, na dużym obszarze Polski i kraju takie same warunki istnieją. W związku z tym tyle wyjaśnień, że moja ocena, panie radny Koszlaga, jest pozytywna, aczkolwiek z pewnymi zastrzeżeniami, ze są utrudnienia. Natomiast jeżeli wysłuchuję wyjaśnień poszczególnych kierowników jednostek czy pana Prezesa Ciechanowskiego, to muszę przyznać, że zrobili wszystko co możliwe żeby te utrudnienia były jak najmniejsze. Przekazuję głos Burmistrzowi Kołodziejowi.
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – ja, kończąc ten wątek, chciałem powiedzieć, że przede wszystkim wiadomo, ze jest bardzo trudny atak zimy. Nasze ZGK na potrzeby … no dlaczego pan tak reaguje panie radny?

…


Ale ja coś mówię, a pan tak reaguje. No proszę troszkę, chociaż troszkę kultury. Więc kończąc swoją wypowiedź …

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, bardzo proszę, ma pan głos. Bardzo proszę do meritum.
Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – rozumiem, że upomina się niektórych. Wracając do mojej wypowiedzi …

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie Burmistrzu, ja bardzo pana proszę żeby pan zaprzestał tego typu komentarzy. Ma pan głos, proszę się wypowiedzieć. Było zadane pytanie. Zdarzają się różne sytuacje na tej sali. Pan radny zareagował, pan też reaguje. Nie wiem czy pan wie o tym? Pan sobie obejrzy materiał telewizyjny, to pan zobaczy. Bardzo proszę.

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – dziękuję bardzo. Rozumiem, że to jakiś taka taktyka tych nocnych klubów wybijania mnie z rytmu dzisiaj panuje, ale postaram się dać radę mimo temu wszystkiemu. Otóż ZGK na potrzeby odśnieżania na naszych drogach ma trzy pługi. One, zapewniam państwa, pracują dzień i noc. Ci ludzie pracują całą noc, przychodzi druga zmiana, jeździ rano. Na drogach gminnych zasadą jest to, że tam nie sypiemy solą, bo drogi gminne, to są te boczne drogi, którymi dojechaliśmy z jakieś trasy do domu, to jest tych sto kilkaset metrów żeby już dojechać. Tam nie ma takiej potrzeby sypania solą. Problem jest taki, że nasza gmina jest bardzo rozległa. Tutaj chciałem podziękować jednemu z sołtysów, który, Biskupic Oławskich, który nie upomina się o pługi, tylko wsiadł sobie na traktor i odśnieżył całą wieś dzwoniąc do ZGK-u żeby do jego wioski, która jest tak daleko, nie przyjeżdżać, bo można to zrobić samemu. I to natchnęło nas z panem Prezesem  do nowego rozwiązania, które myślę, że w ciągu miesiąca dopiero będzie mogło być uruchomione. To znaczy chcemy w każdej wiosce podpisać z jednym z rolników taką umowę aby czy ZGK, czy on sam zakupił sobie pług do traktora i mógł odśnieżać wioskę, bo wtedy to bardzo mocno przyspieszy sprawę. Te drogi gminne, na których rzeczywiście wystarczy tylko ściągnąć śnieg, będą mogły być odśnieżone i ZGK będzie mogło się zająć tylko i wyłącznie tymi głównymi ciągami, czyli drogami powiatowymi. I tutaj chcę powiedzieć, że występujemy bardzo mocno do Powiatu aby zmienił zasady odśnieżania dlatego, że Starostwo Powiatowe w swoich zasadach odśnieżania ma to, że sypie solą i piaskiem tylko skrzyżowania i zakręty. Natomiast Starostwo Powiatowe nie decyduje się na tego typu zabiegi na drogach powiatowych w całości i tak jak mówię, tylko zakręty i skrzyżowania są przez Powiat odśnieżane. bardzo chcemy żeby to się zmieniło. Ja tylko powiem, że jedyną metodą nie jest sypanie solą, bo umowa pomiędzy Starostwem Powiatowym a ZGK zakłada, że to Starostwo Powiatowe ma dostarczać sól do ZGK-u i ZGK bardzo usilnie czeka żeby Starostwo dostarczyło mu tą sól. Niestety, nie potrafią tego zakupić. Natomiast ZGK też występuje do Starostwa żeby o tyle zmienił umowę, że w takiej sytuacji zimy jedyną skuteczną metodą żeby te drogi główne były czarne, jest polewanie drogi solanką, a nie posypywanie solą, bo sól działa tylko od -4 w górę, a poniżej -4 może działać tylko polanie solanką. I to jest wielka prośba do Starostwa Powiatowego żeby zmieniło zasady odśnieżania. Odśnieżało i oczyszczało drogi powiatowe w całym ciągu, a nie tylko zakręty i skrzyżowania.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan Przewodniczący Koszlaga. Proszę.
V-ce Przewodniczący R.M. Eugeniusz Koszlaga – panie Burmistrzu, ja bardzo przepraszam. Ja prosiłem pana Burmistrza Putyrę o jego ocenę, nie o pańską i wytłumaczenie mi tutaj co czym się robi, bo tyle wiem. Ja w skali jeden do dziesięciu oceniam działania służb, które pan tak zachwala, na jeden. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan Burmistrz chce się odnieść? Pan radny Jerzy Worwa, potem pan … Sekundeczkę, przepraszam bardzo. Kto się zgłaszał pierwszy? Pan radny Stanisław Łukasik. Bardzo proszę.
Radny Stanisław Łukasik – ja chciałbym się odnieść odnośnie tej zimy. To jest rzadka zima, dawno jej nie było. Tak, tak mroźna i taka śnieżna. Pozwolę sobie zauważyć, że co prawda tylko raz przejechała koparka w polną drogę od nas, Andrzeja Chmielewskiego i nie miałem żadnych zgłoszeń odnośnie odśnieżenia, co no niestety już jestem siedem lat sołtysem. Zawsze jakieś interwencje i telefony były do mnie żebym ja interweniował dalej. W tym roku obyło się bez. Tak, że na terenach wiejskich uważam, że ZGK spisał się dobrze. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo dziękuję. Zgłaszał się pan radny Jerzy Worwa. Bardzo proszę.
Radny Jerzy Worwa – ja tylko z jednym zdaniem. Żeby usprawnić działanie służb ZGK-u, to oczywiście nie reklamuję tutaj BricoMarche, ale tam są worki 20 kg soli, można kupić.

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – ale ZGK-owi, ZGK nie może sam kupić soli, ponieważ w umowie z Powiatem ma zapisane, że to Starostwo Powiatowe ma dostarczyć ZGK-owi sól. Tak, że to nie ZGK-owi tylko panu Staroście proszę polecić.
Radny Jerzy Worwa – ja rozumiem, że pan ma telefon do Starosty.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan radny Jan Miłuch. Proszę państwa o spokój.

Radny Jan Miłuch – ja chciałem tylko doprecyzować, znaczy chciałem się spytać o te umowy z rolnikami. To będzie, znaczy takie umowy są już w tej chwili podpisane na odśnieżanie? Czy to jest jakiś pomysł na przyszły ? Bo być może, że to jest bardzo fajna sprawa, tylko to będzie dotyczyło już nie tej zimy.

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – zobaczymy, bo tutaj jest kwestia obsługi prawnej, jak to zrobić. Dlatego, że w naszej umowie z ZGK-iem jest tak, że my płacimy ZGK-owi, po pierwsze za gotowość, a po drugie za godzinę jeżdżenia. I po prostu jest pytanie jak ZGK miałby przekazywać dalej, nie swoim pracownikom. Czy to nie byłoby złamanie umowy, którą zawarliśmy na podstawie … bo ZGK wyłoniliśmy z przetargu. Jeżeli to nie jest złamanie ustawy o zamówieniach publicznych, taka zmiana ustawy, to będziemy mogli to zrobić w miarę szybko. Bo myślę, że znaleźć takich ludzi, to nie jest problem. Tylko jest problem prawny jak to ugryźć, no bo wtedy te trzy pługi zostają tylko w mieście, tak, a wioski są odśnieżone przez mieszkańca tych wiosek. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję uprzejmie. Czy w tym punkcie ? Pan radny Marek Starczewski. Proszę uprzejmie.
Radny Marek Starczewski – ja chciałem tylko powiedzieć tyle, że rzeczywiście potwierdzam tu słowa kolegi radnego Łukasika, że ta sytuacja w tym roku, przy tak ostrej, śnieżnej zimie, nie wiem, ja nie chcę się wypowiadać za inne sołectwa, ale mówię o swoim. Rzeczywiście, po tym pierwszym ataku podjęliśmy takie działania, jest taki miejscowy, że tak powiem przedsiębiorca prowadzący działalność i ma odpowiedni sprzęt. I to jest pewien pomysł, jak mówię, do rozpatrzenia. To jest raz. Natomiast uważam, że  jeżeli byśmy, wyjeżdżamy, na przykład za województwo już dolnośląskie od naszej strony, to chciałem zwrócić uwagę, ze jednak drogi powiatowe są w o wiele lepszym stanie niż nasze. Bo jeżeli ktoś z państwa w ostatnim tygodniu poruszał się na trasie od Jelcza-Laskowic w kierunku Wójcic, Biskupic, to naprawdę mistrzostwo świata, szczególnie na tym lodowisku, które miało miejsce. Fakt, że skrzyżowania i główne zakręty były posypane, ale reszta sprawy, no to była makabra mimo, że były odśnieżone. Po prostu się nie dało jechać, nie dało się po prostu jechać. Tak, że uważam, że należałoby no podjąć tu jakieś działania żeby jednak to sypanie tym piaskiem, nie wiem, może bez soli, samym piaskiem pewnie nic nie da, ale przynajmniej jakieś tarcie na tym lodzie by dało. Bo myślę, że to każdy potwierdzi, że to była tragiczna jazda, no powoli nawet dwadzieścia na godzinę, to było ciężko jechać, nie mówiąc o tym jak dwa TIR-y, na przykład naprzeciwko siebie wyjechały, no to jest, to był poważny naprawdę problem. Natomiast jeżeli jestem przy głosie, chciałbym również powiedzieć, że Sołectwo Biskupice zorganizowało koncert noworoczny. Graliśmy po raz trzeci dla Domu Dziecka w Oławie. Koncert odbył się po raz pierwszy w świetlicy już grzanej. Mamy ciepło, za co chcemy podziękować władzy, że wreszcie udało nam się ten problem rozwiązać i mamy ogrzewaną świetlicę. W koncercie wzięło udział ponad 120 mieszkańców, mimo dwudziesto paru stopniowego mrozu i zrobiliśmy zbiórkę, którą, pieniędzy, którą przekazaliśmy na potrzeby Domu Dziecka w Oławie po raz kolejny. Łącznie zebraliśmy, ponieważ kwestę prowadziliśmy pod kościołem przed mszą i po mszy, zebraliśmy 486 zł i tą kwotę przekazaliśmy na potrzebę Domu Dziecka. Natomiast koncert odbył się po południu z udziałem artystów Operetki Wrocławskiej. Tak, że wspaniała impreza połączona później z balem karnawałowym czy zabawą choinkową dla wszystkich dzieci naszej miejscowości. Znalazł się bogaty sponsor, który przekazał nam środki na organizację tej imprezy. Były więc paczki, Mikołaj i inne ciekawe rzeczy. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję uprzejmie. Czy w tym punkcie ktoś z państwa radnych jeszcze chciałby zabrać głos? Zgłasza się pan Burmistrz Kazimierz Putyra. Bardzo proszę. Pan Burmistrz ma pierwszeństwo tak, że oddaję głos, potem udzielę państwu głosu. Bardzo proszę.
Burmistrz Kazimierz Putyra – może ja jednak odstąpię głos Przewodniczącemu Osiedla Laskowice. Ja mam tylko drobne ogłoszenie o imprezie. Tak, że na koniec już.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan został wywołany. Bardzo proszę, oddaję panu głos.

Przewodniczący Zarządu Osiedla Laskowice Eugeniusz Moeglich – proszę państwa, pani Przewodnicząca, szanowna Rado, po tej łysej głowie widać, że trochę lat przeżyłem, a 40 związanych ze sportem. To nie jest żadna uwaga, jest gorąca prośba, gorący apel aby o wszystkim tym, o czym szanowna Rada decyduje, a szczególnie jeżeli chodzi o sport, jeżeli chodzi o obiekty sportowe. Bo dotychczasowe, w jakim są stanie, to mogą, może pani Dyrektor powiedzieć i nie tylko, jakie są  zasady, możliwości korzystania dla takiej rzeszy młodzieży. Wychowujemy młodzież przez sport, to jest jeden z najistotniejszych elementów wychowawczych w środowisku, w którym są tak skromne obiekty sportowe w okresie zimowym. Mam gorącą prośbę i gorący apel aby od sportu i obiektów sportowych wtedy, kiedy szanowna Rada o tym decyduje wyłączyć politykę. Dziękuję uprzejmie.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo dziękuję. Pan Dyrektor Aleksander Mitek. Bardzo proszę, oddaję panu głos.
Dyrektor PSP w Miłoszycach Aleksander Mitek – dziękuję. Pani Przewodnicząca, Wysoka Rado, również chciałbym zabrać głos w sprawie planowanej budowy Centrum Kultury i Sportu, gdyż w następnym etapie dyskusji już nie będę miał możliwości zabrać głos. Jakie argumenty padły za budową hali, wszyscy słyszeliśmy, czytaliśmy w gazecie i one są niepodważalne. Uważam, że inwestowanie w kulturę i nie tylko uważam, ale to jest sprawa oczywista. Inwestowanie w sferę kultury i sportu nie przynosi dochodów, wręcz przeciwnie, rodzi kolejne koszty związane z utrzymaniem tych obiektów. Ale inwestowanie nie tylko w strefę, w sferę bytową życia, ale właśnie w sferę oświaty, kultury i zdrowia znaczącą wyróżnia nas jako młode miasto i za to również państwu dziękuję jako Radzie. Pamiętam, kilkanaście lat temu, jako radny Gminy Jelcz-Laskowice, wraz z siedzącymi tu kilkoma kolegami, obecnie dzisiaj też radnymi, podejmowaliśmy trudną decyzję o budowie Pływalni Miejskiej  w Jelczu-Laskowicach. Dochody Gminy wtedy były chyba co najmniej trzykrotnie niższe niż obecnie i kwota również przerażająca wielu ludzi. Było wielu oponentów, jednak jakaś świadomość zwyciężyła i udało się tę Pływalnię wybudować. Korzysta z niej tygodniowo setki młodych ludzi. Wiele sukcesów sportowych osiągnęli młodzi ludzie w tych latach. I myślę, że wszyscy zauważamy i korzystamy z tego obiektu sportowego. I na koniec może takie zdanie – cytat do rozwagi, że poziom finansowania kultury, sportu i zdrowia nie zależy tylko od zasobności finansowej Gminy, ale przede wszystkim od świadomości ludzi, którzy podejmują decyzje. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy w tym punkcie ktoś z państwa jeszcze chciałby zabrać głos? Pani Dyrektor Bożena Worek. Bardzo proszę.
Dyrektor PSP Nr 2 Bożena Worek – pani Przewodnicząca, Wysoka Rado, tutaj pan Prezes „Czarnych” wywołał mnie do tablicy. Rzeczywiście mam pojęcie o tym, jakie problemy mają kluby, sportowcy na terenie miasta i gminy, ponieważ, proszę państwa, szkoła jest otwarta codziennie do godziny 2000. Po SKS-ach, UKS-ach mam jeszcze trochę miejsca, to znaczy teraz już nie mam, ostatnim zainteresowanym odmawiałam, na wynajęcie sali na zajęcia dla klubów. I proszę państwa, proszę sobie wyobrazić, że ostatnio nawet przyszedł do mnie wynająć pan Kierownik Pływalni Miejskiej, chodziło o miejsce dla drużyny „Huragan” z Minkowic, ponieważ nie znalazło się dla niej miejsce na hali sportowej. A tak, proszę państwa, jeszcze na marginesie, nie wiem czy radni państwo też mają pojęcie o tym, że w szkole, w budynku dwójki są dwie szkoły: Publiczna Szkoła Podstawowa Nr 2 i Publiczne Gimnazjum Nr 2. Jest to prawie 1000 dzieci i mamy tylko jedną salę gimnastyczną. Dzieci, uczniowie Dyrektora Pasternaka chodzą na zajęcia wychowania fizycznego do hali. Jakie warunki są w hali – państwo wiedzą. Nienajlepsze sanitariaty, nienajlepsze zaplecze i otoczenie. Ja, na zajęcia wychowania fizycznego dla swoich mniejszych dzieci z klas I – III już nie mam miejsca. Całe szczęście, że mogą te dzieci jeździć na Pływalnię. Podobną sytuację ma też, nie wiem czy mogę powiedzieć, pan Dyrektor Pilawa. Dzieci na Hirszfelda nie mają sali gimnastycznej w tym budynku i też chodzą na zajęcia na halę. Bardzo duża jest potrzeba. Chciałam państwu jeszcze powiedzieć, że oprócz klubów, które chcą wynajmować na treningi salę, to jeszcze przychodzą mieszkańcy, którzy chcą się zrzeszać w jakieś drużyny i dziwią się, że ja im nie wynajmuję. No ja nie mogę im wynająć, bo ja nie mam miejsca, musiałabym w nocy mieć salę gimnastyczną otwartą, a poza tym eksploatacja też jej dobrze nie służy. Sytuacja jest inna oczywiście latem, bo wtedy możemy korzystać z boisk, ale jesienią, zimą i wczesną wiosną, no niestety, mamy problemy. 1000 dzieci, proszę państwa i jedna sala gimnastyczna. Tak, że potrzeby budowy hali sportowej są bardzo duże. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję uprzejmie. Czy ktoś z państwa w tym punkcie chciałby jeszcze zabrać głos? Nie widzę. Dziękuję bardzo. Przepraszam … Panie Burmistrzu, ja siedzę tak, że ja niekoniecznie pana widzę, ja mówię w tej chwili do pana Burmistrza Kołodzieja, że wystarczy, że pan delikatnie zareaguje, a ja na pewno panu Burmistrzowi Putyrze udzielę głosu i tym właśnie samym to czynię.
Burmistrz Kazimierz Putyra – dziękuję. Wysoka rado, ja mam do państwa i do wszystkich tutaj obecnych, którzy pozostali jeszcze na tej sali, taka informację, o którą prosił mnie pan Prezes Bolanowski, ponieważ nie mógł z nami zostać do tej pory. Mianowicie, Zarząd Przychodni Rejonowo – Specjalistycznej Sp. z o.o. w Jelczu-Laskowicach na ul. Bożka 13, jest organizatorem i gospodarzem wystawy Instytutu IPN, pt. „Stan Wojenny na Dolnym Śląsku”. Wystawa ta odbędzie się w dniach od 01, będzie u nas gościła od w dniach 01 do 26 lutego 2010 roku. Otwarcie tej wystawy nastąpi o godzinie 11.00, 01 lutego, czyli w poniedziałek. Pan Prezes, wraz ze wszystkimi pracownikami Spółdzielni i organizatorami zaprasza bardzo serdecznie …
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – chyba nie spółdzielni, spółki chyba.
Burmistrz Kazimierz Putyra – przepraszam, przejęzyczenie, oczywiście spółki, Przychodni Rejonowo – Specjalistycznej wraz ze swoimi pracownikami i organizatorzy wystawy zapraszają wszystkich państwa, i radnych, i obecnych na tej sali, i mieszkańców na to otwarcie, i do zwiedzenia tejże wystawy. Dziękuję.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy w tym punkcie ktoś z państwa jeszcze chciałby zabrać głos? Nie widzę.
Od. pkt 6 – porządku obrad Sesji.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – przechodzimy do punktu szóstego: Podjęcie uchwały w sprawie nadania imienia Publicznemu Gimnazjum Nr 1 w Jelczu-Laskowicach.


Szanowni państwo, ten materiał był prezentowany na posiedzeniach komisji. Zwracam się do państwa radnych z prośbą o nie odczytywanie projektu uchwały. Kto z państwa radnych jest za tym, proszę o podniesienie ręki:


za …………………………. 18


przeciw …………………..   1


wstrzymało się ………….   –


( w głosowaniu udziału nie brali radni: Grzegorz Górski i Tomasz Bajsarowicz, chwilowo nieobecni na sali obrad)                                 

- wniosek przyjęto -

Na sali jest 19 radnych. Proszę państwa czy są jakieś wątpliwości, pytania, ewentualnie jakieś opinie dotyczące tego projektu uchwały? Nie widzę. Ja chciałam tylko państwu powiedzieć, że w tej chwilki gościmy tutaj na sali panią Dyrektor Agatę Skierską, która skierowała do Rady Miejskiej wniosek dotyczący nadania imienia Publicznemu Gimnazjum Nr 1 w Jelczu-Laskowicach. Do tego pisma została dołączona uchwała Rady Pedagogicznej Publicznego Gimnazjum Nr 1 w sprawie nadania wniosku, w sprawie wniosku o nadanie imienia i, szanowni państwo, uchwała Rady Rodziców Publicznego Gimnazjum Nr 1 w sprawie nadania szkole im. Marszałka Józefa Piłsudskiego oraz opinia Samorządu Uczniowskiego Publicznego Gimnazjum Nr 1. Myślę, że skoro nie ma żadnych wątpliwości, przystępujemy do głosowania. szanowni państwo, kto z państwa radnych jest za podjęciem uchwały w sprawie nadania imienia Publicznemu Gimnazjum Nr 1 w Jelczu-Laskowicach, proszę o podniesienie ręki:

za …………………………. 21 (jednogłośnie)


- uchwałę podjęto –

Uchwała Nr XLVI / 301 / 2010

Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach

z dnia 29 stycznia 2010 roku
w sprawie nadania imienia Publicznemu Gimnazjum Nr 1 w Jelczu - Laskowicach.
Od. pkt 7 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – przechodzimy do punktu siódmego: Podjęcie uchwały 
w sprawie przystąpienia do Spółki Agencja Rozwoju Aglomeracji Wrocławskiej Spółka Akcyjna we Wrocławiu.


Czy w sprawie tego projektu uchwały są jakieś zapytania, wnioski? Nie widzę. Zwracam się do państwa radnych z prośbą o nie odczytywanie projektu uchwały. Kto z państwa radnych jest za tym, proszę o podniesienie ręki:

za …………………………. 20


przeciw …………………..   1


wstrzymało się ………….   –


- wniosek przyjęto -

Przystępujemy do głosowania. Kto z państwa radnych jest za podjęciem uchwały w sprawie przystąpienia do Spółki Agencja Rozwoju Aglomeracji Wrocławskiej Spółka Akcyjna we Wrocławiu, proszę o podniesienie ręki:


za …………………………. 21 (jednogłośnie)


- uchwałę podjęto –

Uchwała Nr XLVI / 302 / 2010

Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach

z dnia 29 stycznia 2010 roku

w sprawie do Spółki Agencja Rozwoju Aglomeracji Wrocławskiej Spółka Akcyjna 
                     we Wrocławiu.                                       

Od. pkt 8 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – przystępujemy do punktu ósmego: Podjęcie uchwały w sprawie zmiany w uchwale Rady Miejskiej nr V/24/2003 z dnia 31 stycznia 2003 roku w sprawie ustalenia czasu pracy placówek handlu detalicznego, zakładów gastronomicznych 
i usługowych na terenie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice.


Czy w sprawie tego projektu uchwały macie państwo jakieś wątpliwości, postulaty, opinie? Nie widzę. Zwracam się do państwa radnych z prośbą o nie odczytywanie projektu uchwały. Kto z państwa radnych jest za tym, proszę o podniesienie ręki:

za …………………………. 20


przeciw …………………..   1


wstrzymało się ………….   –


- wniosek przyjęto -

Przystępujemy do głosowania. Kto z państwa radnych jest za podjęciem tej uchwały, proszę o podniesienie ręki:

za …………………………. 21 (jednogłośnie)


- uchwałę podjęto –

Uchwała Nr XLVI / 303 / 2010

Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach

z dnia 29 stycznia 2010 roku

w sprawie zmiany w uchwale Rady Miejskiej nr V/24/2003 z dnia 31 stycznia 2003 roku w sprawie ustalenia czasu pracy placówek handlu detalicznego, zakładów gastronomicznych i usługowych na terenie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice.

Od. pkt 9 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – szanowni państwo, przystępujemy do punktu dziewiątego: Podjęcie uchwały w sprawie zatwierdzenia „Planu Odnowy Miejscowości Wójcice”.


Czy w sprawie tego projektu uchwały ktoś z państwa ma jakieś uwagi, opinie? Nie widzę. Proszę … Zwracam się do państwa radnych z prośbą o nie odczytywanie …
Pan Burmistrz Kazimierz Putyra. Bardzo proszę.
Burmistrz Kazimierz Putyra – chciałem zgłosić autopoprawkę do tej uchwały i o odczytanie poproszę pana Piotra Stajszczyka w moim imieniu.
Pan Piotr Stajszczyk – dziękuję bardzo. pani Przewodnicząca, Wysoka Rado, kilka autopoprawek. Na str. 2, gdzie jest pokazana Rada Sołecka, należy przy nazwisku: Zygmunt Rogowski, wykreślić: „Prezes LZS „Zalesie” Wójcice” i dopisać nazwisko Daniel Barczyk – Prezes LZS „Zalesie” Wójcice. Barczuk.

Na str. 3, w spisie treści, pkt 7, brzmi: „Wdrażanie planu i monitoring”, a nie „monitoring”, przejęzyczenie.


Na str. 13, Rys historyczny, w trzecim akapicie, ostatnie słowo, ma być: „…w okolicach wsi Borucice”, a nie „Barcice”.


Na str. 18, pkt 4.10 Oświata i edukacja, ostatnie zdanie w pierwszym akapicie, tu będzie brzmiało: „W roku szkolnym 2009/2010 do PSP im. Jana Kochanowskiego w Wójcicach, w klasach I – VI zapisanych jest niewielka liczba dzieci.”


Na str. 25, pkt 6.32 Sfera przestrzenna, cel ma brzmieć: „Modernizacja i budowa infrastruktury przestrzennej dla poprawy … „, a nie „poprawić”, „… poprawy warunków bytowych mieszkańców i napływu nowych osadników”.

I na str. 30, pod tabelą w zdaniu, na końcu jest napisane: „Rozwój i promocja Chwałowic”, ma być Wójcic.


I na str. 34 …

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – przepraszam. Byłby pan uprzejmy tą ostatnią poprawkę jeszcze raz wyartykułować?
Pan Piotr Stajszczyk – na str. 30, pod tabelą „Realizacja Planu odnowy Miejscowości”, to ostatnie zdanie, ten ostatni akapit. Na końcu jest „promocja Chwałowic”. Ma być „promocja Wójcic.

I na str. 34, tytuł tak jak w spisie treści: „Wdrażanie planu i monitoring”, a nie „monitoring”. I to wszystko. Dziękuję.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy ktoś w tej sprawie jeszcze chciałby zabrać głos? Nie widzę. Wobec tego zwracam się do państwa radnych z prośbą o nie odczytywanie projektu uchwały. Kto z państwa radnych jest za tym, proszę o podniesienie ręki :

za …………………………. 19


przeciw …………………..   1


wstrzymało się ………….   –


(w głosowaniu udziału nie brała radna Teresa Kotowicz, chwilowo nieobecna na sali obrad)

- wniosek przyjęto –


Szanowni państwo, przystępujemy do głosowania. Kto z państwa radnych jest za podjęciem uchwały w sprawie zatwierdzenia „Planu Odnowy Miejscowości Wójcice”, proszę o podniesienie ręki :


za …………………………. 20 (jednogłośnie)


(w głosowaniu udziału nie brała radna Teresa Kotowicz, chwilowo nieobecna na sali obrad)

- uchwałę podjęto –

Uchwała Nr XLVI / 304 / 2010

Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach

z dnia 29 stycznia 2010 roku


w sprawie zatwierdzenia „Planu Odnowy Miejscowości Wójcice”.



Szanowni państwo, przechodzimy do punktu … Pan radny Marchewski. Proszę bardzo.
Radny Wincenty Marchewski – pani Przewodnicząca, w związku z wypowiedziami tutaj gości zaproszonych w sprawie hali sportowej, stawiam oto wniosek o zmianę porządku dzisiejszej obrad sesji i wprowadzenie punktu : Podjęcie uchwały sprawie zmian budżetu miasta i gminy na 2010 rok, wraz z autopoprawkami do projektu uchwały w sprawie zmian budżetu na 2010 rok. Stawiam wniosek o wprowadzenie tego punktu w tym momencie, czyli przed kolejnym punktem, który mamy po prostu za moment omawiać. 
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie mecenasie, bardzo proszę o interpretację prawną tego wniosku, który tutaj został złożony.
Radca Prawny Sławomir Boruch – Gruszecki –  wniosek formalny o zmianę niezrealizowanego porządku padł, a zatem powinien być przegłosowany. Ale tak jak mówię, zmiany robi Rada ustawową większością składu Rady.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – tak jest. Czyli ten wniosek powinien być poddany pod głosowanie i aby ten porządek został zmieniony, powinien uzyskać 11 głosów, czyli bezwzględną większość. Bardzo proszę, pan radny Jerzy Worwa.

Radny Jerzy Worwa – ja w sprawie formalnej. Czy można głosować jeszcze raz ten sam wniosek, który był wcześniej głosowany?

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie mecenasie czy jest taka możliwość?  Bo taki wniosek już dzisiaj był …

Radca Prawny Sławomir Boruch – Gruszecki –  przepraszam bardzo, ale to nie jest ten sam wniosek. Może pan radny zechce go powtórzyć. Wniosek jest inny, wniosek dotyczy obecnie realizowanego porządku obrad, prawda. Proszę go powtórzyć. On nie jest identyczny z tym, który poprzednio Rada głosowała.

Radny Wincenty Marchewski – to znaczy wprowadzenie przed punktem kolejnym podjęcie uchwały w sprawie zmian budżetu miasta i gminy na 2010 rok, wraz z zawartymi tutaj autopoprawkami do tego projektu uchwały.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – pan radny Marian Orzechowski. Proszę bardzo.
Radny Marian Orzechowski – o ile ja dobrze pamiętam wniosek, nad którym się Rada wypowiadała, dotyczył przeniesienia i zorganizowania drugiej części tej sesji i tego wniosek dotyczył. Natomiast ten wniosek mówi, no on nie koresponduje w całości z tym, co Rada przegłosowała.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – panie mecenasie, pierwotny wniosek, który dzisiaj, w czasie ustalania porządku obrad, bardzo proszę państwa o spokój, dotyczył tego aby ten punkt został przeniesiony, jako ostatni z punktów merytorycznych, ale z takim, z taką klauzulą, że ma być realizowany 04 lutego w przyszłym tygodniu. W tej chwili wniosek dotyczy tego aby ten punkt powrócił na dzisiejszą sesję w tym momencie.
Radca Prawny Sławomir Boruch – Gruszecki –  ja powtarzam moje spostrzeżenie . Pan radny w dniu dzisiejszym złożył zupełnie inny wniosek, który był głosowany na początku. Ten wniosek dotyczy porządku obrad, który nie został zrealizowany. W związku z tym pozostaje kwestia poddania go pod głosowanie. I albo Rada zechce go przyjąć, albo Rada go po prostu oddali. Po kolei, zgodnie z naszym Statutem inicjatywa należy do państwa radnych, takie wnioski mogą być po prostu składane. Natomiast jedynym tutaj obwarowaniem jest to, że musi uzyskać kwalifikowaną większość ustawowego składu Rady.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan radny Jerzy Worwa. Proszę uprzejmie.
Radny Jerzy Worwa – pani Przewodnicząca, w związku z tym, no na razie mnie to nie za bardzo przekonało, ja proponuje zrobić 10 minut przerwy. Stawiam taki wniosek.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – stawia pan taki wniosek, jako Przewodniczący Klubu. A ja się przychylam i udzielam 10 minutowej przerwy. Ogłaszam 10 minutową przerwę.

Przewodnicząca ogłosiła 10 – minutową przerwę w obradach sesji.

Przewodnicząca wznowiła obrady po przerwie, przystępując do kontynuacji realizacji p-ktu 9 porządku obrad sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – proszę już o spokój, proszę o zajmowanie miejsc. Szanowni państwo, padł wniosek formalny o zmianę porządku obrad, która została już wcześniej zatwierdzona. I w tym momencie, po punkcie dotyczącym podjęcia uchwały w sprawie zatwierdzenia „Planu Odnowy Miejscowości Wójcice”, pojawiła się propozycja aby rozszerzyć jednak porządek obrad o punkt, który w dniu dzisiejszym został zdjęty z tego porządku obrad, przeniesiony. Nie zdjęty, przeniesiony na drugą część sesji: Podjęcie uchwały w sprawie zmian budżetu miasta i gminy na 2010 rok. Szanowni państwo, w tym momencie przystępujemy … 

…


Pan wnioskodawca nie określił, który to ma być punkt. To miałby punkt obecny, czyli 10. I w tej chwili, proszę państwa, będziemy głosować wniosek dotyczący tego aby ten punkt dotyczący zmian w budżecie został w dniu dzisiejszym realizowany. Kto z państwa radnych jest za tym wnioskiem, proszę o podniesienie ręki :


za …………………………. 11


przeciw ………………….. 10


wstrzymało się ………….   –


- wniosek przyjęto -

W takim razie ten punkt będzie realizowany w dniu dzisiejszym w tej chwili.
Od. pkt 10 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – szanowni państwo, czy do tego punktu, w tym punkcie ktoś chciałby zabrać głos? Pan Burmistrz. Bardzo proszę.

Z-ca Burmistrza Tomasz Kołodziej – proszę panią Skarbnik o przedstawienie autopoprawek do tego projektu uchwały.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – jest wymóg aby przeczytać. Proszę bardzo pani Skarbnik, oddaję pani głos.
Skarbnik Gminy Stanisława Kapłon-Hutniczak – autopoprawki do projektu uchwały w sprawie zmian w budżecie na 2010 rok.
1) w § 1 uchwały dodatkowo zmniejszyć wydatki w :
dziale 600
  Transport i łączność

rozdziale 60016 Drogi publiczne gminne

paragrafie 6050 Wydatki inwestycyjne jednostek budżetowych o kwotę 1.850.000 zł, w tym:

- budowa ul. Hirszfelda o 500.000 zł

- przebudowa Alei Wolności o 300.000 zł

- budowa dróg na Osiedlu Domków Jednorodzinnych o kwotę 1.050.000 zł

w dziale 700 Gospodarka mieszkaniowa

rozdziale 70095 Pozostała działalność

paragrafie 6050 Wydatki inwestycyjne jednostek budżetowych o kwotę 10.000 zł

                          I to jest zadanie :adaptacja pomieszczeń na świetlicę na Osiedlu  

                           Jelcz;
w dziale 926 Kultura fizyczna i sport

rozdziale 92601 Obiekty sportowe

paragrafie 6050 Wydatki inwestycyjne jednostek budżetowych o kwotę 60.000 zł – 


          zadanie: przebudowa i zagospodarowanie terenu ośrodka 

                           wypoczynkowego nad stawem;

2) w § 2 uchwały dodatkowo zwiększyć wydatki  w:

dziale 926 Kultura fizyczna i sport

rozdziale 92601 Obiekty sportowe

paragrafie 6050 Wydatki inwestycyjne jednostek budżetowych o kwotę 1.920.000 zł 
                           na zadanie : budowa Centrum Sportu i Rekreacji przy ul. Oławskiej        
                           w Jelczu-Laskowicach.

3) Dokonać zmian w załączniku nr 1 do niniejszej uchwały określającego limity wydatków inwestycyjnych na lata 2010 – 2012, zgodnie z przedstawionymi autopoprawkami.

Dziękuję bardzo.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy w tym punkcie ktoś z państwa chciałby 
zabrać głos? Pan radny Tomasz Bajsarowicz.  Proszę.
Radny Tomasz Bajsarowicz – przepraszam bardzo. Pani Przewodnicząca, staram się. Przepraszam państwa za jakąś niedyspozycję głosową. Pani Przewodnicząca, Wysoka Rado, panie Burmistrzu przede wszystkim, mamy dzisiaj niezły galimatias na tej sesji od początku. Mamy wyjścia, mam powroty. Sam byłem autorem. Szczerze powiedziawszy, to wszystko bardzo mnie niepokoi, bo jest dowodem na jedno, jest dowodem na powstanie naprawdę poważnych antagonizmów pomiędzy radnymi tej Rady. Mam takie wrażenie, że te antagonizmy, to nie jest tylko dzieło tylko tych radnych, że przy powstaniu tych antagonizmów brał udział również organ wykonawczy tej Gminy i z tego nie jestem zadowolony i o tym chciałem powiedzieć. Nie jest na pewno dobrze, że my jako Rada, nie możemy osiągnąć konsensusu w tak ważnym punkcie, chyba nie do końca bazując i opierając się na merytorycznych argumentach za i przeciw. Bo z każdej strony słyszymy wyraźnie, że wszyscy chcemy żeby ta hala powstała i ja w to głęboko wierzę. Myślę, że jest dobry czas czy dobry moment na to, skoro ten punkt jednak wrócił pod obrady dzisiaj, żeby nas w jakiś sposób pogodził. Powiążę to z tymi 2.600.000 zł, o których pan Burmistrz mówił dzisiaj na początku, czyli o tym, że jest możliwość rozdysponowania tych środków. Ja uważam, panie Burmistrzu, że ma pan teraz doskonałą okazję do tego żeby nie dzielić tej Rady, tylko żeby właśnie, tak jak podkreślam, żeby ją jakoś spoić. I, o ile oczywiście szanowni radni podejmą taką decyzję żeby ta hala jednak wróciła, bo wiemy wszyscy do czego się sprowadzają te poprawki do tego budżetu, to myślę, że będzie trzeba też troszeczkę, to przynajmniej postarać się usatysfakcjonować innych radnych, którzy mieli inne cele, którzy chcieli zobaczyć inne inwestycje w tym budżecie. Jest świetna okazja, 2.600.000, to spora kwota i można ten konsensus przynajmniej postarać się uzyskać. Ja, proszę państwa, jeszcze jedno żeby nie przedłużać. Chciałem powiedzieć, podzielić się z państwem takimi moimi osobistymi odczuciami. Kiedyś, dawno temu, w Szkole Podstawowej Nr 2 byłem uczniem pana, szanownego pana Kauckiego, pani Kauckiej. O panu Kauckim wspominam celowo, bo całkiem niedawno tutaj, w mojej ocenie, przepięknie przemawiał mówiąc o sporcie. I może się trochę pochwalę, osiągałem dosyć takie spore sukcesy, jeśli chodzi o lekką atletykę. Byłem nawet trochę wyżej niż zawody wojewódzkie. Miałem szansę startować w Mistrzostwach Polski. Nie miałem, nie było warunków, proszę państwa, do tego żeby, najlepszych żeby rzeczywiście się ukierunkować i ten sport uprawiać na poziomie wyższym. Teraz mamy jakieś szanse. Może to trochę górnolotnie, ale mamy jakieś szanse żeby takie warunki stworzyć nam, może nie nam samym, ale naszym dzieciom. Panie Burmistrzu, Wysoka Rado, niech ta hala nie będzie halą Rycha, Krzycha czy Zbycha, tylko niech ta hala będzie halą wszystkich radnych, niech ta hala będzie halą przeznaczoną dla wszystkich mieszkańców, ja o to apeluję. Dziękuję uprzejmie.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pani radna Renata Godlewska. Bardzo proszę.
Radna Renata Godlewska – to co się stało w tej chwili na tej sali, jest bardzo przykrą sprawą. Jest to świadectwo tego, że tłamsi się w tej Radzie możliwość dyskutowania nad sprawami wszystkimi i wygodnymi i niewygodnymi. Że różnymi metodami, nie zawsze eleganckimi metodami, skłania się radnych do zmiany zdania, do zmiany sposobu głosowania. Jest to niedobry zwyczaj, bardzo niedobry. Tą Radę wiemy kto podzielił i nie godzimy się wszyscy z tym. Ale istniejemy, nic nie robimy żeby było inaczej. Nikt w tej Radzie, jak tu siedzi 21 osób, nie był przeciwny budowie hali sportowej, tego Centrum, nikt. A zrobiło się z tego właśnie scenę polityczną, podzieliło się ludzi na tych, którzy chcą i na tych, którzy nie chcą. szanowni państwo, te zadania, które zgłoszone zostały we wniosku, są bardzo odważnymi zadaniami. Brakuje nam dróg, brakuje nam oświetlenia, brakuje nam porządnych szkół. A jest takie zjawisko, że spokojnie przekazuje się pieniądze do Powiatu, jak gdyby zrzucając z siebie pewne obowiązki, pozwalając budować Powiatowi drogi i to bardzo dobrze, tymczasem zostawiając nasze zadania na boku. Czy to jest dobre? My mamy swoje zadania, Powiat ma swoje zadania. Z resztą kolega Augustyn niejednokrotnie o tym mówił. Jest problem oświaty. Szuka się nie rozwiązania takiego żeby nasze szkoły ocieplić, dofinansować. Tylko się szuka drogi ażeby ten ciężar przerzucić znowu na Powiat. Czy to jest dobre? Nie wiem. Ocenę pozostawiam państwu. Myślę, że tutaj siedzą bardzo inteligentni ludzie i poradzą sobie z tą oceną. Mam nadzieję, że gdzieś w skrytości ducha nawet ci, którzy dzisiaj przyjechali z powrotem na tą sesję, nie godzą się z takimi metodami i to mnie trzyma przy życiu. Bo ja wiem, że w ostatecznych sprawach, bardzo ważnych sprawach ci ludzie podejmować będą właściwe decyzje. Bo jeszcze raz podkreślam, tu nie ma człowieka, który jest przeciwko rozwojowi tego miasta i tej gminy. Tu nie ma człowieka, który nie chce Centrum Kultury i Sportu. Tu jest człowiek, który próbuje upolityczniać wszystko od początku do końca. Jest to zła metoda. Świadectwem tego jest, że mamy 10 do 10 i języczek uwagi. Nie powinno tak być. Wzywa się do gabinetu jednych, nie wzywa się drugich. A obowiązkiem władzy wykonawczej jest rozmowa z każdym jednym radnym, z każdym jednym mieszkańcem tej gminy i tego miasta. Na pytania konkretne robi się, za przeproszeniem, wodę z mózgu. To nie są metody. Ludzie do bólu powinni rozmawiać jak decydują o społecznych pieniądzach. Takie stanowisko reprezentowałam od początku, od sześciu lat odkąd jestem radną i takie będę reprezentowała do końca. szanowni państwo, ja nie wiem jak czuje się człowiek, który za jakieś tam profity zmienia zdanie. Pewnie źle się czuje, pewnie się czuje stłamszony, pewnie się czuje zgnieciony przez rzeczywistość i to jest też niedobre. Nie pozwalajmy na to, bo najważniejszą rzeczą jaką mamy, to mamy twarze, z nimi się urodziliśmy i z nimi musimy żyć przez całe życie. Jeżeli nam się to zabiera, żadne pieniądze tego nie zastąpią, żadne stanowiska, żadne funkcje, jeżeli człowiek nie będzie mógł się popatrzeć na siebie w lustrze. A tak sobie myślę, że ludzie, którzy, no muszą, są zmuszeni przez sytuację, przez różne okoliczności do takiego zachowania – źle się czują i jest to naprawdę karygodne. Nie dopuszczajmy do tego. Ja jestem święcie przekonana, że ten, to szczytne zadanie nas dzisiaj połączy i spokojnie pojedziemy do domu. Tylko niektórzy wyjdą z takim lekkim kacem moralnym i im nie zazdroszczę, i im współczuję. Powiem jeszcze państwu tyle, że ja osobiście wierzę w budowę hali, jako ja, z doświadczeniem co działo się tutaj przez 4 lata, 50 na 50. Życzę natomiast wszystkim trzem Burmistrzom żebym mogła im na zakończenie uścisnąć dłoń i powiedzieć ja się myliłam, to wy mieliście racje. Ale w dzisiejszej sytuacji i na dzisiejszym dniu – mam bardzo dużo wątpliwości. Bo jeżeli to się tylko okaże jakiś zabieg propagandowy, jakiś zabieg polityczny, to jesteśmy bardzo marnym narodem. Miejmy nadzieję, że to się tak nie skończy. Ja bardzo dziękuję i myślę, że naprawdę niepotrzebnie nie dopuściliśmy do rozmów na ten temat. To pismo z RIO, kolega zaraz będzie rozmawiał, ja już kończę. Ja nie zwracam, tylko widzę, że kolega trzyma rękę i się męczy. To pismo z RIO budzi wątpliwości, bo słuchajcie, pomyślcie, do czego my tu jesteśmy potrzebni? Ustawa o samorządzie wyraźnie mówi: jeżeli Rada nie narusza porządku, czyli równowagi budżetowej, ma prawo dokonać zmian. Ja abstrahuję od tego czy słusznie zrobiliśmy, czy niesłusznie, czy to było dobre, czy niedobre. Ale jeżeli nam się ten instrument jedyny, który posiadamy, wybija z rąk nakazem – jest to niedobre, jest to naprawdę niedobre. Bo po co tu przychodzimy, po co? Czy my mamy być maszynkami do podnoszenia rąk? Przecież te wszystkie zadania władze wykonawcze mogłyby zrobić i bez nas. Popatrzcie jakie by były oszczędności następną halę by można zacząć budować. Podzieliłam się z państwem swoimi uwagami, bo uważałam, że to jest obowiązek mój. Ja już tak mam, że co w sercu, to i w mowie. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. W kolejności: pan radny Henryk Koch, pan radny Paweł Przyborowski i pan radny Wincenty Marchewski. Proszę bardzo.
Radny Henryk Koch – szanowni państwo, ja chciałbym również wyrazić kilka słów na temat sytuacji, z którą mamy do czynienia dzisiaj. Myślę, że ta sytuacja pokazuje na to, że stać nas na zupełnie pozytywny poziom współpracy, że stać nas na to aby problemy trudne, nurtujące to miasto, tą gminę, rozwiązywać na zasadach wzajemnego porozumienia. Ale szanowni państwo, ja myślę, że to wszyscy powinniśmy tak zrozumieć. I nikt nie będzie chciał akceptować sytuacji oto takich, ze nagle, przed pewną częścią rady, radnych zamyka się możliwości decydowania w sposób formalny, oficjalny, który określony jest w naszej dokumencie tutaj, tak zwanej naszej lokalnej konstytucji, Statut i wszystkie inne dokumenty towarzyszące tworzeniu budżetu. I wtedy, jeżeli będziemy chcieli wykazać ten szacunek, wzajemny szacunek wśród członków Rady, to myślę, że nie będziemy mieli do czynienia z takimi oto sytuacjami, jak dziś, kiedy czasami trudno zrozumieć zachowania poszczególnych państwa radnych na dzisiejszej sesji. Przyznam, że moje zachowania też, w niektórych momentach, były prowokowane. I w związku z tym, jeżeli wszyscy podejdziemy w takim nurcie do naszej misji, którą obdarzyli nas nasi wyborcy, to będzie nam wszystkim łatwiej, nie będziemy się upokarzali wzajemnie i będziemy spełniać oczekiwania naszych wyborców. A taka jest przecież podstawowa nasza rola w tej misji, którą nam powierzono. I chciałbym prosić o to żebyśmy na podstawie tego doświadczenia, które dzisiaj przeżywamy, spróbowali usiąść, nie tylko organ wykonawczy, ale organ stanowiący również. Ja rozumiem, że istnieją podstawy prawne do funkcjonowania klubów radnych i to wszystko chcemy szanować. Tylko na litość boską, oby ta polityka, która niestety wkracza i często inspirowana jest przez osoby zupełnie spoza tego składu Rady, zewnętrzne osoby, które właśnie próbują zdobyć kapitał polityczny, bo jest okres wyborczy. Daliśmy się w to lekko wmanewrować i to wszyscy wiemy doskonale. Dlatego też mój apel jest taki, ja sam do siebie również apeluję, abyśmy próbowali pozbyć się, no braku stabilizacji emocjonalnej, bo często te wystąpienia, które prezentujemy, powiadam, obrażają innych, więc próbujmy to zrobić. I myślę, że wtedy sukcesy, które będą możliwe do osiągnięcia, zauważą ci mieszkańcy, którym służyć powinniśmy. I myślę, że to jest moje motto, które powoduje, że w takim systemie chciałbym funkcjonować do końca tej kadencji.  A możemy to zrobić, tylko trochę dobrej woli. I ja myślę, że nie można używać określeń w naszym funkcjonowaniu, bo my jesteśmy od rozwiązywania problemów administracyjnych, gospodarczych. natomiast gdyby można było tą politykę, którą, która doprowadziła dzisiaj do tej sytuacji, moim osobistym zdaniem, wykluczyć, to myślę, że będzie to sukces, nasz wspólny i całej tej gminy, w której funkcjonujemy. Ja apeluję jeszcze raz do pani Przewodniczącej i bardzo gorąco proszę  o to aby te decyzje, które państwo w ramach klubów będziecie podejmować, przecież my jesteśmy gotowi uszanować te decyzje. Tylko ogromnie proszę, róbcie to państwo w sposób oficjalny, w sposób czytelny dla wszystkich i w sposób, który nie będzie budził wątpliwości albo też czynione wasze postępowania niektóre prowokowane są, mówię, tymi inspiracjami zewnętrznymi, który mają na cel jedno najczęściej – wprowadzić tutaj pewną destrukcję, chaos, zamęt, to wtedy my, ci zewnętrzni, będziemy lepiej postrzegani przez środowisko, p[rzez mieszkańców. Ja tyle na dzisiaj. Dziękuję serdecznie. Mam nadzieję, że te nasze spotkania dalsze, które z pewnością będą się odbywały, będą charakteryzowały się tym, o czym dzisiaj mówił pan Tomasz, pani Renata, o czym teraz mówię ja, za chwilę pewnie koledzy również. Bo wszyscy mamy serdecznie dość tych przepychanek, tego złego samopoczucia. Traktujmy siebie jak normalni ludzie i zachowujmy się na poziomie jaki powinniśmy w stosunku do innych ludzi prezentować. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Ja ad vocem. Chciałam panu radnemu przypomnieć, chciałam przypomnieć panu radnemu, że w dniu dzisiejszym odczytałam pismo o powstaniu nowego Klubu i szefem tego Klubu jest pan radny Jerzy Worwa. Apel pana do mnie jest nieaktualny w tym sensie, że nie jestem już Przewodniczącą Klubu Radnych Prawo i Sprawiedliwość. Natomiast intencje pana odczytałam oczywiście, natomiast z punktu formalnego jakby, to nie jest apel w tej chwili do mnie. Oddaję głos panu radnemu Pawłowi Przyborowskiemu.
Radny Henryk Koch – ja jeszcze ad vocem pani Przewodnicząca, jeżeli można.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – bardzo proszę.

Radny Henryk Koch – ja chciałbym żebyśmy przyjęli taką oto postawę tutaj na tej sali. Pani nie jest Przewodniczącą tego Klubu, pani jest członkiem tego Klubu, pani jest Przewodniczącą Rady, to wszyscy tu również wiemy o tym. Ja chciałbym tylko o to prosić i proszę nie traktować to jako krytykę z mojej strony w tym momencie, żeby pani jako Przewodnicząca zechciała, no wprowadzać atmosferę, która pozwoli nam wszystkim na wzajemny szacunek, uznanie i współpracę na temat, jak gdyby w atmosferze wzajemnego zaufania i tylko tyle. Dziękuję.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – szanowny panie radny, też ad vocem. Do tej pory myślę, że cały czas to czyniłam. Natomiast myślę, że brakuje tu jakby jednego elementu, żeby ta wola była również po stronie organu wykonawczego. I to rzutuje na to wszystko co się dzieje w naszej Radzie. Dziękuję bardzo. Pan radny Paweł Przyborowski. Proszę uprzejmie.
Radny Paweł Przyborowski – dziękuję bardzo. Czy ja mogę głosować, jako radny, za budową hali i u państwa będę miał szacunek? Czy będziecie mnie inaczej widzieć? Czy inny radny, czy inna radna, jak ma inne zdanie, to ja mam go szanować, czy przeklinać? Nauczmy się, to co pani radna Godlewska mówiła, każdy radny ma prawo w środowisku zapoznać się jakie jest odczucie i podejmować decyzje i proszę to szanować. Nawet gdy każdy inny, ma radny inny głos, szanujmy, a nie po wyjściu: widziałeś, widziałaś, głosowała inaczej. I co, i co, do czego dojdziemy? Dojdziemy do czego? To, co pan radny Henryk Koch powiedział, do podziałów takich ostrych. Do czego? Ja myślę, że hala jest potrzebna, o czym każdy tu powiedział i radna Godlewska też powiedziała. Jestem za halą. W tej chwili będę głosował za halą. Ale tego szacunku, o którym tu tyle mówimy, tyle oczekuję. Dziękuję.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Pan radny Wincenty Marchewski zgłaszał się. Proszę bardzo.
Radny Wincenty Marchewski – to znaczy, pani Przewodnicząca, ponieważ tak dużo zostało powiedziane, państwo radni zmęczeni, nie chciałbym za dużo tutaj mówić i pozwoli pani, że wycofam się z głosu.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy ktoś jeszcze? Pan radny Jerzy Worwa. Bardzo proszę.
Radny Jerzy Worwa – ja tutaj chciałbym dwa zdania krótko też powiedzieć. Proszę państwa, tu wiele każdy składał, wszyscy składali deklaracje, że są za halą i to na pewno nie są jakieś, to nie jest tak, że tutaj się wzajemnie oszukujemy. Problem zupełnie leżał gdzie indziej. Myśmy chcieli rozmawiać, podyskutować jeszcze na temat tego orzeczenia Regionalnej Izby Obrachunkowej. I przykre jest to, że nie pozwolono nam dyskutować. Tak, że pan Burmistrz zjednując sobie radnych, doprowadził do tego, że państwo przegłosowaliście w sposób taki, w sposób no bezdyskusyjny, przepraszam, dyskusji nie będzie, dzisiaj będzie podjęta uchwała, a podyskutujecie sobie później, może jak będziemy budować halę. Przykre jest to, że taki jest sposób postępowania, bo Burmistrz, jako organ ten wykonawczy, powinien zupełnie inaczej funkcjonować i działać. I to, co panowie tutaj mówicie, pan radny Koch, żeby nie uprawiać polityki. Ale przecież, pan mówi nie uprawiać polityki, a jednocześnie mówi, bo ktoś tam z góry tym steruje i chce wprowadzić ferment, my już robimy politykę. Inna rzecz proszę państwa, że pewnie, też trzeba się na to w ten sposób patrzeć, że spora część radnych, którzy myślą reelekcji, będzie tą politykę uprawiała. I proszę państwa, nie udawajmy. Takie apele o to żeby nie uprawiać politykę, nie mają szans realizacji dlatego, że każdy z państwa będzie tą politykę uprawiał. A to, że będzie, nie będzie mówił, że jej nie uprawia, to znaczy, to nie znaczy, że tak właśnie jest. Również ten, ta hala, moim zdaniem oczywiście, to co się dzieje w tym zakresie, jest również elementem polityki, bo wiemy, że przecież mamy wybory. Przecież ten rok będzie na pewno takim rokiem, gdzie i on, przede wszystkim Burmistrz, jak i oczywiście i radni, będą umizgiwać się do swoich wyborców, będą się starać o ich głosy i pewnie często podejmować nie zawsze najbardziej racjonalne decyzje, a najczęściej obiecywać różne rzeczy, które później okaże się, że nie zostaną zrealizowane. Kończąc chciałbym tylko powiedzieć tyle, że przykre, że tak się właśnie stało, że zamknięto usta tym, którzy chcieli jeszcze dyskutować w sposób, no bardzo nieprzyjemny. I teraz, najpierw państwo zadecydowaliście, to nie będziemy na ten temat dyskutowali, koniec, nie ma dyskusji. A później, kiedy przedyskutowaliście właśnie, że tak właśnie jest, to mówicie, no teraz możemy rozmawiać, negocjować, dyskutować, możemy mówić o tym jak teraz będziemy, kiedy państwo uzyskaliście swój cel. Ja nie mówię, że nie trzeba rozmawiać – trzeba na pewno rozmawiać i trzeba. Tylko to nie mówi się w tym momencie o rozmowach, o negocjacjach, o porozumieniu, tylko cały czas się o tym mówi, ale do tej … powinno się mówić. Ale do tej pory tego nie było i niestety ten stopień agresji rósł z upływem czasu. Jak państwo sobie przypomnicie początek kadencji, nie wiem, nie będę się chwalił panie Burmistrzu, ale za tym żeby panu powyższych pensję do maksymalnej, jaka mogła być tylko, to ja głosowałem i byłem za tym żeby panu dać te pieniążki dlatego, że uważałem, że jeśli ktoś będzie miał pieniądze, to nie będzie miał problemów finansowych, będzie myślał o tym jak pracować dobrze i skutecznie. Tylko… No ale proszę się popatrzeć, że sytuacja się coraz bardziej pogarszała z dnia na dzień. To nie dotyczy tylko mnie, bo pan może powiedzieć, ach to była nasza prywatna różnica zdań wynikająca z tego, że nie doszło do zamiany gruntów. Proszę do tego nie sprowadzać, to jest jeden z elementów pracy. Tak samo dla pana jest wiele różnych rzeczy istotnych, które są tak na nie i to nie decyduje o całym obrazie współpracy. Natomiast ja obserwuję, że niestety pana działania doprowadzały ciągle do podziału tej Rady. Chciałem o tym powiedzieć pomimo tego, że tak wszyscy ładnie mówili o współpracy. I jestem za tym żeby rozmawiać i jak najwięcej rozmawiać. Tylko nie można rozmawiać z pozycji siły, bo taka rozmowa, to żaden dialog. A ja, czy myślę, że wszyscy radni liczą na dialog. Do tej pory, z całą odpowiedzialnością stwierdzam, że takiego dialogu na pewno nie było.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy ktoś jeszcze? Pani radna Teresa Kotowicz. Proszę uprzejmie.
Radna Teresa Kotowicz – szanowna Rado, temat tego, że pan Burmistrz, panowie Burmistrzowie z nami nie rozmawiają, nieraz to poruszałam. Ale tak króciutko powiem. Po prostu panowie pamiętajcie, że jest Rada i nauczcie się nas też słuchać. Nie wybiórczo do gabinetu, po jedną, dwie osoby, tylko po prostu zebrać czy jeden klub, czy wszystkich radnych i na pewno wiele spraw rozwiążemy bez konfliktów, bez jakichś niedomówień i bez wstydu. Bo to, co dzisiaj było, to jest naprawdę żenujące. Dziękuję bardzo.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy ktoś z państwa jeszcze chciałby zabrać głos? Nie widzę. Szanowni państwo, w takim razie za chwilę przystąpimy do podjęcia uchwały w sprawie zmian budżetu miasta i gminy na 2010 rok. Jest to punkt w tej chwili, będzie to punkt 10. I szanowni państwo, tak, zostały odczytane autopoprawki, których tutaj dzisiaj wysłuchaliśmy. Ten materiał państwo dostali w dniu dzisiejszym. Materiał wcześniejszy mieliście państwo w swoich materiałach sesyjnych, wobec czego zwracam się z prośbą o nie odczytywanie projektu uchwały. Kto z państwa radnych jest za tym, proszę o podniesienie ręki :
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przeciw …………………..   1


wstrzymało się ………….   –


- wniosek przyjęto –

Proszę państwa, przystępujemy do głosowania. Zanim przystąpimy do głosowania, ja tylko jeszcze dwa zdania w tej sprawie. Wynik tego głosowania, który będzie za chwilę, pokaże wszystkim państwu, to co tu już na tej sali padło, że nie ma tutaj na tej sali osób, które są przeciwne powstaniu hali widowiskowo – sportowej. Metody, którymi dobrnęliśmy do takiej sytuacji, w jakiej jesteśmy, nie godzę się z nimi i nigdy się z nimi nie pogodzę. Natomiast zarzut w kierunku Klubów, wcześniej Prawo i Sprawiedliwość i Platforma Obywatelska, że nie chciały takie zadania, nie realizowały tego, co głosiły w kampanii, to uważam w ogóle za jakieś wielkie nieporozumienie. W tej chwili przekonamy się jaki jest głosowania i czy nam rzeczywiście zależy na tej hali widowiskowo – sportowej, czy nie. Natomiast postawienie nas pod ścianą, bo inaczej tego nie nazwę, też w jakiś sposób, że tak powiem, wymiaruje to, co się stało, bo piłka była w tym momencie cały czas po stronie organu wykonawczego i organ wykonawczy zrobił, to co zrobił. Poddaję pod głosowanie uchwałę w sprawie zmian budżetu miasta i gminy na 2010 rok. Kto z państwa radnych jest za przyjęciem tej uchwały, proszę o podniesienie ręki :
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- uchwałę podjęto –

Uchwała Nr XLVI / 305 / 2010

Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach

z dnia 29 stycznia 2010 roku


w sprawie zmian budżetu miasta i gminy na 2010 rok.

Od. pkt 11 – porządku obrad Sesji.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – przechodzimy do punktu jedenastego: Podjęcie uchwały w sprawie zmiany uchwały nr VIII/62/2007 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach 
z dnia 27 kwietnia 2007 roku, dotyczącej zmiany uchwały nr VI/38/2007 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach z dnia 23 lutego 2007 roku w sprawie poboru podatku od nieruchomości, rolnego i leśnego oraz określenia inkasentów, terminów płatności dla inkasentów i wynagrodzenia za inkaso.


Czy w sprawie projektu tej uchwały są jakieś uwagi? Bardzo proszę, pani Skarbnik.
Skarbnik Gminy Stanisława Kapłon-Hutniczak – prosiłabym o wniesienie autopoprawki. Tam zapis jest : „Uchwała Rady Miejskiej Jelcza-Laskowic”. Zmienić na „Uchwała Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach”, bo to jest poprawny zapis. Dziękuję bardzo.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję bardzo. Czy ktoś w sprawie tego projektu uchwały chciałby zabrać głos? Nie widzę. Poprawki zostały, autopoprawki zostały wniesione. Państwo materiał dotyczący tego projektu uchwały, mieli w materiałach sesyjnych. Zwracam się z uprzejmą prośbą o nie odczytywanie projektu uchwały. Kto z państwa radnych jest za tym, proszę o podniesienie ręki:

za …………………………. 20


przeciw …………………..   1


wstrzymało się ………….   –


- wniosek przyjęto –


Szanowni państwo, poddaję pod głosowanie projekt uchwały. Kto z państwa radnych jest za przyjęciem tej uchwały, proszę o podniesienie ręki :
za …………………………. 21 (jednogłośnie)


- uchwałę podjęto –

Uchwała Nr XLVI / 306 / 2010

Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach

z dnia 29 stycznia 2010 roku
                       w sprawie zmiany uchwały nr VIII/62/2007 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach 
z dnia 27 kwietnia 2007 roku, dotyczącej zmiany uchwały nr VI/38/2007 Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach z dnia 23 lutego 2007 roku w sprawie poboru podatku od nieruchomości, rolnego i leśnego oraz określenia inkasentów, terminów płatności dla inkasentów i wynagrodzenia za inkaso.

Od. pkt 12 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – przechodzimy do punktu dwunastego: Podjęcie uchwały w sprawie nadania nazwy ulicy w Celinie.


Czy w sprawie tego projektu uchwały ktoś z państwa radnych ma jakieś uwagi, opinie? Nie widzę. Zwracam się z prośbą o nie odczytywanie projektu uchwały. Kto z państwa radnych jest za tym, proszę o podniesienie ręki:

za …………………………. 19


przeciw …………………..   1


wstrzymało się ………….   –


(w głosowaniu udziału nie brał radny Michał Szelwach, chwilowo nieobecny na sali obrad)

- wniosek przyjęto –


Szanowni państwo, przystępujemy do podjęcia uchwały. Kto z państwa radnych jest za podjęciem tej uchwały, proszę o podniesienie ręki:

za …………………………. 20 (jednogłośnie)

(w głosowaniu udziału nie brał radny Michał Szelwach, chwilowo nieobecny na sali obrad)
- uchwałę podjęto –

Uchwała Nr XLVI / 307 / 2010

Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach

z dnia 29 stycznia 2010 roku
                       w sprawie nadania nazwy ulicy w Celinie.
Od. pkt 13 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – przechodzimy do punktu trzynastego: Podjęcie uchwały w sprawie przyjęcia planu sesji zwyczajnych Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach na 2010 rok.


Czy w sprawie tego projektu uchwały są jakieś uwagi, wnioski? Nie ma. Zwracam się do państwa radnych z prośbą o nie odczytywanie projektu uchwały. Kto z państwa radnych jest za tym, proszę o podniesienie ręki:

za …………………………. 19


przeciw …………………..   1


wstrzymało się ………….   –


(w głosowaniu udziału nie brał radny Michał Szelwach, chwilowo nieobecny na sali obrad)

- wniosek przyjęto –


Kto z państwa radnych jest za przyjęciem uchwały o planie pracy, o planie sesji zwyczajnych Rady Miejskiej, proszę o podniesienie ręki:

za …………………………. 19


przeciw …………………..   -


wstrzymało się ………….   1


(w głosowaniu udziału nie brał radny Michał Szelwach, chwilowo nieobecny na sali obrad)
- uchwałę podjęto –

Uchwała Nr XLVI / 308 / 2010

Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach

z dnia 29 stycznia 2010 roku
                       w sprawie przyjęcia planu sesji zwyczajnych Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach 
na 2010 rok.

Od. pkt 14 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – szanowni państwo, przechodzimy do punktu czternastego: Interpelacje i zapytania.


Czy w tym punkcie ktoś z państwa radnych chciałby zabrać głos? Nie ma.
Od. pkt 15 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – Wolne wnioski – punkt piętnasty. Czy w tym punkcie ktoś z państwa radnych chciałby zabrać głos? Pani Przewodnicząca Barbara Kowalenko. Bardzo proszę.
Przewodnicząca Komisji Rodziny, Młodzieży i Spraw Mieszkaniowych Barbara Kowalenko – nasza Komisja ma spotkanie o 14.30, 05 lutego.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – jeszcze raz bardzo proszę. Proszę państwa, proszę o spokój.

Przewodnicząca Komisji Rodziny, Młodzieży i Spraw Mieszkaniowych Barbara Kowalenko – Komisja Rodziny i Młodzieży ma spotkanie 05 lutego o 14.30.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję uprzejmie. Ja zwracam się z zapytaniem do Przewodniczących Komisji, którzy poprzesuwali terminy Komisji, czy w związku z tym…Bardzo proszę, pan Przewodniczący Miłuch.
Przewodniczący Komisji Rewizyjnej Jan Miłuch – w związku z tym, że nie będzie drugiej części sesji w czwartek, to tą Komisję Rewizyjną z powrotem przywracamy na czwartek, czyli na 04 lutego, na godzinę 16.00.
Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – dziękuję uprzejmie. Czy ktoś z państwa jeszcze chciałby w tym punkcie zabrać głos? Nie widzę.
Od. pkt 16 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda – punkt szesnasty: Komunikaty Organów Gminy.


Czy ktoś z państwa chciałby w tym punkcie zabrać głos? Nie widzę.

Od. pkt 17 – porządku obrad Sesji.

Przewodnicząca R.M. Beata Bejda –  ogłaszam zakończenie obrad XLVI Sesji Rady Miejskiej. Dziękuję państwu za obecność.
Po wyczerpaniu porządku Przewodnicząca o godzinie 20.00 zakończyła obrady XLVI Sesji Rady Miejskiej w Jelczu-Laskowicach.

Protokołowała :
